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u latach 1925 do, 1959 zamieszkiwałam w Ioruniu z rodzicami. Maturę 

w gimnazjum klasycznym otrzymałam w 1922 r. i w tymże roku wyszłam 

zarnąż, za porucznika wojska polskiego.

Należałam do k o dżiny wojskowej sekcja przemysłowo-handlowa, do Bia­

łego Krzyża, do 1.0.P.P. - Ukończyłam kurs L.Obrony przeciwgazowej.

Należałam również do Towarzystwa Przyjaciół Harcerstwa. „ 1939 r. 
w>' ' , *

w sierpniu został założony w Toruniu Komitet współpracy Obywatelskiej
I v/ z x*rmią. Prezesem był Rewkowski dj-r. konserwatorium, sekretarzem prof. 

gisan. polski ego bzałajda /okazał się hitlerowcem z V kolumny/.

Ja prowadziłam sekcję opieki nad żołnierzami rannymi i uchodźcami. 

Punktem mego urzędowania był fluorzec Główny. Kazem ze mną przebywał 

t / tam p. iizałajda, którego 7 września po wkroczeniu wojsk niemieckich 

spotkałam w mundurze brązowym &k« w tym okresie w mundurze czarnym 

uq spotkałam mecenasa Konerta i kpt. Mali /zięcia płt& Saksha/ kie­

rownika Domu Żołnierza w Toruniu. Te szokujące spotkania z byłymi 

!iPolakami", z którymi współpracowałam na niwie społecznej, jak obu­

chem dały mi po głowie i spowodowały, że zkoncentrowałam całą dzia­

łalność we własnym domu, który stał się przytułkiem dla powracających 

uciekinierów. Zerwałam wszystkie kontakty z miastem. Przeżyłam potwor-* 

ną zimę wraz z moimi współlokatorami, chorą matkąi dziadkami i ciotką' 

Troicką. Był chłód, głód i choroby. Od listopada zaczęłam pracować
1 i (H *'tA/ '

jako kelnerka w  prywatnej jadłodajni. Polacy zaczęli się mobilizować 

początkowo aby przeżyć. Z czasem przyszła konieczność niesienia po­

mocy kolegom w'niewoli, Zaczęła się akcja wysyłania paczek do obozów, 

następnie konieczność pomocy osamotnionym rodzinom. Około Gwiazdki 

otrzymałam wiadomość ’o śmierci mego męża, rozstrzelanego w Borach 

Tucholskich. ślad pó nim zaginął. Obiektywnie muszę stwierdzić, że 

niektóre Niemki, niosły pomoc Polakom, - np. Biniek - właścicielka 

sklepu z ulą szerokiej zaopiekowała się dwojgiem dzieci - lekarzy 

Polaków aresztowanych w 1942 r. Ghowała te dzieci przez całą okupac­

ję. Hoffman - właściciel sklepu myśliwskiego, umożliwiał nam słucha­

nia radia BBG. Trwało to mniej więcej do 1942 roku, aż jego jedyny 

»yn z hitlejugend, wydał ojca gestapowcom za słuchanie radia zagra-
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niczne^o i ułatwianie Polakom uzyskiwanie wiadomości, ujca rozstrze­

lano. Natomiast p. awa Laskowska przybyła z Niemiec, więc nie ręczę, 

czy poza nazwiskiem nic z polskości nie posiadała. Pracowała w 

itrbeitsajacie - skończona hakatystka, znęcająca sio ile ją było stać 

nad Polakami.

W 1942 r. zostałam zwerbowana przez Stanisława ^ussa "Józef'*, za 

pośrednictwem p. wilaWowiczowej Janiny "Paskuda", do organizacji pod­

ziemnej a K. Pierwszym moim przełożonym był "Kazimierz" - nazwiska nie 

pamiętam.

Zadanie które otrzymałam brzmiało i wynaleźć pewne niewiasty i zorga­

nizować je do pracy w organizacji na teren'Garnizonu Toruń. Zarazie 

kontakty były dość luźne, brakowało jeszcze "melin". Zaprzysiężona 

zostałam przez "Kazimierza". •»» trakcie pracy organizacyjnej nastąpi­

ła "wpadka", aresztowano Kazimierza i wiele innych, osób. Ze służby 

sanitarnej 2 lekarki, jedną wraz z mężem, przerwa w pracy była bardzo 

krótka, akcja organizacyjna i pomoc potrzebującym nabrała rozmachu, 

wówczas poznałam H.Grycmachera, "kichała", "inartę", następnie inż. 

Pietkiewicza, który został k-tem garnizonu czyli moim przełożonym.

.» moim mieszkaniu założono melinę Podokręgu. otała się ona nie tylko 

miejscem spotkań kom. Okręgu i Podokręgu, ale również składnicą broni, 

artykułów sanitarnych dla 4-ch już zorganizowanych placówek w Toruniu 

jak i dla partyzantów. Tu również mieściło się archiwum, bowiem miesz­

kanie miało wspaniałe skrytki.

15 maja 1940 r. Niemcy kazali nam opróżnić mieszkanie. Z uwagi jed­

nak na dwoje chorych staruszków /dziadek i matka/ nie uczynili tego 

z braku transportu dla leżących chorych. Natomiast mnie i córkę 

skreślono z listy mieszkańców Torunia* .tyło to jeszcze jedną sprzyja­

jącą okolicznośią dla meliny konspiracyjnej, wówczas zamieszkała u 

mnie p.^odzyńska "Babcia" wyrzucona z własnego mieszkania. Pełniła 

ona funkcję zaopatrzeniowca i kurierki do miejsc specjalnie niebez­

piecznych. Jako staruszce, ale bardzo dzielnej, udawało się jej to 

lepiej niż młodym, następnie sprowadziłam do siebie swoją rodzoną 

babcię oopoćko i mieszkanie stało się wobec Niemców przytułkiem dla 

staruszek. To n^s wielokrotnie ratowało w. momentach wizyt nieprzewi­

dzianych niemców np. Gestapo, ozupo itp.

Od 194 r. po zorganizowaniu Garnizonu, płk.Pałubicki, "kichał” £  

"karta" i płj(. Chyliński, kwaterę moją zarezerwowali tylko dla óztabu, 

ja otrzymałam nominację na K-tkę Podokręgu Płd. <«sch. , a inż.Pietkie­

wicz "żbik" "„iktor" został K-tem Inspektoratu, następnie K-tem Pod­

okręgu. Pseudonim mój z tych czasów "Ludmiła". *,edług ustnych wskazó­

wek ppł.Chylińskiego "is.ekina" - opracowałam regulamin pracy jednostek 

.. .o.K. , początkowo dla Podokręgu, a po mianowaniu mnie przez płk.

-Pdłubickiego "Janusza" K-tką Okręgu z pseudonimem "Zofia" - instruk­
cję i regulamin pracy w„j*K* dla Okręgu Pomorze. 5



Na tych dwóch stanowiś i w Podokręgu i Okręgu pracowałam do 

-wyzwolenia.

u myśl wytycznych zorganizowana została na terenie Okręgu służba 
łączności, oceniani ją na bardzo dobrą, służba sanitarna, kolportaż

I / f / s

ulotek z wiadomościami radiowymi /Radio wówczas miałam w swym miesz- 

,/ koniu w nóżce od dtołu/. Należał o również do niej zorganizowanie kwa­

ter stołych dla władz Okręgu, Podokręgów, Kurierów i rezerwowe.

Na kwaterach w.o.K. w ciągu całego okresu okupacji nie było ani jed­

nej wpadki.

Praca m.S.K. szła równolegle do pracy męskiej, żiozkazy w.o.K. w te­

ren i sprawozdania z terenu szły drogą łączności w.o.K.

Służba wywiadowcza nie była wyodrębniona, natomiast wszystkie człon­

kinie w.S.K. miały obowiązek natychmiastowego meldowania swoim prze­

łożonym o wszystkich sprawach zauważonych, podpatrzonych, podsłucha­

nych lub specjalnie zdobytych,

/ podkreślić należy specjalną działalność p. Ireny Buszewicz, która 

była skrzynką w.o.K. do której najcenniejsze informacje były dostar­

cz czane przez oficera Wehrmachtu - „rembla /bratanka lekarza toruńskie­

go/ w postaci'^map, planów, szkiców, kluczy do sejfów, odcisków z 

kluczy, do rozmaitych wojskowych instytucji niemieckich. Na hasło 

"niech babcia przyjdzie po zupę '1 , p.«odzyńska udawała się do koszar, 
skąd w manierce z zupą przynosiła broń. 

wrembel usługi te czynił za opłatą w dolarach*

Ze względu na bezpieczeństwo nieocenionej meliny u mnie, k-t Okręgu 

nie zezwolił mi na wyjazdy w teren, „obec powyższego byłam' jedynie 

w Bydgoszczy, Włocławku i Lipnie ne jednorazowej inspekcji. Nato­

miast posiadałam świetne łączniczki i kurierki i byłam zorientowana 

w całokształcie pracy, oprawozdania z pracy u .o.K. składałam ozefowi 

oztabu i k-towi Okręgu nie systematycznie, ze względu na częsty oso- 

J  bisty kontakt ze oztabem Okręgu, u 1942 r. wyszłam zamąż za inż.
Pietkiewicza - ‘'Żbika1' , a więc kontakt z Podokręgiem Płd.-wsch. był 

stały.

związku z wielką odległością lat, dzielącą nas od spraw ówczesnych 

i nie dysponując żadnymi dokumentami /całe archiwum zostało skonfi- 

/  skowane w 1945 r./ nie jestem w stanie podać dokładnej obsady perso­

nalne j ...o.K., ani określić liczebności zespołów, stwierdzić mogę, 

że najsprawniej były zorganizowane i prowadzone Inspektorat w Byd- 

*  goszczy “Folwark” 050 pod kierownictwem "Tekli" - Heleny Czajkowskiej, 

obwód Włocławek "Ogrody1* pod kierunkiem Raszówńy ."Myszka", obwód 

Lipno "Sady" pod kierunkiem "łysi" Marii oobocińskiej, "Garnizon - 

^ Toruń" pod kierunkiem Stankiewiczowej.

Członkinie ,<.S.K. które pamiętam z osobistych kontaktów;
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//sekretariat £.0. i Podokręgu* Jadwiga Derucka "Maria", bez reszty 

oddana sprawie, odważna, dzielna i pracowita.

/«/ Kurierki; Jagielska ‘'Kajtek1* jedyna łączniczka między Sztabem i mną, 

na Bydgoszcz.

Łączniczki!? Ostaszewska ,«anda - solidna, całkowicie pewna, skropulatna.

Sobocińska Maria "Kyśka" - równocześnie pełniąca obowiązki 

k-tki obwodu nipno.

^  ’• v ' ' y  —  Dąbrowska Krystyna - pełniąca funkcję łączniczki, równo­

cześnie była kierowniczką sekcji Sanitarnej na Garnizon 

Toruń.

y / Maria lipska z Bydgoszczy - kwatera w.o.K. była moją ob­

stawą przy wyjazdach służbowych* Jej córka Irena była rów­

nież moją łączniczką.

Kwatermistrzostwo prowadziła Jadwiga Troicka "ciocia" , pomagały jej
yu ■<vł" f- /H /i Ł S i. -%jf> in  cJ3.

p.wodzyńska ''Babcia" i p. Dunin-marcinkowska,/Obie nie żyją/ oraz

- y  Irzepałkowska Czesława "Sława".

■ .-Szefem sanitarnym był lekarz - nazwiska nie pamiętam, zginął w wypad­

ku samochodowym. Dostawcą materiałów sanitarnych i lekarstw była mgr '

> / «anda Gołąb "antoni", pracowała w aptece w Dworze Artusa. Uzyskane 

materiały opatrunkowe i leki, rozsyłane były do Borów tucholskich, w 

paczkach do oflagów i obozów niemieckich. 

v  Sanitariuszki* Danuta Krzeszowska - obecnie Belikanowicz - c j- r k - i
Dąbrowska /siostra Krysi/ .

Całej masy członkiń w.S.K. nie mogę dziś podaó, nawet w przybliżonej 

liczbie, z braku danych i pamięci, a nazwisk niestety więcej nie pa­

miętam.

i.a marginesie chcę naświetlić sprawę zaprzysiężenia mnie przez p.Osta- 

szewską, wiedzieliśmy, że zostawała ona w kontakcie z "Lulą", co do •' 

której istniało podejrzenie /później udowodnione/ współpracy z "Białym 

Grotem". Pani Ostaszewska treść zaprzysiężenia otrzymała od Luli. Chcąc 

sprawdzić różnicę pomiędzy werśją naszej przysięgi, a tej od "Luli", 

aby nie wzbudzić podejrzeń p.Ostaszewskiej, a nie chcąc jej tłumaczyć 

przyczyny, polecono jej odebrać odemnie przysięgę. Okazało się, że 

treść jej była inna niż nasza. Io utwierdziło nusze podejrzenia odnoś­

nie "Luli". "Lula" pełniła u nas funkcję k-tki Inspektoratu, aż do 

momentu wykluczenia jej z organizacji.

Pracę prowadziłam do chwili wyzwolenia to znaczy I.II.I945 r.
W grudniu 1944 r. z rozkazu Komendanta Okręgu Płk.Pałubickiego "Janu­

sza" odznaczona Z.K.'X. z mieczami, 

wrocław lp.lipca 197? r.
/ V  H * l i * a  Orlińska - P i e t k i e w i c z

jw> ci -ma. £ 4- \rct\ 0uu_

V . : : ___ i * ____ - ________ ____ --------------------------------- -------------------------------- — ------------------ ---------- -------------------------- ----------------------------------------- — ------------------------------- * --------------------- ' -------------------------- -- *  ■* ‘
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Pr z e a_wo^n§__

u. latach. 1925 do. 1939 zamieszkiwałam w Toruniu z rodzicami. Maturę 
w gimnazjum klasycznym otrzymałam w 1922 r. i w tymże roku wyszłam 
zamąż, za porucznika wojska polskiego.

Należałam do Rodziny wojskowej. sekcja przemysłowo-kandlowa, do Bia­

łego ^iizyża, oo Jj.O.P.p. — Ua.ojj.o z j±am Kais ii.Ooj.oxily 'przeciwgazowej* 

Należałam również do Towarzystwa Przyjaciół Harcerstwa, a 1939 r. 

w sierpniu został założony w Toruniu Komitet współpracy Obywatelskiej 

z ^rmią. Prezesem był Rewkowski dyr. Konserwatorium, sekretarzem prof. 

gian-. polskie go szał aj da /okazał się hitlerowcem z V kolumny/.

Ja prowadziłam sekcję opieki nad żołnierzami rannymi i uchodźcami. 

Punktem mego urzędowania był fluorzec Główny. Razem ze mną przebywał 

tam p-* Szałajda, którego 7 września po wkroczeniu wojsk niemieckich, 
spotkałam w mundurze brązowym BK. w tym okresie w mundurze czarnym 

SS spotkałam mecenasa Konerta i kpt. Mali / zięcia płtś.. Saksłia/ kie­

rownika Domu żołnierza w Toruniu. Te szokujące spotkania z Byłymi 

'•Polakami** , z którymi współpracowałam na niwie społecznej, jak obu­

chem dały'mi po głowie i spowodowały , że skoncentrowałam, całą dzia­

łalność we własnym domu, który sta.£ się przyoułkiem dla powrauającycn 

uciekińierów. Zerwałam wszystkie kontakty z miastem. Przeżyłam potwor­

ną zimę wraz z moimi współlokatorami, chorą rnatkąi dziadkami i ciotką 

Troicką. Był chłód, głód i choroby. Gd listopada zaczęłam pracować 

jako kelnerka w prywatnej jadłodajni. Polacy zaczęli się mobilizować 

początkowo aby przeżyć* Z czasem przyszła konieczność niesienia po­

mocy kolegom w niewoli. Zaczęła się akcja wysyłania paczek do obozów, 

następnie konieczność pomocy osamotnionymi rodzinom. Około Gwiazdki 

otrzymałam wiadomość *0 śmierci mego męża, rozstrzelanego w Bore.ch 
Tucholskich, siad pó nim zaginął. Obiektywnie muszę stwierdzić, że 

niektóre Niemki, niosły pomoc Polakom, - np« Biniek - właścicielka 

sklepu z ulą szerokiej zaopiekowała się dwojgiem dzieci - lekarzy 

Polaków aresztowanymi! w 1942 r. Ghowała te dzieci przez całą okupac­

ję. Hoffman - właściciel sklepu myśliwskiego, umożliwiał nam słucha­

nia radia BBG. Trwało to mniej więcej do 1942 roku, aż jego jedyny 

syn z hitlejugend, wydał ojca gestapowcom za słuchanie radia zagra—
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nicznęgo i. ni ątwianie Polakom. uzyskiwanie wiadomości. 0j ca rozstr ze— 

lano. Natomiast p. jźiwa Laskowska przybyła z Niemiec, więc nie ręczę, 

czy poza nazwiskiem nic z polskości nie po sic. dała, Pracowała w 
i^beitsamęie - skończoną hakatystka,.. znęcająca się ile ją było stać 

nad.Polakami* '  ̂ -u.u.., w . •/; .. ^

W. 19.42 r. zostałam zwerbowana przez Stanisława ^ussa "Józef", za i:;_ 

pośrednictwem p*' Wilądiowiozowej Janiny "Pasku-da", do. organizacji pod­

ziemne jrAK., Pierwszym moim przełożonym był "Kazimierz" — .nazwiska nie 

parnię tam..

Zadanie które otrzymałam brzmiało; wynaleźć pewne .niewiasty i zorgą- 

nizowaó je do., pracy w organizacji na. teren'Garnizonu Toruń.* Harazie ' 

kontakty były dość luźne, brakowało, jeszcze "melin".* Zaprzysiężona 

zostałam przez " K a z i m i e r ^ . ^ y ^ a k G i e  pracy ' organizacyjne j nastąpi-_ 

ła "wpadka", aresztowano Kazimierza i wiele innych, osób#.,Ze służby 

sanitarne j'2_ lekarki, je,dna W?3-2 z mężem., Przerwa w pracy była bardzo 
krotką, akcja, organizacyjna i pomoc potrzebującym nabrała rozmachu, 

wówczas .poznałam H.Grycmaanera, "Michała**, "Martę",, następnie inż.

Pie tkie wi c z a ,' kt o ry,. został k-tem' garnizonu czyli, moim przełożonym.. 

ń  moim mieszkaniu, założono meliną Podokręgu. Stała, się ona nie tylko 
miejscem spotkań kom*. Okręgu i Podokręgu,, ale również składnicą broni, 

artykułów sanitarnych, .dla 4-ch. już zor^ąt^iąowaaych. piacó wek w  Toruniu 

jak i dla partyzantów*,-Tu również mieścił o się archiwum, bowiem mieś z- 

kanie... miało wspaniałe skrytki,.. ... .... . . ^

1.5 mają 1940 r. Niemcy kazali nam. opróżnić mieszkanie... Z uwagi j„e.£- 
nak ną dw.oje.. chorych staruszków / dziadek 1 matką/.nie uczynili tego \ 
z braku, transportu dla leżących, chorych.. Natomiast mnie i córkę.. . 

skreślono z listy mieszkańców Torunia.. Było to jeszcze jedną sprzyja­

jącą okolicznośią dla me liny konspiracyjnej,., Wówczas zamieszkała.. p. 

mnie p.Wpdzyńska ""Babcia" wyrzucona tb własnego mieszkania. Pełniła 

ona funkcją ..zaopatrzeniowca i kurierki do. miejsc specjalnie niębez- 

piecznyę]!.. Jako staruszce, ale bardzo dzielnej, udawało się je j to ’ 

lepiej niż młodym* Następnie sprowadziłam do siebie swoją rodzoną 

babcię Sopoćko,, i mieszkanie stało się wobec Niemców przytułkiem dla 

staruszek. To nas wielokrotnie ratowało w. momentach „wizyt nieprzewi­

dzianych niemców np., Gestapor szupo itp.

Od 194 • r. po zorganizowaniu Garnizonu, płk.Pałubicki, "Michał" %  
iłMarta" i pł^. Chyliński, kwaterą moją. zarezerwowali tylko dla Sztabu, 

ja . otrzymałam nominację na K-tkę .Podokręgu Płd. *sch.., ą inż .Pietkie­

wicz "Żbik" "Wiktor" został K-tem Inspektoratu,, następnie K-tem Pod­

okręgu. Pseudonim mój z tych czasów "Ludmiłą”.. Według ustnych, wskazó­

wek ppł.Chylińskiego "Rekina" - opracowałam regulamin pracy jednostek 

W.S.K.,, początkowo dla Podokzfęgu, a po mianowaniu mnie przez płk•

Pałubickiego "Janusza" K-tką Okręgu z pseudonimem "Zofia" - instruk- .< 

CD^ i regulamin pracy'iiV*S.K«, dla Okręgu Pomorze. * ' . ’’ L
9



Ha. tych. dwóch, stanowiśkadi.w- Podokręgu: i Okręgu pracowałam do

wyzwolenia.. ... c. . 1
w myśl .wytycznych. z organizowana,, z o stał a na. terenie Okręgu służba 
łączności, oceniam ją na bardzo dobrą, służba sanitarna, kolportaż 

ulotek z -wiadomościami radiowymi /Radio wówczas miałam, w swym miesz- 

^  kaniu w nóżce od.dtołu/.Sależało.. również do niej zorgaaizowanie kwa- ‘ j 
ter stałych.--dla władz Okręgu* Podokręgów, Kurierów i rezerwowe.

Na kwatera^., W ęS*.£* w ciągu, całego okresu okupacji nie było ani jed­

nej wpadki. : ; :.i.. ..

Praca W.S.Ę*. szła równolegle do pracy męskiej. Rozkazy W.S-.K* w te­

ren i sprawozdania z terenu szły drogą łączności W..S.K*.. . _ : :

Służba wywiadowcza nie była wyodrębniona, .natomiast wszystkie człon­

kinie W.S.E. miały obowiązek natychmiastowego meldowania swoim prze- / 
łożonym o wsaystkich. sprawach, zauważonych.,, podpatrzonych.*, podsłucha- 

rych lub specjalnie zdobytych.- -•• •- • . -v ; ; - ., -y . .

/ Podkreślić' należy specjalną działalność p. Ireny Buszewicz, która 

była skrzynką- W* £LK » de> które j naj cennie j sze inf ormac je. były cipstar- 
^  czane-przez oficera Wehrmachtu- Wrembla /bratanka lekarza tor tyskie­

go/ W- pó st aei map, ? p łanów , -s zki ćó w , •• kluc zy do sejfów,,- odcisków., z 

kluczy, do rozmaitych wojskowych instytucji niemieckich. Ha hasło 

"niech babcia przyjdzie po zupę’* r p-*Wodzyńska udawała się do koszar,

- skąd w manierce z zupą przynosiła braói , • * ;. •-?

Wrembel usługi te- czynił za opłatą w- dolarach*.

—  Ze względu na- bezpieczeństwo nieocenione j meliny u. mnie * k-t. Okręgu 

nie;. zezwolił mi na wyjazdy w teren., wobec powyższego byłam jedynie 

•W Bydgoszczy, Włocławku i Lipnie ne jednorazowej inspekcji* Nato­

miast posiadałam świetne łączniczki i kurierki i byłam zorientowana 

w całokształcie pracy* Sprawozdania z pracy $•&«£» składałam Szefowii $ ■ '.*■ v "■>
Sztabk i k-t owi Okręgu nie systematycznie. r ze względu, na częsty oso- 

f  bisty kontakt ze Sztabem, Okręgu*. W 1942 r* wyszłam zamąż. za inż.

Pietkiewicza - '‘Żbiika” , a Więc kontakt z Podokręgiem Płd*-wsch. był 

stały. -

’# związku z wielką odległością latj dzielącą nas od spraw ówczesnych 

i nie dysponując żadnymi dokumentami /całe archiwum zostało slconfi- 

y* skowane w 1945 r*-/ nie jestem- w stanie podać dokładnej obsady perso­

nalnej ;nS*K* , ani określić liczebności zespołów, stwierdzić mogę, 

że najsprawniej były zorganizowane i prowadzone- Inspektorat ’w Byd- 

goszczy 'folwark'1 030 pod kierownictwem ,,Ieklirt - Heleny Szadkowskiej 
\ / obwód Włocławek nQgrody!t. pod kierunkiem Raszówhy "Myszka”, obwód 

•y Lipno ''Sadyrt-podlsierunkiem "Rysi” Marii Sobocińskiej, '‘Garnizon - 

^ lórud^rpo-d- kierunkiem Stankiewiczdwe j*

- . Członkinie S.X. które pamiętam z osobistych kontaktów;

10



/Sekretariat K.O. i Podokręgu; Jadwiga Derucka '‘Maria5*, bez reszty 

oddana sprawie , odważna, ' dzielna i 'pracowita*

J  Kurierki i Jagielska "Kajtek'1' Jedyna łączniczka między Sztabem i mną, 

na Bydgoszcz.

Łączniczki i Ostaszewska wa&da - solidna, całkowicie pewna, skropulatna*

- * Sobocińska Maria ł ,% ś k & ,f - równocześnie pełniąca obowiązki 

,• k-tki obwodu Lipno*

Dąbrowska .Krystyna - pełniąca funkcję łączniczki, równo- 

. , cześnie była kierowniczką Sekcji Sanitarnej na Garnizon 

Toruń.

./ Marią Lipska z Bydgoszczy - kwatera W.S.K. była moją ob- 

, stawą-przy wyjazdach słuzbówych* Jej córka Irena była rów­

nież moją łączniczką*

Kwatermistrzostwa prowadziła Jadwiga Troicka "Ciocia1’ , pomagały jej..w. . , . ^i-r? c-Cl •
p*Vmdzyńska ''Babcia" i p,. Dunin-Mar cinkowska »/ Obie nie żyją/ oraz 

Trzepałkowska Czesława "Sława"* ' '

.-Szefem sanitarnym był lekarz - nazwiska nie pamiętam, zginął w. wypad­

ku samochodowym. Dostawcą materiałów sanitarnych, i lekarstw, była mgr '

V7, . Wanda Gołąb "intoni"^ pracowała w aptece w Dworze Artusa. Uzyskane 

materiały opatrunkowe' i" leki,' rozsyłane były do - Borów Tucholskicłi, w 

paczkach do ’ oflagów i' obozów niemieckich. • .

v Sanitariuszki i Danuta 'KrżesżowSka - obecńie'Belikanowics -

Dąbrowrska /siostra' Krysi/ . . .

Całej masy człorikip a «£»£«’ nie mogę4 dziś pbdaćy nawet w  przybliżonej_._v .. j \\r ( y”; j-żrgż■" Tvr?̂  4- • „ ,
liczbie, z braku danych i pamięci’, a nazwisk niestety więcej nie pa­
miętam. " " • - ...... „

Na marginesie chcę naświetlić sprawę zaprzysiężenia mnie przez* p.Osta­

szewską^ wiedzieliśmy, że zostawała ona.w kontakcie z •*Luląa , co do 

której istniało podejrzenie /później udowo diii one/ współpracy z “Białym 

Grotem71. Pani Ostaszewska treść zaprzysiężenia otrzymała od Luli. -Chcąc 

sprawdzić różnicę pomiędzy 'werśją naszej przysięgi, a te j od "Luli", 

aby nie wzbudzić podejrzeń p.‘Ostaszewskie j , ' a nie chcąc jej tłumaczyć 

przyczyny, polecono jej odebrać odemnie przysięgę. Okazało się, że ' 

treść jej była inna niż nasza.'To utwierdziło hasze podejrzenia odnoś­

nie'“Luli'*. :,Luia" pełniła u  nas funkcję k-tki Inspektoratu, aż do k /  
momentu wykluczenia' jej z organizacji.  ̂ ,;i

Pracę prowadziłam dó chwili wyzwolenia to znaczy I.II.1945 r.
W grudniu 1944 r. z rozkazu Kemendanta Okręgu Płk.Pałubickiego "Janu­
sza" odznaczona'Z.K."X. z mieczami.." - -.-a ■: v.:.... ~ , -• • ■

Wrocław 1^.lipca 1977 r,
I /■“*/ Halina Orlińska - Pietkiewicz
i
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Halina Lipska, Irena Lipska zem.Ssdowske, ps. Irys i Ols

Uzupełnienie wiadomomości o Krzeszowskiej i Pietkiewiczu 

Rodzina Sopoćków

1. Wiktoria Sopoćko zamężna Szepietysowa - m8tks Haliny Krzesz.

2. Jadwiga Troicka z domu Sopoćko - siostra Wiktorii

3 . Aleksander Sopoćko — najmłodszy brat Wiktorii zam.w Bydf?ośz
c z y

4. Witold /%/ Sopoćko - syn Aleksandra - mieszkał w Toruniu

Szepietys zajmował ekponowane stanowisko na kolei i w okresie 

międzywojecnnym zatrudniał młodego,zdolnego inżyniera Pietkiewicza.

Losy powojenne

Po zakończeniu wojny Maria Lipska z córkami Haliną i Ireną 
wróciła do Bydgoszczy i do czasu odzyskania mieszkania zatrzyma­
ła się u Aleksandra Sopoćki razem z Haliną KrzeszowskąyPietkiewi- 
czową, Pietkiewiczem i kpt.Sierańskim. W czerwcu wrócjły do wynaję­

tego przed wojną mieszkania przy ul.Hetmańsjiej 31.—I.

27 października 1945 r. Irys ns polecenie /;Zofii” i Pietkiewicza 

pojechała do Torunia, by sprawdzić ich dom przy Warszawskiej. 

Zaszła najwpierw o piętro wyżej do Witolda Sopoćki, by dowiedzieć si 

co słychać u Szepietysowej. Uspokojona zeszła na dół i tam wostała 

zatrzymana. W zasadzcc zastała już Wandę Ostaszewską, Marylę So­

bocińską i szereg innych o'sób.
Nazajutrz na Hetmańskiej w Bydgoszczy zjawiła się^Zofia*! Piet 

kiewicz. Wiedzieli już o wpadce w Toruniu i oświadczyli, że muszą 
zniknąć./ Potem opowiadali, że pojechali autem do Torunia, wysiedl 
przed mostem. Puste aJiuto z kierowcą zostało zatrzy aane przez 2 
funkcjonariuszy,którzy polecili zawiśźć się na obiad do Pomorzanki 
Kierowca wrócił przed budynek banku i wycierając w umówiony sposób 
szyby dał Pietkiewiczowi znak, że można uciec korzystając z obiadu 
funkcjonariuszy/.

Po trzech dniach wróciła Irys po przesłuchaniu, w czasie któ­
rego nikt się do niczego nie przyznał.Wszyscy zostali zwolnieni.
W mieszkaniu matki zastała Grussa .Józef gruss wydał jej polece­
nie ujawnienia się, a po jej sprzeciwe i prośbie, żeby się jeszcze
zasta-nowił - cofnął rozkaz /podobno potem dziękował jej za wpływ 
na tę ostatnią decyzję/.Dom na Hetma-ńskiej był spalony, Maria
/matka Maria Lipska/y spotykała się z dwczarzakową w kościele.'i
W srrudniu Maria i Irys otrzymały polecenie dostarczenia Zofii ££ss

T

pieniędzy, które przekaże Owczarzakowa.Ta ostatnia zgłosiłaja się 

na Hetmańską i umówiła się,że pieniądze przyniesie jutro. W nocj

uprzedziło ją UB,które zapukało do okna umówionym znakieh. 
Aresztowano Marię i Irys, a Halinę-rOlę* pilnowano z bronią w ręku 
Od tej pory była w mieszkaniu Zasadzka trwająca tydzień. Rano

Ola poprosiła o zezwolenie na sprzątanie aieszkanis i przstawiła 
w umówione miejsce kwiat - sygnał ostrzegawczy .Zauważyła go 
szowska Owczarzakowa 1 x k 1 s ,  zadzwoniła dó nierakania pytając o
krawca, ale nie weszła do środka. 16



T hl*u

W dniu rozwiązanie zessdzki Halina przypadkowo spotkała na dworcu Zofij 
która do niej podeszła, powiedziała o zauważonej doniczce, co ją uchro 
niło przed weJścienuMiała już wiadomości o aresztowaniu Irys i Marii 
i o przebiegu ich zeznań w śledztwie.Po tej rozmowie Pietkiewiczowie 
zniknęli z pola widzenia Lipskich. Nie wiadomo, czy wyjechali zagrani Cf 
czy ukrywali cię w kra ju.

Wiosną 1946 roku wrócił ,ze strefy amerykańskiej Niemiec,Bolesław 
Lipski, Maria wyjechała ddmęża, osiedlili śię we Wrocławiu.Któregpś 
dnia w końcu 1947 lub na początku 1948 r. w ich mieszkaniu zjawili si^ 
Pietkiewiczowie jako Orlińscy.Pietkiewicz prowadził tzwe Wrocławiu 
bardzo aktywny tryb życia zawodowego /założyciel.elektrown^g^potem 
kierujący energetyką całego okręgu dolnośląskiegcy,społeczni /działał 
nośó w Automobil-klubie/ i towarzyskiego* ujawnił się w 1956 r i usły

szał dobrze,że Pan przyszedł, od dawna czekamy na pana na co odpo- 
wiedzał niższemu stopniem rozmówcy :,to niech mnie pan zamelduje swe­
mu przełożonemu. ^

17



18



19



20



21



22



23



24



25



26



27



r \

l i bH a l i n a  V lrzeszow ska ,kp t , "Ludmiła" ,  !fZ o f ia ' '
AaMsi*-

U/żywałavnazwiska Pa luszk iew iczow a .

Urodzona 1 9 . k w ie tn i a  1305 r .  w B ia ło p o lu ,o d  1 9 2 2 . r .zam ężna  za p o r / m j r

S ta n i s ł a w a  ' " r z e s z o w sk ie g o ,k tó ry  p o l e g ł  w 1933 r .  M ieszka ła  w Toruniu

oć: 1325 r . l b y ł a  d z i a ł a c z k ą  'społeczna-.  .Ust? /w
a

Zaprzys iężona  de ZY.Z na początku  lc*-'.2 r . p e ł n i - ł a  f u n k c j ę  r e i e r e n t k i  wąś 

skowej s łu ż b y  k o b i e t  w komendzie g a rn izonu  Toruń.V. końcu 1943 r .m ian o ­

wana s z € m  WŚK podokręgu południowo-wschodniego a w 1344 r  szefem V»5K

C> V;  ̂ ^ jv>J AV» '1-Ł rHS' .

Y. s i e r p n i u  1345 r . u s z ł a  wraz z Bronis ławem P i ę t k i  ewi c z e r n i e j  mężem od

1342 rAprzed a resz towaniem  przez  władze b e z p i e c z e ń s t w a . O s i e d l i ł a  s i ą  - 
J  , s i e r p n i a

ł9 4 7  r ,  jako  H a l in a  O r l i ń s k a  we Wrocławiu, g d z ie  zmarła  l a . M t ł  1977vw

12.
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kiewiczowa, nazwisko okupacyjna od 1943 r* Orlińska, pa. "Lud­

miła", "Zofia"

Ur* 19 kwietnia 1905 we wal Białopola ZSRR, córka inż#Stani­

sława Szepetysa 1 Wiktorii z d. Sopoćko} wykształcanie średnie, 

l»es zawodu, od 1922 r* żona oficera zawodowego, majora Krzeszow- 

sklego, zamieszkała w Toruniu od 1925 r* Ha początku okupacji 

czynna w samopomocy społecznej, dorywczo pośredniczyła w kontak­

tach ZWZ* Zaprzysiężona do ZWZ przez komendanta garnizonu Toruń 

"Kazimierza" A d a  znanego na razie nazwiska/ w 1941 r* pełniła 

najpierw funkcję jago łączniczki, potem od wiosny 1942 referent­

ki W5K Komendy Cłamizonu, przybierając pa. "Ludmiła"* Od początku 

1 9 4 3  r, mieszkanie "Ludmiły" przy ul* Warszawskiej a  stało się 

lokalem spotkań i pracy członków Komendy Okręgu i - mimo to, ze 

względu na świetne warunki konspiracyjna - równocześnie okresowo 

magazynem materiałów sanitarnych, podręcznym archiwum i schowkiem 

tron! osobistej dowódców* V lutym 1943 r* została mianowana kie­

rowniczką referatu W3K Komendy Podokręgu Toruńskiego, a na począt­

ku 1 9 4 4  r* kierowniczką referatu Komendy Okręgu Pomorze /na tym 

stanowisku przyjęła pa* "Zofia"/, Ta dwie funkcje pełniła do lik­

widacji AK* Po wojnie powróciła z mężem, po dwuletnim pobycie 

w Anglii, w 1947 r* do Polaki* Zamieszkali jako Orlińscy we Wro­

cławiu, gdzie mąt zajmował stanowisko dyrektora elektrowni dol­

nośląskich* Zmarła we Wrocławiu we wrześniu 1978
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K r z e a z o w s k a - J t - i e t k i e w i c z o w a  Kalina

/1905 - 1978 / y Szef Y.ojskowe j Służby Kobiet Komendy Okręgu Po­

morskiego Armii Krajowej

ritalina Krzeszowska-Pietkiewiczowa z domu Szepetys urodziła się

1.:). kwietni a iie wsi Białopole /obecnie ZSRB/,jako córka inżyniera 

Stanisława Szepetysa,urzędnika kolejowego i jego żony Wiktorii z 

domu Sopoćko, Zdała maturę w gimnazjum klasycznym w Chełmie Lubel­

skim w 1922 r„ V. tymże roku wyszła za mąż za porucznika Wojska 

Polskiego Stanisława Krzeszowskiego^Od 1326 r,zamieszkała* z mężem 

i córeczką Danutą w Toruniu w obszernym mieszkaniu przy ul,War- 

szawskiej nr 8,gdzie również zamieszkali jej rodzice.

Przed wojną j&ko żona oficera należała do stowarzyszenia "Rodzina 

Wojskowa”,gdzie działała w sekcji przemysłowo-handlowej,Pracowała 

również w Polskim Białym Krzyżu,organizacji oświatowej,zajmującej 

się ro,in,zwalczaniem analfabetyzm^" wśród poborowych,Był a także 

członkinią L,O.P,P.~ Ligi Obrony Przeciwlotniczej i Przeciwgazowej, 

gdzie przeezła przeszkolenie specjalistycznej tejże organizacji 

ojciec jej Stanisław Szepetys pełnił funkcję komendanta na Okręg

Pomorski,Krzeszowska była również czynną członkinią Towarzystwa
<jak i z członkiniamui Rodziny »ojskowej 

Przyjaciół Harcerstwa a kontakty z toruńskimi harcerzsmi7okazały 
bafcdzo jęj

się później^przyd&tne w Ipracy konspiracyjnej,

V. okresie gorączkowego przygotowania się społeczeństwa do nadcho­

dzącej wojny z Kiemcami Krzeszowska włączyła się aktywnie do tej 

działalności,Kiedy w sierpniu 1939 r»powstał w Toruniu Komitet 

Współpracy Obywatelskiej z Armią,prowadziła w nim 3ekcję opieki 

nad żołnierzami i uchodźcami,¥ pierwszych dniach wojny do dnia 

wkroczenia 7,września 1939 r,wojska niemieckiego do Torunia Krze- 

szowska na Dworcu Głównym pomagała przy wydawaniu ciepłej strawy 

żołnierzom i dążącej na wschód ludnośai cywilnej.

Brutalne wejście Niemców do Torunia było dla miejscowych Polaków 

szokiia - szybka pozorna zmisna Torunia w niemieckie miasto,zde-
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konspirowanie się wielu Niemców dotąd znanych jako lojalni Polacy, 

/wśród nich także kilku współpracowników Krzeszowskic$ z owego 

Komitatu Obywatełskiego/jprzerażenie krwawym terrorem Selbstschu- 

tzu, a nadto trudności bytowe - wszystko to spowodowało,że Krze- - 

szowska postanowiła skoncentrować swoje życie na własnej rodzinie,

% pierwszych tygodniach mieszkanie jej stało się azylem dl^wielu 

osób powracających do Torunia z wrześniowej ewkuanji.l pierwszej 

zimie wojennej panował w jej domu głód,chłód i choroby,Przyjęła 

na współlokatorąw,poza matką Szepetysową(dziadka Szepetysa i bab­

kę Sopoćkową a nieco później zamieszkała u niej znajoma staruszka 

\‘odzyńska,wyrsŁUCons przez Niemców dosłownie na bruk,Krzeszowska 

przygarnęła także swoją ciotkę Jadwigę Troicką,która musiała porzu­

cić własne mieszkanie przy ul,tostowej,zagrożone poszukiwaniem 

przez GestapoC^ęża i sjna ciotki.

Około Gwiazdki 1 ^ 0  r,Krzeszowska otrzymała wiadomość o śmierci 

swego aęża,ufę^ majora Wtanusiawa Krzeszowskiego,rozstrzelanego 

w Borach Tucholskich,

16 maja li&Oroku Niemcy kazali Krzeszowa kiej opróżnić mieszka­

nie,Ponieważ jednak w domu było dwoją leżącycn chorych,matka 

i dziadek^dla których nie można było znaleźć transportu,uda­

ło się zachować mieszkania,które Niemcy nazwali " domem wdów * 

Okazało się to bardzo ważne dla później podjętej pracy konspi­

racyjnej,f ponieważ obecność tych kobiet starych i zniedołęinia- 

łych umożliwiło pozostawienie lokatorów do końca okupacji, 

Erzeszowaką i jej córkę Danutę Niemcy skreślili wprawdzie z 

listy mieszkańców 7orunia,i<sCz nie usunęli ich z mieszkania.

Tac okolicznośćt tniałśy swoją przyczynę /jak to podał jeden z^re-

latorów /w głóymej mierze zapawne w fakcie zadeklarowania u- 

kraińskie^ przynależności narodowej przez babkę Sopoćkową,

Dla zdobycia środków utrzymania Krzeazowska pracowała od li-
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stopada 1940 roku przez szereg miesięcy jako kelnerka w prywa­

tnej jadłodajni,później zarobkowała wynajmowaniem pokojów sub­

lokatorskich i robieniem swetrów na drutach.

Z czasem minęło osłupianie przeżytą klęską wrześniową i krwa­

wą rozprawą okupanta z setkami patriotów w toruńskich fortach 

i podmiejskiej Barbarce*Główną troską pozostało zmaganie się 

a trudami codziennego życia okupacyjnego,Powstała konieczność 

niesienia pomocy żołnierzom przebywającym w obozach jenieckich . 

wysyłanie do nich paczek,organizowanifl^pomocy osamotnionym,czę­

sto bezradnym ich rodzinom,Krzeszowska włączyła się czynnie do 

tej samorzutnie tworzonej samopomocy społecznej,

Ha początku 1942 roku zgłosiła się do niej z propozycją wejścia 

do podziemnego wojska Janina,żona majora Zdzisława Kilanowicza. 

Współpracowała ona pod pseudonimem Paskuda z Józefem Grussem ^Sta­

ni sław/, szefem Oddziału II Komendy Okręgu Pomorskiego Związku Ual- 

ki Zbrojnej i organizatorem ówczesnego Podokręgu Kujawskiago#Krrze­

szowska przyjąwszy ps Ludmiła podjęła zadanie zwerbowania kobiet 

i zorganizowania ich do służby podziemnej na terenie garnizonu to- 

ruńskiego.Jej pierwszym szefem był kpt rez,Kazimierz Łęgowski /Mi­

kołaj/y inspektor toruński Z o d  1340 r. a przed wojną właściciel 

hurtowni towafców kolonialnych.% 1342 r, zaczynała funkcjonować 

komórka wojskowej służby kobiet,w skrócie %3K,w sztabie Komendy 

Okręgu Pomorze.Pierwszą komendantką USK na tym szczeblu była Haliny

Strzelecka /Zofia/,harcmistrzyni z Gdyni zamieszkała w Toruniu u
w Toruniu

brata,V» trakcie organizowania pracy ’V5KKprzez Ludmiłę nastąpiła
/U i 19 V j Vj

ciężka "wsypa” na terenie całego Okręgu Pomorskiegojj m.in.zostali 

również aresztowanj "Mikołaj”1 i "Zofia”,Po krótkiej przerwie Lud­

miła podjęła dalszą współpracę z Henrykiem Gruetzmacherem /Michał - 

M a r ta/,oficerem do zleceń K.O, Praca nabrała rozmachu} mieszkanie 

Ludmiły stało się miejscem spotkań dla Michała-Marty#Jej ówczesny 

sublokator,inż,Bronisław Pietkiewica /Zbik/#późniejszy mąż Ludmiły, 

zatrudniony jako konstruktor w Oddziale Mechanicznym kolei w po-
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bliskim budynku Dworca Miejskiego został mianowany komendantem 

garnizonu toruńskiego a potem inspektoratu Toruń.Odtąd zacieśniła 

się współpraca z nim Ludmiły jako referentki WSE Garnizonu,,

Od 194.3 r,rcieszkanie Ludmiły - zewzględu na posiadanie zalet pożą-
♦

danych dla lokalu konspiracyjnego - 3tało się kwaterą i miejscem 

odpraw zarezerwowanym dla sztabu Okręgu: dla komendanta Okręgu,

Jana Pałubickiego /Janusz/,dla Szefa Sztabu Józefa Chylińskiego 

Aicher/ oraz Henryka Gruetzmachera /Michała-Marty/,pełniącego od 

Stycznia 1944 r.funkcję Szefa Oddziału V E /łączności konspira*y&na 

cyjnej/ E.O, Wkrótce "Żbik" pod nowym pseudonimem "Wiktor" został 

mianowany Komendantem Podokręgu Połodniowo-Wschodniego^Równocześnic 

Ludmiła została przez Komendanta Okręgu "Janosza" mianowana Sze­

fem V.SE tego podokręgu a w 1944 r.-przy zachowaniu poprzedniej 

funkcji - Szefem WSE Sztabu E,Of ^rzyj^wfefi^w tej funkcji pseu­

donim Zofia,używany przez jej poprzedniczkę Halinę Strzelecką,

Obie te funkcje pełniła do likwidacji A E w 13'15 r.

Ludmiła-Zofia zorganizowała w latach 1943/44 w sztabach poszczea 

gólnych inspektoratów i obwodów swojego podokręgu sieć skutecznie 

działających referentek ^SK. /Podobną pracę wykonywała sprawnie 

jako Szef USE Podokręgu Pfiłnoeno-Zachodniego z siedzibą w Bydgo-
I

szczy Helena Szajkowska -"Tekla"/,Referentki WSE sztsbów obwodów 

były przeważnie -zwłaszcza w lepiej zorganizowanych większych oś­

rodkach- jednocześnie komendantkami zespołów kobiecych,liczących 

od conajmniej kilkunastu do kilkudziesięciu i więcej kobićt-żoł- 

nierzy A E, Dowód zdobytego doświadczenia Zofii w pracy organi­

zacyjnej StSBE stanowi opracowana przez nią w 1944 r, "Instrukcja 

pracy WSE na obwodacb-garnizonach i rejonach-dzielnieach",doku­

ment wyjątkowo nie zniszczony po wojnie,jak to się stało z całą 

niemal dokumentacją A E ns Pomorzu,Opracowała również dla komen­

dantek %SE regulaminy pracy - te się jednak nie zachowały#W tej 

"Instrukcji" zostały sformułowane zadania kobiet-żołnierzyj
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V, każdym obwodzie wzgl. garnizonie-mieście wydzielonym, podzie­

lonym na re jony-placówki wzgl.dzielnice,były tworzone sztaby USE 

z komendantką obwodu i referentkami pięciu działów - sanitarnego, 

wywiadowczego,k*aterunkowo-gospodarczego,opieki i łączności, 

Ludmiła-Zofia składała okresowe sprawozdania z funkcjonowania a 

sztabów kobiecych; były to przeważnie sprawozdania ustne wobec 

stosunkowo częstych spotkań osobistych z dowódcami w jej własnym 

mieszkaniu.Zachowały się kilkustronnicowe sprawozdania Zofii z 

października i grudnia 1944 r.oraz kilka innych dokumentów świad­

czących o jej pracy*

Zofia kierowała pracą Okręgu najczęściej przy pomocy kurierek i 

łączniczek,Szef Sztabu K.O. zakazał jej bowiem odbywania częst­

szych podróży inspekcyjnych.Mogła by nieprzewidzianą "wpadką" na­

razić cenną kwaterę,w której poza lokalem pracy Sztabu Okręgu mie­

ściła się w doskonałych schowkach broń osobista członków sztabu, 

podręczny magazyn sanitarny,maszyna do pisania i archiwum podrę­

c z n e j  nieczęstych osobistych wyjazdach dla zapoznania się ze sta­

nem pracy WSE w Okęęgu korzystała ze specjalnej kobiecej obstawy.

Vv relacji swojej Zofia wymienia najlepiej działające obwody i ich 

komendantki: Garnizon Bydgoski z IJarią Białą "Magdą",obwód włoc­

ławski z Marią Raszćwną "Myszką",obwód lipnowski z Marią Sobociń­

ską "Rysią" i Garnizon Toruński z Zofią Stankiewicz "Stanisławą”. 

Szczególnie intensywna byłe działalność Zofii w okresie oczekiwasia 

nia na hasło do powstania powszechnego,na tzw.Akcję"Burza?,w dru­

giej połowie 1344 r.?,^wczas to kobiety z WSE włączyły do zakresu 

swych działań również dostarczanie paczek żywnościowych i odzie­

żowych dle powstańców warszawskiej przebywających m.in.ą obozie 

pod Grudziądzem^oraz usilne starania mające na celu łagodzenie 

depresji,w jaką popadło społeczeństwo po upadku powstania war* 

szewskiego i związaną z tą katastrofą niepewnością polityczną.
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Ludmiła-Zofia została odznaczona Złotym Krzyżem Zasługi z Mie­

czami „Po likwidacji Armii Krajowej udało się jej i jej mężowi 

Bronisławowi "Zbikowi-Wiktorowi" uniknąć aresztowania przez wła­

dze bezpieczeństwa PRL,Według relacji siostrzeńca wyjechali do An­

glii,skąd powrócili w 1347 r,i osiedlili się wraz z córką Danutą
Uł.Lotnia 24

Belikanowicz we ^rocławiu/pod nazwiskiem Orlińscy,Bronisław Or­

liński pracował jnko inż,w Dyrekcji Górnośląskiego Okręgu PKP, 

Zmarł w 1J72 rm Orlińska,przykuta od r.1373 dp łóżkafzmarła i*/8, 

sierpnia 1377 r?

Znający ją osobiście relatoriy w chai*aktirystyce jej postaci 

zgodnie *go*kłi?> podkreślają jej silną indywidualność,śmiałość w 

podejmowaniu decyzji^refleks",zdolności organizacyjne i energię
J

kontrastującą z wątłą drobną sylwetką*

Elżbieta Zawacka 

Źródła: Zawacka ’.,f*DoiE wdów w Toruniu, W TE 1381 nr 3

Zavacka PI,,Z dziejów żołnierskiej służby Torunianek,Rocb- 

nik Toruński 1381,/w druku/

Ustna relacja własna Krzeszowskiej-?ietkiewiczowej,apisa- 
na 13#lipca 1377r, w jej mieszkaniu przez Irenę Monaioraką

Wzmianki w relacjach J,Chylińskiego,Jadwigi Troickiej,
Czesławy Trzepałkowskiej.Jerzego Zienki ewicza,Ireny Bu- 
szewicz,Wandy Ostaszewskiej,Ireny i Leokadii Jagielakich, 
Marii Sobocińskiej-Jadwigi Deruckiej-Glińskiej i in„ w 
zbiorach autorki biogramu.
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/1906 • 1978 /, Szef Wojskowej Służby Kobiet Komendy Okręgu Po» 

morskiego Armii Krajowej

Malina Krzeszowska-Pietkiewiczowa z domu Szepetys urodziła się 

19,kwietnia 4e wsi Białopole /obecnie ZSRR/,jako córka inżyniera 

Stanisława Szepetysa,urzędnika kolejowego i jego żony Wiktorii z 

domu Sopoćko, Zdała maturę w gimnazjum klasycznym w Chełmie Lubel­

ski!' w 1922 r. t. tymże roku wyszła za mąż za porucznika V,ojsk« 

Polskiego Stanisława Krzeszowskiego.Od 1925 r,zamieszkała* z mężem 

i córeczką Danutą w Toruniu w obszernym mieszkaniu przy ul#%ar» 

3zawskiej nr 8,gdzie również zamieszkali jej rodzice.

Przed wojną jako żona oficera należała do stowarzyszeni* "Rodzina 

Uojskowa",gdzie działała w sekcji przemyałowo-handlowej.Pracowała 

również w Polskim Białym Krzyżu,organizacji oświatowej,zajmującej 

się m.in.zwalczaniem analfabetyzm#*7wśród poborowych,Była także 

członkinią L.O.P.P.- Ligi Obrony Przeciwlotniczej i Przeciwgazowej 

gdzie przeszła przeszkolenie specjalistyczne,W tejże organizacji 

ojciec jej Stanisław Szepetys pełnił Ainkcję komendanta na Okręg

Poaorski.Krzeszowsks była również czynną członkinią Towarzystwa
4ak i z członkiniamui Rodziny Wojskowej 

Przyjaciół Harcerstwa a kontakty z toruńskimi harcerzami''!oltazały 
batdzo jej

się później\przydetne wtpracy konspiracyjnej.

% okresie gorączkowego przygotowania się społeczeństwa do nadcho­

dzącej wojny z Niemcami Krzeszowska włączyła się aktywnie do tej 

działalności.Kiedy w sierpniu 1939 r,powstał w Toruniu Komitet 

Współpracy Obywatelskiej z Armią,prowadziła w nim sekcję opieki 

nad żołnierzami i uchodźcami.U pierwszych dniach wojny do dnia 

wkroczenia 7.września 1939 r,wojska niemieckiego do Torunia Krze- 

szowska na Dworcu Głównym pomagała przy wydawaniu ciepłej strawy 

żołnierzom i dążącej na wschód ludnoświ cywilnej.

Brutalne wejście Niemców do Torunia było dla miejscowych Polaków 

azoki£a - szybka pozorna zmiana Torunia w niemieckie miasto,zde-
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konspirowanie się wielu Niemców dotąd znanych jako lojalni Polacy, 

/wśród nich także kilku współpracowników ^rzeszowskiej} z owego 

Komitetu Obywatelskiego/,przerażenie krwawym terrorem Selbstschu- 

tzu, a nadto trudności bytowe - wszystko to spowodowało,że Krze- 

szowska postanowiła skoncentrować swoje życie na własnej rodzinie. 

U pierwszych tygodniach mieszkanie jej stało się azylem dlajtaielu 

osób powracających do Torunia z wrześniowej ewfcuacji.W pierwszej 

zimie wojennej panował w jej domu głód,chłód i choroby.Przyjęła 

na współlokatorąw,poza matką Szepetysową,dziadka Szepetysa i bab­

kę Sopoćkową a nieco później zamieszkała u niej znajoma ataruszka 

YiOdzyńska,wyrzucona przez Niemców dosłownie na bruk.Erzeszowaka 

przygarnęła także swoją ciotkę Jadwigę Troicką,która musiała porzu­

cić własne mieszkanie przy ul,Mostowej,zagrożone poszukiwaniem 

przez Gestapo\męta i syna ciotki.

Około Gwiazdki 1 A O  r.Krzeszowska otrzymała wiadomość o śmierci 

swego męża,ioęrcę majora ^tanusława ^rzeszowskiego,rozstrzelanego 

w Borach Tucholskich.

16 maja 19A0roku Niemcy kazali Krzeazowskiej opróżnić mieszka­

nie. Ponieważ jednak w domu było dwoje leżących chorych,matka 

i d5siedek,dla których nie można było znaleźć transportu,uda­

ło się zachować mie8Zkanie,która Niemcy nazwali H domem wdów * 

Okazało się to bardzo ważne dla później podjętej pracy konapl* 

racyjnej,ponieważ obecność tych kobiet starych i zniedołężnia- 

łych umożliwiło pozostawienie lokatorów do końca okupacji. 

Krzeazowaką i jej córkę Danutę Niemcy skreślili wprawdzie z 

listy mieszkańców Torunia,lecz nie usunęli ich z mieszkania.

Taf okoliczność) miałk swoją przyczynę /jak to podał jeden z^re-

latorów /w głównej mierze zapewne w fakcie zadeklarowania u-

kraińskiej przynależności narodowej przez babkę Sopoćkową.

Dla zdobycia środków utrzymania Krzeszowska pracowała od li-
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stopada 1940 roku przez szereg miesięcy jako kelnerka w prywa­

tnej jadłodajni,później zarobkowała wynajmowani en pokojów sub­

lokatorskich i robieniem swetrów na drutach,

Z czasem minęło osłupienie przeżytą klęską wrześniową i krwa­

wą rozprswą okupanta z setkami patriotów w toruńskich fortach 

i podmiejskiej Barbarce*Główną troską pozostało zmaganie slf 

s trudami codziennego tycia okupacyjnego,Powatała konieczność 

niesienie pomocy żołnierzom przebywającym w obozach jenieckich 

wysyłanie do nich paczek,organizowania, pomocy osamotnionym,czę- 

ato bezradnym ich rodzi&om.Krzeszowska włączyła się czynnie do 

tej aamorzutnie tworzonej aamopomocy społecznej,

lis początku 1942 roku zgłosiła się do niej z propozycją wejścia 

do podziemnego wojska Janina,tona majora Zdziaława Wi lano wic za.

Współpracowała ona pod pseudonimem Paakuda z Józefem Grueaem ^Sta­

ni sław/,szefem Oddziału II Komendy Okręgu Pomorskiego Związku lal­

ki Zbrojnej i organizatorem ówczeanego Podokręgu Kujawaki«go»Erse- 

szowska przyjąwszy ps Ludmiła podjęła zadanie zwerbowania kobiet 

i zorganizowania ich do służby podziemnej na terenie garnizonu to­

ruńskiego. Jej pierwszym szefem był kpt rez,Kazimierz Łęgowski /Mi­

kołaj/, inspektor toruński 2XL od 1340 r. a przed wojną właściciel 

hurtowni towatów kolonialnych.% 1342 r, zaczynała funkcjonować 

komórka wojskowej służby kobiet,w skrócie »SK,w sztabie Komendy 

Okręgu Pomorze.Pierwszą komendantką ¥,SK na tym szczeblu byłs Halinfr

Strzelecka /Zofia/,harcmistrzyni z Gdyni zamieszkała w Toruniu u
w Tpruniu

brata,% trakcie organizowania pracy WSKiprzez Ludmiłę nastąpiła
za i m *

ciężka "wsyps* na terenie całego Okręgu Pomorskieg&j m.in.zostsłi 

również aresztowany "Mikołaj" i "Zofia".Po krótkiej przerwie Lud­

miła podjęła dalszą współpracę z Henrykiem Gruetzmacherem /Michał - 

Marta/,oficerem do zleceń K,0# Praca nabrała rozmacbuj mieazkanie 

Ludmiły stało się miejscem spotkań dla Micbała-Marty,Jej ówczeany 

sublokator,inż.Bronisłsw Pietkiewicw /Żbik/,późniejszy mąt Ludmiły, 

zatrudniony jako konstruktor w Oddziale Mechanicznym kolei w po-
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bliskim budynku Dworca Miejskiego został mianowany komendantem 

garnizonu toruńskiego a potem inspektoratu Toruń.Odtąd zacieśniła 

się współpraca z nim Ludmiły jako referentki WSK Garnizonu*

Od 1943 r.mieszkanie Ludmiły - zeiwzględu na posiadanie zalet pożą­

danych dla lokalu konspiracyjnego * stało się kwaterą i miejscem 

odpraw zarezerwowanym dla sztabu Okręgu: dla Komendanta Okręgu, 

Jana Pałubickiego /Janusz/,dla Szefa Sztabu Józefa Chylińskiego 

Aicher/ oraz Henryka Gruetzmacbera /Hicbała-Marty/,pełniącego od 

Stycznia 1944 r.funkcję Ssefa Oddziału V K /łączności konspiracyjna 

cyjnej/ K.O. wkrótce "Żbik** pod nowym pseudonimem "Wiktor" został 

mianowany Komendantem Podokręgu Połodniowo-Wschodniego.Równocześnie 

Ludmiła zoatała przez Komendanta Okręgu "Janosza* mianowana Sze­

fem fcSK tego jpodokręgu s w 1944 r.-przy zachowaniu poprzedniej 

funkcji - Szefem %SK Sztabu K.O* Jrzyjąweśy w tej Ainkcji pseu­

donim Zofia,używaj przez jej poprzedniczkę Halinę Strzelecką.

Obie te funkcje pełniła do likwidacji A K w 1945 r.

Ludmiła-Zofia zorganizowała w latach 1943/44 w sztabach poszesee 

gólnycb inspektoratów i obwodów swojego podokręgu sieć skutecznie 

działających referentek &SK. /Podobną pracę wykonywała sprawnie 

jako Szef %SK Podokręgu ?8łnocno-Zachodniego z siedzibą w Bydgo-
#

szczy Helena Szajkowska -"Tekla"/.Referentki- WSK sztabów obwodów 

były przeważnie -zwłaszcza w lepiej zorganizowanych większych oś­

rodkach* jednocześnie komendantkami zespołów kobiecych,liczących 

od conajmniej kilkunastu do kilkudziesięciu i więcej koblt-żoł- 

nierzy A K. Dowód zdobytego doświadczenia Zofii w pracy organi­

zacyjnej SSK stanowi oprscowana przez nią w 1944 r. "Instrukcja 

pracy USK na obwodacb-garnizonach i rejonach-dzielnicach”,doku­

ment wyjątkowo nie zniszczony po wojnie,jsk to się stsło z całą 

niemal dokumentacją A K na Pomorzu,Opracowała również dla komen­

dantek WSK regulaminy pracy - te się jednak nie zachowały.W tej 

"Instrukcji" zostały sformułowane zadania kobiet-żołnierzy:
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każdym obwodzie wzgl. garnizonie-mieście wydzielonym, podzie­

lonym na rejony-placówki wagi.dzielnice,były tworzone sztaby WSK 

z komendantką obwodu i referentkami pięciu działów - sanitarnego, 

wywiadowczego,kwaterunkowo-gospodarczego,opieki i łączności. 

Ludmiła-Zofia składeła okresowe sprawozdania z funkcjonowania 

sztabów kobiecych; były to przeważnie sprawozdania ustne wobec 

stosunkowo częstych spotkań osobistych z dowódcami w jej własnym 

mieszkaniu.Zachowały się kilkustronnicowe sprawozdania Zofii z 

października i grudnia 1344 r.oraz kilka innych dokumentów świad­

cz ącycn o jej pracy.

Zofia kierowała pracą Okręgu najczęściej przy pomocy kurierek i 

łączniczek.Szef Sztabu K.O. zakazał jej bowiem odbywania częst­

szych podróży inspekcyjnych.Mogła by nieprzewidzianą "wpadką” na­

razić cenną kwaterę,w której poza lokalem pracy Sztabu Okręgu mie­

ściła sif w doskonałych schowkscb broń osobista członków sztsbu, 

podręczny magazyn sani tamy, maszyna do pisania i archiwum podrę­

czna. t nieczęstych osobistych wyjazdach dla zapoznania się ze sta­

nem prącym USK w Okęęgu korzystała ze specjalnej kobiecej obstawy.

relacji swojej Zofia wyaienia najlepiej działające obwody i ich 

komendantki: Garnizon Bydgoski z Marią Białą "Magdą",obwód włoc­

ławski z Marią Roszówną "Myszką",obwód lipnowski z Marią Sobociń­

ską "Rysią" i Garnizon Toiuński z Zofią Stankiewicz "Stanisławą". 

Szczególnie intensywna był3 działalność Zofii w okresie oczakiwawj 

nia na hasło do powstania powszechnego,na tzw.Akcję"Burza?,w dru­

giej połowie 1314 r.Y*ówczas to kobiety z »SK włączyły do zakresu 

swych działań również dostarczanie paczek żywnościowych i odzie­

żowych dla powstańców warszawskich^przebywających m.in.ą obozie 

pod Grudziądzem foraz usilne starania mające na celu łagodzenie 

depresji,w jaką popadło społeczeństwo po upadku powstania war­

szawskiego i związaną z tą katastrofą niepewnością polityczną.
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Ludffllła-Zofia została odznaczona Złotym Krzyżom Zasługi z Mie­

czami.Po likwidacji Armii Krajowej udało się jej i jej mężowi 

Bronisławowi ,rŹbikowl-Wiktorowi" uniknąć aresztowania przez wła­

dze oszpicczsństwa PriL.iieJług relacja siosti-zeńca wyjechali do An­

glii, skąd powrócili w 1347 r.i osiedlili eię wraz z córką Danutą
uł.Letnia 24

Belikanowicz wa &roola*iuVpod nazwiskiem Orlińscy.Bronisław Or­

liński pracował jako inż.w Dyrekcji Górnośląskiego Okręgu PKP. 

Zmarł w 1379 r, Orlińska, przy ku ta od r.1973 dp łóżka,zmarła 

sierpnia 1977 r.

Znający ją osobiście relatorzy w charakterystyce jej postaci 

agoanie podkreślają jej silną indywidualność,śmiałość w

podejmowaniu decyzji^refleks”,zdolności organizacyjne i energię 

kontrastującą z wątłą drobną sylwetką.

Elżbieta Zawacka 

Źródła: Zawacka B,,"Lom wdów w Toruniu, VITL Idol nr 9

Zawacka 3.,Z dziejów żołnierskiej służby Torunianek,Bock- 

nik Toruński 1981,/w druku/

Ustna relacja własna Krzeszowakioj-Pietkiewiczowej,apisa- 
na lo.llpca 1377r, w jej mieszkaniu przez Irenę konaiorską

Wzmianki w relacjach J.Chylińskiego,Jadwigi Troickiej, 
Czesławy Traepałkowskiej.Jerzego Zienkiewicza,Ireny Bu- 
aaewicz,Wandy Dataszewskiej,Ireny i Leokadii Jagielskich, 
karli Sobocińskiej,Jadwigi Deruckiej-Glińskiej i in. w 
zbiorach autorki biogramu.
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KRZ^SZOWSKA Halina z d.Szepetya,!! voto od 1342 Pietkiewiczowa,

nazwisko okupacyjne od 1343 Orlińska, ps"Ludmiła","Zofia"
(1 T *>£łvrvfcvc a\ t^ra. \

ur.19.kwietnia 1905 we wsi Białopole ZSRR,córka inż.Stanisława Szepety-
_ w » yww K-4* * .

sa i Wiktorii z d.Sopoćk«|wykształcenie średnie(bez zawodu,od 193* żo- 

na oficera zawódowegoYmajora Krzeszowskiegofzamieszkała w Toruniu 

od 1325, - V początkach okupacji czynna w samopomocy społecznej,doryw- 

czo pośredniczyła w kontaktach ZViZ«Zaprzysiążona do ZY.Z przez komendan- 

ta garnizonu Toruń "Kazimierza" /nieznanego na razie nazwiska/ w 19&1 r 

pełniła najpierw funkcę jego łączniczki,potem od wiosny 1942 referentki 

WSK G»nizonu,przybierając ps"L&draiła,r.Od początku 1943 mieszkanie "Lud* 

isiły" na ul.Yarszawskiej 8 stało się lokalem spotkań i pracy członków 

Komendy Okręgu i -mimo to ze względu na świetne warunki konspiracyjne

- równocześnie okresowo magazynek materiałów sanitarnych,podręcznym ar­

chiwum i schowkiem broni osobistej dowódców,U lutym 1943 została miano*, 

wana referentką WSK Podokręgu Toruńskiego a na początku 1944 kierowni­

czką referatu Okręgu Pomorze /na tym stanowisku przyjęła ps"Zofia"/,Te

dwie funkcje pełniła do likwidacji AK. ' i. r , a  0 . s
\Ą /U b  v M ] 0 l  *  |\k/vî \A/\

Po wojnie powróciła z m ę ż e m , p o _ d w u ^ t n ^  1947 r.do

Pol3ki i zamieszkała z mężem jako Orlińscy we Wrocławiu,gdzie mąż zaj­

mował stanowisko dyrektora elektrowni dolnośląskich.Zmarła we Wrocławiu
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Funkcjonowanie konspiracyjnych lokali 
pracy sztabowej ZWZ — AK było dużo trud­
niejsze na zaanektowanym przez Rzeszę Po­
morzu, gęsto zaludnionym przez Niemców ro­
dzimych i przyjezdnych niż w tzw. General­
nej Guberni. Konspiratorzy stawali wciąż

przed dylematem — dużo lokali mniej obcią­
żonych lub mało lokali pełniących równocze­
śnie wiele funkcji. Opis jednego z takich lo­
kali, który szczęśliwym trafem uniknął wsy­
py, przedstawia poniższy artykuł. -fT /

______________  II

A ulicy W arszaw ­
skiej n r  8  w  T oru ­
niu m ieściła się 
przez blisko cztery 
la ta  okupacji
św ietna „m elina” 

Zw iązku W alki Z bro jnej, patem  
A rm ii K rajow ej. „M elina” ta  to 
czteropokojow e m ieszkanie o 
dw óch w ejściach na pierw szym  
piętrze w ielkiej narożnej secesyj­
ne j kam ienicy blisko Dworca 
M iejskiego.

W dom u tym  m ieszkała przed 
w ojną H alina K rzeszow ska, żona

dzyńska, o późniejszym  pseudoni­
mie „B abcia”, w yrzucona na b ruk  
7. w łasnego m ieszkania przy  u li­
cy P iastow skiej.

Pow oli ludzie zaczęli się p ro ­
stow ać. Podtrzym yw ało  po ta jem ­
ne słuchanie  rad ia . P rzyszła ko ­
nieczność n iesien ia  pomocy jesz­
cze bardziej potrzebującym , osa­
m otnionym  i prześladow anym  ro ­
dzinom, trzeba  było w ysyłać pacz­
ki do obozów. Znalazły się na to 
siły — n aw et po klęsce F ran c ji.

Na początku 1942 r. H alinie 
K rzeszow skiej zaproponow ała

nej. Dla N iem ców był m ieszka­
niem  pełnym  chorych i - starych  
kobiet, nie w zbudzającyfn podej­
rzeń. Bezpieczeństw o zw iększały 
dw a w ejścia, jedno frontow e od 
ul. W arszaw skiej z ciem ną w nę­
ką na  pólpiętrze, d rug ie  od pod­
w órza przy ul. K azim ierza Jag ie l­
lończyka. K onsp ira to rzy  przew aż­
nie zachodzili od podw órza, skąd 
mogli dostrzec znak ostrzegawczy 
sto jący w  oknie. Tam zostaw iali 
row ery , k tó rym i przew ażnie  się 
posługiw ali, bo jeżdżenie pociąga­
m i było dla n ich zbyt często n ie-
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Elżbieta 

Zawacka
b. komendantka WSK, 

kurierka i cichociemna 
Armii Krajowej

H alina K rzeszow ska-P ie tk iew icz, ps. 
odpraw ę W S K  Toruń

bezpieczne. W sam ym  m ieszkaniu 
„biurem  A K ” był najm niejszy  po­
kój mieszczący się w  głębi d łu ­
giego kory tarza, pokój n iedostęp­
ny d ia  m ieszkańców , a w yposażo­
ny  w e w spaniałe sk ry tk i, np. w 
okrąg łym  sto liku , w  jego jedynej 
nodze by ł w m ontow any a p a ra t 
radiow y. Nad drzw iam i w ejścio­
w ym i, w  g rubym  m urze, znalazł 
się całkow icie n iedostrzegalny 
w ielk i schow ek m ieszczący m a­
szynę do p isania, broń, d rug i a p a ­
r a t  rad iow y m ark i „Kosm os”, d u ­
że ilości m ateria łów  san itarnych , 
przygotow yw anych pa rtiam i do 
w ysy łk i w  B orach Tucholskich.

W „dom u w dów ” okresowo 
przebyw ało  i p racow ało  — n i­
gdy nie nocując — k ilku  ofice­
rów . B yw ał tu  kom endan t O krę­
gu, p łk  Jan Palubicki (ps. „ J a ­
nusz”, „O ttokra”) z to ruńsk ie j 
„O SA ”, O ficerskiej Szkoły A rty ­
le rii (którego żona „w dow a” 
u m iera ła  z gruźlicy  i nędzy w do­
m u p rzy  ul. G rudziądzkiej potem  
n a  św. Jerzego, p ielęgnow ana 
przez „P askudę”). P rzebyw ał szef 
sztabu  O kręgu, m jr Józef C hy­
liński (ps. „P io tr”, „R ekin”), szef 
O ddziału II, kpt. Józef Gruss (ps. 
„S tan isław ”), szef O ddziału V „K ” 
łączftości konsp iracy jnej por. 
Henryk Grutzmacher (ps. „M i­
ch a ł” , „M arta”) i inni, ja k  np. 
późniejszy kom endan t garnizonu 
T oruń, kp t. Sylwan Stankiewicz 
(ps. „Paw eł”, „B u tler”).

P raca  w  „dom u w dów ” s taw a ła

b lisko 80-letnią staruszeczką, p . 
Dunin-M arcinkiewicz, okazały się 
ze w zględu na w iek znakom itym i 
łączniczkam i w ypraw ianym i do 
na jbardz ie j niebezpiecznych p u n ­
któw. Przenosiły  np. w  dw oja­
kach z ofiarow aną im  zupą ze 
szp ita la  w ojskow ego p rzy  ul. 
Jęczm iennej m eldunk i w yw ia­
dowcze sk ładane tam  przez pol­
skich w yw iadow ców  służących 
przym usow o w  W ehrm achcie. W 
m eldunkach  tych były  np. poda­
w ane n u m ery  w ojskow ych je d ­
nostek, do k tó rych  należeli cho­
rzy  i  inni, a  anonsow ała te  m el­
dunk i specja lna  łączniczka Irena 
Buszewicz (ps. „R ita”), m ieszka­
ją c a  na  Jęczm iennej 2 2 . S taruszk i 
dochodziły  też do p u n k tu  k o n tak ­
tow ego w yw iadu  Podokręgu. k tó ­
ry  m ieścił się na  ul. Szerokiej u 
S tefan ii G raboszow ej, dzielnej 
P o lk i m ającej p ap ie ry  R eichs- 
deutsch , (jako zam ieszkałej 
p rzed lem  w  głębi N iem iec): jej 
m ieszkanie nie ra z  stanow iące 
k w ate rę  dla konsp iratorów , zn a j­
dow ało się n ad  gab inetem  zna­
nego lekarza  to ruńsk iego  dr. 
W rem bla. je j b ra ta , k tó ry  u ła t­
w ia ł p rzy jazdy  ku rie ro m  w yw ia­
du z te ren u  Podokręgu, w y sta ­
w ia jąc  im  ja k o  sw oim  „pacjen ­
to m ” zaśw iadczenia o koniecznoś­
ci zgłoszenia się co tydzień  (bez 
takiego p ap ie rka  P olakom  n ie  
w olno było jeździć koleją).

O prócz obsługi „m eliny” dla 
sztabowców’ O kręgu m usia ła  dz ia­
łać w  „dom u w dów ” obsługa ko­
m endy  W SK. „L udm iła” w kró tce  
aw ansow ana przez p łk  P ałub ic- 
kiego n a  kom endan tkę  W SK Pod-

L udm iła” — „Zofia”, prow adzi

-JL" 3  JL
dowczego na  dw orcu w  K luczy­
kach, gdzie p racow ał „Ż bik” , m ąż 
„L udm iły” , także d la  kom endan t­
ki WSK T oruń  A nny Ila jpcltio - 
w ej, ps.' „ Jan in a” m ieszkającej 
p rzy  ul. W iązowej. P rzyjeżdżały  
tu  dw ie  ku rie rk i: z in sp ek to ra tu  
W łocław ek M aria  Sobocińska (ps. 
„R yśka”) i z Bydgoszczy M aria  
L ipska  (ps. „M aria”), ta  o sta tn ia  
pe łn iła  rów nież funkcję  obstaw y 
„L udm iły”—„Zofii” w  czasie je j 
w yjazdów  inspekcyjnych , raczej 
rzadk ich  ze w zględu na  bezpie­
czeństw o „dom u w dów ”.

„Dom  w dów ” był m eliną św ie t­
ną, ale i tu  groziły ustaw iczne 
n iebezpieczeństw a. Oto jeden  z 
w ielu  tego przykładów . Jadw iga  
D erucka (ps. „M aria”), szy fran tk a  
kance la rii sz tabu  o k ręg u , k tó ra  
zdołała u ra tow ać się ucieczką do 
T orunia  przed aresztow aniam i w 
inspek to rac ie  Bydgoszcz, w spom i­
na:

„W  pierw szych dniach lipca 
1944 r .  p isa łam  w  godzinach 
przedpołudniow ych  pod k ie ru n ­
kiem  szefa O ddziału V „K ” „Mi­
ch a ła” na m aszynie rozkazy K o­
m endy O kręgu przeznaczone dla 
kom endan tów  Podokręgów  oraz 
m eldunk i do K om endy G łów nej 
AK. Z pokoju, w k tó rym  p raco ­
w aliśm y w yszłam  n a  chw ilę do 
łazienk i. W tym  m om encie d ług i 
i  ostry  dzw onek do d rzw i w e j­
ściowych. D rzwi o tw orzy ła  J a d ­
w iga T ro icka i usłyszałam  głos
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H A L IN A
K R Z E SZ O W SK A -
P IE T K IE W IC Z O W A
(1905— 1978),
szef W ojskow ej S łużby  K ob iet 
K om endy  O kręgu  P om orskiego  
A rm ii K ra jow ej

Halina Krzeszowska-Pietkiewiczowa z domu Szepetys urodzi­
ła się 19 kwietnia we wsi Białopole (obecnie ZSRR) jako córka 
inżyniera Stanisława Szepetysa, urzędnika kolejowego i jego 
żony Wiktorii z domu Sopoćko. Zdała m aturę w Gimnazjum 
Klasycznym w Chełmie Lubelskim w 1922 r. W tymże roku 
wyszła za mąż za porucznika Wojska Polskiego Stanisława 
Krzeszowskiego. Od 1925 r. mieszkała z mężem, ' córeczką Da­
nutą i swymi rodzicami w Toruniu, w obszernym mieszkaniu 
przy ul. Warszawskiej n r 8.

Przed wojną, jako żona oficera, należała do stowarzyszenia 
„Rodzina Wojskowa”, w którym  działała w sekcji przemysło- 

>handlowej. Pracowała również w Polskim Białym Krzyżu, 
organizacji oświatowej, zajmującej się m.in. zwalczaniem anal­
fabetyzmu wśród poborowych. Była także członkinią Ligi Obro­
ny Powietrznej i Przeciwgazowej (LOPP), w której przeszła 
przeszkolenie specjalistyczne. W tejże organizacji ojciec jej Sta­
nisław Szepetys pełnił funkcję komendanta na Okręg Pomor­
ski. Krzeszowska była również czynną członkinią Towarzystwa 
Przyjaciół Harcerstwa, a kontakty zarówno z toruńskimi har-

9 — Z asłużen i P om orzan ie .,
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H A L IN A  K R Z ESZO W SK A -PIE T K IE W IC Z O W A

cerzami, jak i członkiniami Rodziny Wojskowej okazały się 
później bardzo przydatne w jej pracy konspiracyjnej.

W okresie gorączkowego przygotowywania się społeczeństwa 
do nadchodzącej wojny z Niemcami Krzeszowska włączyła się 
aktywnie do tej działalności. Kiedy w sierpniu 1939 r. powstał 
w Toruniu Komitet Współpracy Obywatelskiej z Armią, prowa­
dziła w nim sekcję opieki nad żołnierzami i uchodźcami. 
W pierwszych dniach wojny, do momentu wkroczenia 7 wrze­
śnia 1939 r. wojska niemieckiego do Torunia, Krzeszowska na 
Dworcu Głównym pomagała przy wydawaniu ciepłej strawy 
żołnierzom i dążącej na wschód ludności cywilnej.

Brutalne wejście Niemców do Torunia było dla miejscowych 
Polaków szckiem — szybka pozorna zmiana Torunia w niemie'' 
kie miasto, zdekonspirowanie się wielu Niemców dotąd zna­
nych jako lojalni Polacy (wśród nich także kilku współpracow­
ników Krzeszowskiej ze wspomnianego Komitetu Współpracy 
Obywatelskiej z Armią), przerażenie krwawym terrorem  Selbst- 
schutzu, a nadto trudności bytowe — wszystko to spowodowało, 
że Krzeszowska postanowiła skoncentrować swoje życie na wła­
snej rodzinie. W pierwszych tygodniach mieszkanie jej stało się 
azylem dla wielu osób powracaj ącyh do Torunia z wrześniowej 
ewakuacji. Podczas pierwszej zimy wojennej panowały w jej 
domu głód, chłód i choroby. Przyjęła na współlokatorów, poza 
matką Szepetysową, dziadka Szepetysa i babkę Sopoćkową, a nie­
co później zamieszkała u niej znajoma staruszka Wodzyńska, 
wyrzucona przez Niemców dosłownie na bruk. Krzeszowska 
przygarnęła także swoją ciotkę Jadwigę Troicką, która musiała 
porzucić własne mieszkanie przy ul. Mostowej, zagrożone poszu­
kiwaniem przez gestapo jej męża i syna.

Około Gwiazdki 1940 r. Krzeszowska otrzymała wiadomość
o śmierci swego męża, m jra Stanisława Krzeszowskiego, rc 
strzelanego w Borach Tucholskich.

W dniu 16 maja 1940 r. Niemcy kazali Krzeszowskiej opróż­
nić mieszkanie. Ponieważ jednak w domu było dwoje leżących 
chorych, matka i dziadek, dla których nie można było znaleźć 
transportu, udało się zachować mieszkanie, które Niemcy na­
zwali „domem wdów”. Okazało się to bardzo ważne dla później 
podjętej pracy konspiracyjnej, ponieważ obecność tych kobiet,
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starych i zniedołężniałych, umożliwiła pozostawienie lokatorów 
do końca okupacji. Krzeszowską i jej córkę Danutę Niemcy 
skreślili wprawdzie z listy mieszkańców Torunia, lecz nie usu­
nęli ich z mieszkania. Stało się tak zapewne (według jednegó 
z relatorów) z powodu zadeklarowania ukraińskiej przynależ­
ności narodowej przez babkę Sopoćkową. Dla zdobycia środków 
utrzymania Krzeszowska pracowała od listopada 1940 r. przez, 
szereg miesięcy jako kelnerka w prywatnej jadłodajni, później 
zarobkowała wynajmowaniem pokojów sublokatorskich i robie­
niem swetrów na drutach.

Z czasem minęło osłupienie spowodowane przeżytą klęską 
wrześniową i krwawą rozprawą okupanta z setkami patriotów 
'-"~+oruńskich fortach i podmiejskiej Barbarce. Główną troską 
pozostało zmaganie się z trudam i codziennego życia okupacyj­
nego. Powstała konieczność niesienia pomocy żołnierzom prze­
bywającym w obozach jenieckich, wysyłania do nich paczek, 
organizowania pomocy osamotnionym, często bezradnym ich ro­
dzinom. Krzeszowska włączyła się czynnie do tej samorzutnie 
tworzonej samopomocy społecznej.

Na początku 1942 r. zgłosiła się do niej z propozycją wejścia 
do podziemnego wojska Janina, żona m jra Zdzisława Wilano- 
wicza. Współpracowała ona pod ps. „Paskuda” z Józefem G ras­
sem („Stanisław”), szefem Oddziału II Komendy Okręgu Po­
morskiego Związku Walki Zbrojnej (ZWZ) i organizatorem ów­
czesnego Podokręgu Kujawskiego. Krzeszowska, przyjąwszy ps. 
„Ludmiła”, podjęła zadanie zwerbowania kobiet i przygotowa­
nia ich do służby podziemnej na terenie garnizonu toruńskiego. 
Jej pierwszym szefem był kpt. rez. Kazimierz Łęgowski („Mi­
kołaj”), inspektor toruński ZWZ od 1940 r., a przed wojną wła­
ściciel hurtowni towarów kolonialnych. W 1942 r. zaczęła funk­
ią :ować komórka Wojskowej Służby Kobiet (WSK) w Sztabie 
Komendy Okręgu Pomorze. Pierwszą komendantką WSK na 
tym szczeblu była Halina Strzelecka („Zofia”), harcmistrzyni 
z Gdyni, zamieszkała w Toruniu u brata. W trakcie organizo­
wania pracy WSK w Toruniu przez „Ludmiłę” nastąpiła ciężka 
„wsypa” na terenie całego Okręgu Pomorskiego; w lipcu 1942 r. 
zostali m.in. aresztowani również „Mikołaj” i „Zofia”. Po krót­
kiej przerwie „Ludmiła” podjęła dalszą współpracę z Henrykiem

8*

50



H A L IN A  K R ZESZO W SK A -PIETK IEW ICZ O W A

Gruetzmacherem („Michał”, „M arta”), oficerem do zleceń Ko­
mendy Okręgu. Praca nabrała rozmachu: mieszkanie „Ludmiły” 
stało się miejscem spotkań dla „Michała” („Marty”). Jej ów­
czesny sublokator, a późniejszy mąż — inż. Bronisław Pietkie­
wicz („Żbik”) zatrudniony jako konstruktor w Oddziale Me­
chanicznym kolei w pobliskim budynku Dworca Miejskiego, zo­
stał mianowany komendantem Garnizonu Toruńskiego, a po­
tem Inspektoratu Toruń. Odtąd zacieśniła się współpraca z nim 
„Ludmiły” jako referentki WSK Garnizonu.

Od 1943 r. mieszkanie „Ludmiły” —- ze względu na swe za­
lety, pożądane dla lokalu konspiracyjnego — stało się kwaterą 
i miejscem odpraw zarezerwowanym dla Sztabu Okręgu: dla 
komendanta Okręgu, Jana Pałubickiego („Janusz”), dla si 
Sztabu Józefa Chylińskiego („Wicher”) oraz Henryka Gruetz- 
machera („Michała”, „M arty”), pełniącego od stycznia 1944 r. 
funkcję szefa Oddziału V K (łączności konspiracyjnej) Komen­
dy Okręgu. Wkrótce „Żbik”, pod nowym ps. „Wiktor”, został 
mianowany komendantem Podokręgu Południowo-Wschodniego. 
Równocześnie „Ludmiła” została przez komendanta Okręgu „Ja­
nusza” mianowana szefem WSK tego Podokręgu, a w 1944 r. — 
przy zachowaniu poprzedniej funkcji — szefem WSK Sztabu 
Komendy Okręgu. Przyjęła w tej funkcji ps. „Zofia”, używany 
przez jej poprzedniczkę Halinę Strzelecką. Obie te funkcje peł­
niła do likwidacji AK w 1945 r. „Ludmiła-Zofia” zorganizowa­
ła w latach 1943/1944 w sztabach poszczególnych inspektoratów 
i obwodów swojego Podokręgu sieć skutecznie działających re­
ferentek WSK. (Podobną pracę wykonywała sprawnie jako szef 
WSK Podokręgu Północno-Zachodniego z siedzibą w Bydgosz­
czy Helena Szajkowska •— „Tekla”). Referentki WSK sztabów 
obwodów były przeważnie — zwłaszcza w lepiej zorganizowa­
nych większych ośrodkach — jednocześnie komendatkami 
społów kobiecych, liczących od co najmniej kilkunastu do kil­
kudziesięciu i więcej kobiet-żołnierzy AK. Dowód zdobytego 
przez „Ludmiłę-Zofię” doświadczenia w pracy organizacyjnej sta­
nowi opracowana przez nią w 1944 r. Instrukcja pracy WSK na 
obwodach-garnizonach i rejonach-dzielnicach, dokument w yjąt­
kowo nie zniszczony po wojnie, jak to się stało z całą niemal do­
kum entacją AK na Pomorzu. Opracowała również dla komen­
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dantek WSK regulaminy pracy — te się jednak nie zachowały. 
W Instrukcji zostały sformułowane zadania kobiet-żołnierzy: 
W każdym obwodzie lub garnizonie-mieście wydzielonym, po­
dzielonym na rejony-placówki lub dzielnice, były tworzone 
sztaby WSK z komendantką obwodu i referentkam i pięciu 
działów — sanitarnego, wywiadowczego, kwaterunkowo-gospo- 
darczego, opieki i łączności. „Ludmiła-Zofia” składała okreso­
we sprawozdania z funkcjonowania sztabów kobiecych: były to 
przeważnie sprawozdania ustne wobec stosunkowo częstych 
spotkań osobistych z dowódcami w jej własnym mieszkaniu. 
Zachowały się jednak kilkustronicowe sprawozdania „Ludmiły- 
-Zofii” z października i grudnia 1944 r. oraz kilka innych do- 
. mentów świadczących o jej pracy.

„Ludmiła-Zofia” kierowała pracą Okręgu najczęściej przy po­
mocy kurierek i łączniczek. Szef Sztabu Komendy Okręgu za­
kazał jej bowiem odbywania częstszych podróży inspekcyjnych. 
Mogłaby nieprzewidzianą „wpadką” narazić cenną kwaterę, 
w której poza lokalem pracy Sztabu Okręgu mieściła się w do­
skonałych schowkach broń osobista członków Sztabu, podręczny 
magazyn sanitarny, maszyna do pisania i archiwum podręczne. 
W nieczęstych wyjazdach dla zapoznania się ze stanem pracy 
WSK w Okręgu korzystała ze specjalnej kobiecej obstawy. 
W relacji swojej „Ludmiła-Zofia” wymienia najlepiej działają­
ce obwody i ich komendantki: Garnizon Bydgoski z Marią Białą 
(„Magdą”), obwód włocławski z Marią Raszówną („Myszką”), 
obwód lipowski z Marią Sobocińską („Rysią”) i Garnizon To­
ruński z Zofią Stankiewicz („Stanisławą”). Szczególnie intensyw­
na była działalność „Ludmiły-Zofii” w okresie oczekiwania na 
hasło do powstania powszechnego, na tzw. Akcję Burza, w dru- 

połowie 1944 r. Wówczas to kobiety WSK włączyły do za- 
Kiesu swych działań również dostarczanie paczek żywnościowych
i odzieżowych dla powstańców warszawskich, przebywających 
m.in. w obozie pod Grudziądzem, oraz usilne starania mające 
na celu łagodzenie depresji, w jaką popadło społeczeństwo po 
upadku powstania warszawskiego.

„Ludmiła-Zofia” została odzmaczona Złotym Krzyżem Zasługi 
z Mieczataii.

Po likwidacji Armii Krajowej wspólnie z mężem Bronisła­
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wem Pietkiewiczem wyjechała nielegalnie do Anglii. Powrócili 
stamtąd w 1947 r. i osiedlili się we Wrocławiu pod przybranym 
nazwiskiem Orlińscy. Bronisław Orliński pracował jako inżynier 
w Dyrekcji Górnośląskiego Okręgu PKP. Zmarł w 1979 r. Or­
lińska, przykuta od 1973 r. do łóżka, zmarła 18 sierpnia 1977 r.

Znający ją osobiście relatorzy w charakterystyce jej postaci 
zgodnie podkreślają jej silną indywidualność, śmiałość w podej­
mowaniu decyzji, refleks, zdolności organizacyjne i energię kon­
trastu jącą z wątłą, drobną sylwetką.

Z a  w a c k a  E., „Dom w d ó w ” w  T orun iu , „W rocław sk i T ygodn ik  K a to ­
lick i”, 1981, n r  9.

Z a w a c k a  E., Z  d zie jó w  żo łn ie rsk ie j s łu żb y  to ru n ia n ek ,  „R ocznik T o­
ru ń s k i” , 1981 (wyd. 1983).

U s tn a  re la c ja  w łasn a  K rzeszo w sk ie j-P ie tk ie  w ieżow ej, sp isan a  13 lipca  
1977 r. w  je j m ieszkan iu  przez  Iren ę  M onsiorską.

W zm iank i w  re la c ja c h  J. C hylińsk iego , Jad w ig i T ro iok iej, C zesław y T rze - 
p a łk o w sk ie j, Je rzeg o  Z ienk iew icza , Iren y  B uszew icz, W andy  O sta ­
szew skiej, Ire n y  i L eokad ii Jag ie lsk ich , M arii S obocińsk iej, Jad w ig i 
D eru ck ie j-G liń sk ie j i in . w  zb io rach  a u to rk i b iog ram u .

Elżbieta Zawacka

L IT E R A T U R A
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działalności WSK referentka Podokręgu Północno-Zachodniego. Inspek­
torat Brodnica działał nadal bardzo sprawnie pad kierownictwem Włady- 

p  v sławy Zieknieiwsikiej „Darniny”, aż do jejjjbohaterskiej śmierci 6 I 1945 r. 
Liczne aresztowania i egzekucje, w tym^Śilkanaście wśród żołnierzy-ko- 
biet, objęły wówczas inspektorat brodnicki w związku z ujęciem przez 

D , Jagdkommando desantów spadarcho,nowych Armii Czerwonej. ^
ławku sprawami WSK kierowały nadal Maria Raszówna „Myszka” i jej 
zastępczyni Maria Sobocińska „Ryśka” 28, będąca równocześnie komen­
dantką WSK obowodu Lipno.

1/19

** W od różn ien iu  od dw óch  podokręgów  zew nętrznych , o lsz ty ń sk o -k ró lew ieck ie - 
go i  szczecińskiego. W  ty ch  podok ręgach  n ie  by ło  s t ru k tu r  W SK , sięgały  do n ich  
S za jkow ska , k u r ie rk a  L esikow sk ie j i np . C zesław a E rn stó w n a , ps. „ F a la ”, po w o j­
n ie  L ip iń sk a , u ro d zo n a  w  1920 r . w  Tczew ie. W  ZW Z od 1941 r., k u r ie rk a  do p a r ­
ty zan tk i „Ś w ie rk i”. A resz to w an a  w  s ie rp n iu  1944 r., w ięziona w  G d ań sk u  i S tu t t-  

' hofie. M ieszka w  P oznan iu .
25 Z ofia  S tank iew iczow a, ps. „ S tan is ław a”, z dom u B u tle r, u ro d zo n a  w  1892 r. 

w  D erew cach  koło S łucka . W A K  od czerw ca 1944 r . w  T o ru n iu , gdzie  je j m ąż S yl- 
w an  by ł k o m en d an tem  garn izonu . O d p aźd z ie rn ik a  1944 r. re fe re n tk a  W SK  g a rn i­
zonu, po tem  in sp e k to ra tu . A resz to w an a  30 X  1945 r., w ięziona  w  F o rd o n ie  przez 2 
la ta . Z m arła  w  T o ru n iu  w  1969 r.

28 M aria  Sobocińska, ps. „R y śk a”, u ro d zo n a  w  1920 r. w  W ym yślin ie  pow . L ip ­
no, ekonom istka . W k o n sp irac ji od 1940 r., czynna w  sam opom ocy społecznej. W 
A K  od 1943 r. p e łn iła  fu n k c ję  re fe re n tk i W SK  obw odu L ipno , po tem  ta k ż e  in sp ek -

*

2S /H a lin a  K rzeszow ska p s .  "L udm iła", "Z o fia " ,z , domu S z e p e ty s ,
I I  v o to  P ie tk ie w ic z  /o d  1 9 4 2 / ,u rodzona  1905 r  we w si B ia łe j  
p o le  /o b e c n ie  w R o s j i /^ ż o n a  o f i c e r a  zawodowego p o le g łe g o  w 
1939 r.W  ZWZ od 1941r ." P e łn i ła  fu n k c ją  r e f e r e n t k i  WSK g a r ­
n izo n u  Toruń od 1942 r . , a  Podokręgu Południow o-W schodniego 
od 1943 r . , k ie ro w n ic z k i  R e fe ra tu  WSK KO Pomorze w 1944 r . , 
będąc żoną in s p e k to r a  to r u ń s k ie g o , a potem  kom endanta Pod«

. o okręgu  B ro n is ła w a  P ie tk ie w ic z a .W  1945 r . , z a g ro ż e n i a r e s z t o ­
w a n ie m ,u sz li  ob o je  jak o  O rliń s c y  do W ro c ła w ia ." Z o f ia " zmar­
ł a  tam  w 1978 r .
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KRZESZOWSKA h a l i n a  (1905-
1977), z d. Szepetys, II voto Pietkiewicz, 
przybrane nazwiska: Orlińska, Paluszkie­
wicz, pseud. Ludmiła, Zofia. Działaczka 
społ. i niepodległościowa.

U r. 19 IV w Biało­
polu, woj. wołyńskie, 
jako córka Stanisława, 
urzędnika kolejowego i 
W iktorii z d. Sopoćko. 
Po uzyskaniu matury 
w gimn. klasycznym ^  
Chełmie w 1922, wysz­
ła za mąż za Czesława 

Krzeszowskiego, oficera WP. W 1925 
przeniosła się wraz nim, córką i rodzicami 
do Torunia, gdzie zamieszkała przy ul. War­

szawskiej 8. Była aktyw ną działaczką 
stow. „Rodzina W ojskowa”, Pol. Białego 
Krzyża i Koła Przyjaciół Harcerstwa. Na­
leżała też do LOPP. W 1939 działała w Po­
gotowiu Społ. WSK. W pierwszych dn. 
września 1939 prowadziła sekcję opieki 
nad rannymi żołnierzami i uchodźcami w 
Komitecie Współpracy Obywateli z Ar­
mią. Nast. zorganizowała akcję wysyłania 
paczek poi. oficerom w obozach jeniec­
kich i pomocy ich rodzinom. W pocz. 
okupacji jej mieszkanie stało się przytuł­
kiem dla dyskrym inowanych Polaków 
(nie została przez Niemców wysiedlona 
dzięki posiadaniu przez jej matkę tzw. uk­
raińskiego dowodu). W 1941 została zwer­
bowana do ZW Z przez J. Grussa, kmdta 
Podokr. Południowego O kr. Pom. ZWZ. 
Zaprzysiężona pod pseud. Ludmiła przez 
kpt. rezerwy K. Łęgowskiego podjęła za­
danie werbowania i przygotowania kobiet 
do służby podziemnej. W lipcu 1942 zos­
tała referentką WSK Garn. AK Toruń. 
O dtąd jej mieszkanie było również loka­
lem odpraw Sztabu Kmdy Okręgu, miej­
scem przechowywania ich osobistej broni 
oraz arch. Kmdy Podokr. Płd.-Wsch. i Re­
feratu WSK. W poł. 1943 z nominacji 
kmdta Okręgu ppłk. J. Pałubickiego ot­
rzymała drugą funkcję -  kierowniczki 
Ref. WSK Kmdy O kr. Pom., a w 1944 sze­
fa WSK Sztabu Kmdy O kr. Pom. Jesienią 
t.r. funkcję referentki przekazała Z. Stan­
kiewicz, drugą zaś pełniła do jesieni 1945. 
Aktywna i pełna oddania praca oraz zdol­
ności org. K-iej znalazły rezultat w dobrze 
funkcjonującej w poszczególnych inspek­
toratach i obwodach Okręgu sieci referen­
tek w pięciu sekcjach: sanitarnej, wywia­
du, łączności, opieki i kwatermistrzow- 
sko-gosp. O pracowała regulamin dla 
kmdtek kobiecych zespołów AK oraz in­
strukcję pracy WSK (zachowaną w doku­
mentacji O kr. Pom.). Współpracowała 
ściśle z szefem Oddz. Łączności Kmdy 
O kr., kpt. H . Gruetzmacherem, i kolejny­
mi kmdtami Garn. i Inspektoratu Toruń, 
kpt. K. Łęgowskim i inż. B. Pietkiewi­
czem. W II poł. 1944 zorganizowała szero­

ką akcję pomocy żywnościowej i odzieżo­
wej dla powstańców warsz. z obozu pod 
Grudziądzem oraz akcję łagodzenia dep­
resji, w jaką popadło społeczeństwo po 
upadku Powstania. Po rozwiązaniu AK w 
styczniu 1945 nadal kierowała WSK w 
O kr. Pom. DSZ i Zrzeszenia W iN. Zorga­
nizowała łączność między delegatem O k­
ręgu J. Chylewskim a km dtem  Obszaru 
Zach. poprzez J. Grussa, z k tórym  spoty­
kała się w kościele św. Jakuba (ostatnie 
spotkanie odbyło się 16 X 1945). Poszuki­
wana przez UB w swoim mieszkaniu, 
uniknęła aresztowania dzięki wyjazdowi 
do Bydgoszczy. Tam  ostrzeżona przez 
swą łączniczkę H . Lipską, także ominęła 
„kocioł” UB na punkcie kontaktow ym  
przy ul. Hetmańskiej 31. Po upozorowa­
niu wyjazdu do Anglii, w październiku 
1945 wyjechała z mężem i córką do Wroc­
ławia, gdzie przy pom ocy przyjaciół zdo­
byli mieszkanie i pracę. Pod przybranym  
nazwiskiem Orlińscy osiedlili się w tym 
m. Tam też po kilkuletniej obłożnej cho­
robie zm. i została pochowana. Jej pierw­
szy mąż Czesław zginął w kampanii 
wrześniowej, drugi -  Bronisław Pietkie­
wicz, uczestnik konspiracji, zm. w 1979. 
Córka, Danuta Bilikiewicz, mieszka we 
Wrocławiu. W myśl instrukcji awansowej 
WSK z września 1944 K-iej przysługuje 
stopień kpt. (nie został zweryfikowany). 
Odznaczona Z łotym  Krzyżem Zasługi z 
Mieczami (1945). Nazwisko jej upamięt­
niono na tablicy odsłoniętej 26 IX 1991 
przy ul. Warszawskiej 8.

SBKP, cz. 2, 98-100; C hrzanow ski B., Zrze­
szenie W iN  na Pomorzu w  l. 1945-1947, „Zeszyty 
Hist. W iN ", Chicago 1996 n r 8 s. 5-19; Zawacka E., 
Polki toruńskie, s. 29-92; taż, H. K., w: Zasłużeni Po­
morzanie w  /. II wojny światowej, W rocław 1984 

'■ s. 129-34; taż,. Szkice z dziejów Wojskowej Służby Ko­
biet, Toruń 1992, passim; -  A P A K Tor, D ok. O kr. 
Pom., sygn. 13, t.os. Bendig F., C hyliński J., Jagiel­
ska I, Krzeszowska-Pietkiewicz H .; Inform . krew ne­
go W. Sopocki.

(Anna Zakrzewska)
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STRONA 9

Halina Krzeszowska (1905-1977) 
-  działaczka społeczna, organizatorka 
kobiecej służby podziemnej 
w okresie okupacji

Przy Warszawskiej 8
P rzed  k ilk o m a  d n ia m i 

m in ęła  20 . ro czn ica  śm ier ­
c i H aliny K rzeszow sk iej, 
k tóra  w  c z a s ie  ok u p acji h i­
tlerow sk iej bardzo ak tyw ­
n ie  dzia ła ła  w  k on sp iracji 
n a P o m o rzu . C h cem y  
p rzyp om n ieć  tę  p o sta ć .

U ro d z iła  s ię  19 k w ie tn ia  
1 9 0 5  ro k u  w  B ia ło p o lu , w oj. 
w o ły ń sk ie . B y ła  c ó rk ą  W ik ­
to rii i S ta n i s ła w a  S z e p e ty -  
só w . W
m a tu r ę  w  g im n a z ju m  k la ­
s y c z n y m  w  C h e łm ie  L u b e l­
sk im . W  ty m  s a m y m  ro k u  
w y sz ła  z a  m ą ż  z a  oficera"
W o jsk a  P o lsk ie g o , C z e s ła w a  
K rzeszo w sk ieg o . W  1 9 2 5  r. 
z a m ie s z k a ła  w ra z  z m ę ż e m ,
c ó r k ą  i ro d z ic a m i w  T o r u n iu  p rz y  u l. W a rsz a w s k ie j n r  8 . 
P rzez  k i lk a n a ś c ie  la t,  d o  w y b u c h u  w o jn y  w  1 9 3 9  r . , b y ła  
d z ia ła c z k ą  s to w a rz y s z e n ia  „R o d z in a  W o jsk o w a ”, P o lsk ieg o  
B ia łeg o  K rzyża, K oła P rzy jac ió ł H a r c e r s tw a  o ra z  c z ło n k in ią  
Ligi O b ro n y  P o w ie trz n e j i P rzec iw g a zo w e j -  o rg a n iz a c ji  
z je d n o c z o n y c h  w  1 9 3 9  r. w  P o g o to w iu  S p o łe c z n y m  P rzy ­
s p o s o b ie n ia  S p o łe c z n e g o  K ob ie t.

W  p ie rw sz y c h  d n ia c h  w rz e ś n ia  1 9 3 9  r. p ro w a d z iła  s e k c ję  
o p ie k i n a d  r a n n y m i ż o łn ie rz a m i i u c h o d ź c a m i w  K om itec ie  
W s p ó łp ra c y  O b y w a te li z A rm ią . J e j  m ie s z k a n ie  s ta ło  s ię , w 
p o c z ą tk a c h  o k u p a c j i  n ie m ie c k ie j, p rz y tu łk ie m  d la  d y s k ry ­
m in o w a n y c h  P o lak ó w . (Nie z o s ta ła  p rz e z  N iem có w  e k s m i to ­
w a n a  d z ięk i p o s ia d a n iu  p rz e z  je j m a tk ę , W ik to r ię  S z e p e ty s , 
tzw . u k ra iń s k ie g o  d o w o d u ). W  1941  r. z o s ta ł a  z w e rb o w a n a  
do  Z w ią z k u  W alk i Z b ro jn e j (późn ie j A rm ii K rajow ej) p rzez  
J ó z e fa  G r u s s a ,  w ó w c z a s  k m d ta  P o d o k rę g u  P o łu d n io w eg o , 
z a  p o ś re d n ic tw e m  J a n in y  W ilan o w icz , ż o n y  m jr. Z d z is ła w a  
W ilan o w icz a  (z a m o rd o w a n e g o  w  K a ty n iu ). Z a p rz y s ię ż o n a  
z o s ta ła  p rz e z  k p t .  T a d e u s z a  L ęg o w sk ieg o , in s p e k to r a  G a r ­
n iz o n u  T o r u ń  2W Z . P od  p s e u d o n im e m  L u d m iła  p o d ję ła  z a ­
d a n ie  w e r b o w a n ia  i p r z y g o to w a n ia  k o b ie t  d o  s łu ż b y  
p o d z ie m n e j. W  l ip c u  1 9 4 2  z o s ta ła  r e f e r e n tk ą  W ojskow ej 
S łu ż b y  K o b ie t G a rn iz o n u  T o ru ń .  O d tą d  u d o s tę p n i ła  sw o je  
m ie s z k a n ie  n a  lo k a l o d p ra w  o fic e ró w  S z ta b u  K o m en d y  
O k rę g u  AK P o m o rz e  i m ie jsc e  p rz e c h o w y w a n ia  ic h  o so b is te j 
b ro n i  o ra z  a rc h iw a lió w  K o m e n d y  P o d o k rę g u  P o łu d n io w o - 
\\/cr*V» i J? f* ff*rc% 11 ; T>Ś Qirf \n,rr*i 5*>łl 1'7W\/ K n h j p t

56



n a  P a łu b ic k  ego, o tr z y m a ła  d r u g ą  lu n  Reję -  kierow m ćZfc/ 
R e fe ra tu  W SK  K o m e n d y  P o d o k rę g u  T o ru ń s k ie g o  (P o łu d n io ­
w o -W sch o d n ieg o ). N a s tę p n ie  w  r. 1 9 4 4  z o s ta ła  sze fem  W SK  
S 2-.tabu K m dy  O k rę g u  P o m o rze . J e s i e n i ą  teg o ż  ro k u  fu n k c ję  
r e fe re n tk i  p rz e k a z a ła  Zofii S ta n k ie w ic z  p s . S ta n is ła w a , z a ś  
p o z o s ta łe  dw ie  w y ższe  p e łn iła  a ż  d o  je s ie n i  1 9 4 5  r. A k ty w ­
n ą  i p e łn a  o d d a n ia  p r a c a  o ra z  z d o ln o śc i  o rg a n iz a c y jn e  K rze­
szo w sk ie j z n a la z ły  r e z u l ta t  w  d o b rz e  z o rg a n iz o w a n e j i ro z ­
w in ię te j w  s z ta b a c h  p o sz c z e g ó ln y c h  in s p e k to r a tó w  i o b w o ­
d ó w  s iec i r e fe re n te k ,  k tó re  s k u te c z n ie  p ro w a d z iły  p ra c ę  
k o n s p ir a c y jn ą  w  p ię c iu  s e k c ja c h :  w y w ia d u , łą c z n o ś c i, s a n i ­
ta rn e j ,  sp o łe c z n e j (opieki) i k w a te rm is tr z o w s k o -g o s p o d a r -  
czej. P ra c ą  tą  k ie ro w a ła  K rz e sz o w sk a  n a  te re n ie  ca łeg o  
O k rę g u  p rzy  p o m o c y  łą c z n ic z e k  i k u r ie r e k .  O p ra c o w a ła  r e ­
g u la m in  d la  k o m e n d a n te k  k o b ie c y c h  z e sp o łó w  AK o ra z  in ­
s t r u k c ję  p ra c y  W SK  w  o b w o d a c h  (g a rn iz o n a c h )  i r e jo n a c h  
(d z ie ln icach ), z a c h o w a n ą  w  d o k u m e n ta c j i  O k rę g u  P om o rze .

W drugiej połow ie 1944 r. zo rg an izo w ała  sze ro k ą  akcję  pom o­
cy żyw nościow ej i odzieżow ej d la  p o w stań có w  w arszaw sk ich , 
p rzebyw ających  w  obozie pod G ru d z iąd zem , o raz  akcję  łagodze­
n ia  depresji, w ja k ą  popad ło  sp o łeczeń stw o  po lsk ie  po u p a d k u  
p o w stan ia . Przez cały  o k res  sw ojej d z ia ła ln o śc i śc iśle  w sp ó łp ra ­
co w ała  z H enryk iem  G ru e tz m a c h e re m  -  szefem  O ddzia łu  Łącz­
n o śc i K om endy O kręgu  i z inż. B ro n is ław em  Pietkiew iczem  -  
sw ym  d ru g im  m ężem  (pierw szy jej m ąż  zg iną ł w k am p a n ii w rze­
śniow ej), k tó ry  po a re sz to w a n iu  pe łn ił fu n k c ję  k m d ta  G arn izo ­
n u  T o ru ń , a  n a s tę p n ie  In s p e k to ra tu  T o ru ń  i P odokręgu  Polu- 

| dn iow o-W schodniego .
Po rozw iązaniu  Arm ii Krajowej (w s ty c z n iu  1945  r.) k ie ­

ro w a ła  n a d a l  W SK  w  O k rę g u  P o m o rsk im  D e le g a tu ry  Sił 
Z b ro jn y c h  i Z rz e sz e n ia  „W olność i N ieza w is ło ść”. Z o rg a n iz o ­
w a ła  łą c z n o ść  p o m ięd zy  d e le g a te m  O k rę g u  P o m o rsk ieg o  D SZ 
Jó z e fe m  C h y liń sk im  a  k o m e n d a n te m  O b s z a ru  Z ac h o d n ieg o . 
B e z p o ś re d n i k o n ta k t  u trz y m y w a ła  z Jó z e fe m  G ru s s e m  -  s z e ­
fem  w y w iad u  K o m en d y  .O k ręg u  ZW Z-AK P om orze , k tó re m u  
u ła tw ia ła  ró w n ież  w sp ó łp ra c ę  ze sw o im  m ężem . M iejscem  
ich  k o n ta k tó w , w  ra m a c h  D SZ  i WiN w  łą c z n o śc i z K o m en d ą  
O b sz a ru  Z ac h o d n ieg o , by ł k o śc ió ł Św . J a k u b a  w  T o ru n iu .

O s ta tn ie  s p o tk a n ie ,  n a  k tó ry m  K rz e sz o w sk a  p o in fo rm o ­
w a ła  G r u s s a  o a re s z to w a n ia c h  p rz e p ro w a d z a n y c h  w ś r ó d  
k o n s p ira to ró w  p rzez  U rząd  B e z p ie c z e ń s tw a  P u b lic zn eg o , 
odby li 16 p a ź d z ie rn ik a  1 9 4 5  r. P o s z u k iw a n a  p rzez  ’.t3P, 
u n ik n ę ła  a re s z to w a n ia  w  sw o im  m ie s z k a n iu  p rzy  u l. W ar­
szaw sk ie j 8  (w k tó ry m  u b o w c y  z o rg a n iz o w a li „kocio ł" '. w y­
je ż d ż a ją c  do  B ydgoszczy . T a m  -  d z ię k i o s trz e ż e n iu  prze. : H a ­
linę  L ip sk ą , sw o ją  b y d g o s k ą  łą c z n ic z k ę  -  ró w n ież  s z c z a -  ó.vie 
u n ik n ę ła  a re s z to w a n ia .  Po u p o z o ro w a n iu  w y ja z d u  z ; Nki 
do A nglii, w  p a ź d z ie rn ik u  1 9 4 5  r. w y je c h a ła  z m ę  a do 
W ro cław ia , gdz ie  p rzy  p o m o c y  p rz y ja c ió ł zdoby li mieś. ' !  i nie 
i p ra c ę , i -  p o d  p rz y b ra n y m  n a z w isk ie m  „O r l iń s c y ” -  o - k a a -  
li s ię  w  ty m  m ieśc ie . T u ta j też  -  po  k ilk u le tn ie j,  obłożne/.  - d o ­
ro b ię  -  H a lin a  K rz e sz o w sk a -P ie tk ie w ic z o w a  z m a r ł a  1 8 . r o ­
n ią  1 9 7 7  r. M ia ła  c ó rk ę  D a n u tę  z p ie rw szeg o  m a łż e ń s ; , v .

W  m y ś l i n s t r u k c j i  a w a n s o w e j  W S K  z w r z e ś n ia  1 9 4 4  r. -  
p r z y s łu g u je  je j ,  j a k o  sz e fo w i R e f e r a tu  W S K  O k rę g u ,  tro­
p ie ń  k a p i t a n a  (n ie  z o s ta ł  z w e ry f ik o w a n y ) . O d z n u c . a o . 
z o s ta ł a  p rz e z  K o m e n d ę  G łó w n ą  AK Z ło ty m  K rz y ż c r  za­
s łu g i  z M ie c z a m i (1 9 4 5  r.). N a z w is k o  jej w y m ie n io n a  
n a  ta b lic y  p a m ią tk o w e j  o d s ło n ię te j  w  d n iu  2 6  w rz t• : !a 

! 1 9 9 1  r. n a  d o m u  p rz y  u l. W a r s z a w s k ie j  n r  8 w  T a r  u ; . ,  u.
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Krzeszowska Halina z d. Szepetys, II voto<? 
Pietkiewiczowa ps. „Ludmiła”, „Zofia”, przybrj 
nazw. „Paluszkiewiczowa”, „Orlińska” (1905-i 
-1977), szef Referatu WSK Okręgu AK Pomorze,!

Urodzona 19 IV 1905 r. w Białopolu, woj. wo-g 
łyńskie; córka urzędnika kolejowego Stanisława i j 
Wiktorii z d. Sopoćko. W 1922 r. uzyskała maturę? 
w gimnazjum klasycznym w Chełmie Lubelskimi 
W tym samym roku wyszła za mąż za oficera WP| 
Czesława Krzeszowskiego. W 1925 r. zamieszkali 
wraz z mężem, córką i rodzicami w Toruniu przyj 
ul. Warszawskiej 8. Przed wojną była działaczką! 
stowarzyszenia „Rodzina Wojskowa”, Polskiego! 
Białego Krzyża, Koła Przyjaciół Harcerstwaj 
członkinią Ligi Obrony Powietrznej i Przeciwga-1 

zowej — organizacji zjednoczonych w 1939 r. w Pogotowiu Społecznym PWK W j 
pierwszych dniach września 1939 r. prowadziła sekcję opieki nad rannymi żołnierza-; 
mi i uchodźcami w Komitecie Współpracy Obywateli z Armią. Jej mieszkanie stałof 
się w początkach okupacji przytułkiem dla dyskryminowanych Polaków. (Nie 
została przez Niemców eksmitowana dzięki posiadaniu przez jej matkę Wiktorię j 
Szepetys „ukraińskiego dowodu”).

W 1941 r. została zwerbowana do Związku Walki Zbrojnej przez Józefa Grussa' 
ps. „Stanisław”, wówczas kmdta Podokręgu Południowego, za pośrednictwem Jani- ̂  
ny Wilanowiczowej ps. „Paskuda”, żony mjr. art. Zdzisława Wilanowicza (zam o rd o -- 

wanego w Katyniu). Zaprzysiężona przez kpt. rez. Tadeusza Łęgowskiego ps. „K3' 
zimierz”, „Mikołaj”, inspektora Garnizonu Toruń ZWZ. Pod ps. „Ludmiła” podję­
ła zadanie werbowania i przygotowania kobiet do służby podziemnej. W lip°u 
1942 r. została referentką Wojskowej Służby Kobiet Garnizonu Toruń. Odtąd 
udostępniła swoje mieszkanie na lokal odpraw oficerów Sztabu Komendy Okręg11]

98
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ĄK Pomorze i miejsce przechowywania ich osobistej broni oraz archiwaliów Ko­
mendy Podokręgu Południowo-Wschodniego i Referetu Wojskowej Służby Kobiet. 
W połowie 1943 r., z nominacji kmdta Okręgu ppłk. J. Pałubickiego ps. „Janusz”, 
otrzymała drugą funkcję — kierowniczki Referatu WSK Komendy Podokręgu 
Toruńskiego (Południowo-Wschodniego), a następnie w r. 1944 szefa WSK Sztabu 
Kmdy Okręgu Pomorze. Jesienią tegoż roku funkcję referentki w Garnizonie prze­
kuła Zofii Stankiewicz ps. „Stanisława”, zaś pozostałe dwie wyższe pełniła aż do 
1945 r. Aktywna i pełna oddania praca oraz zdolności organizacyjne Krzeszowskiej 
znalazły rezultat w dobrze stworzonej w Sztabach poszczególnych Inspektoratów i 
Obwodów sieci referentek, które skutecznie prowadziły pracę konspiracyjną w pię­
ciu sekcjach: sanitarnej, wywiadu, łączności, społecznej (opieki) i kwatermistrzo- 
wsko-gospodarczej. Pracą tą kierowała Krzeszowska na terenie całego Okręgu przy 
pomocy łączniczek i kurierek. Opracowała regulamin dla komendantek kobiecych 
zespołów AK oraz instrukcję pracy WSK w obwodach (garnizonach) i rejonach 
(dzielnicach), zachowaną w dokumentacji Okręgu Pomorze. W drugiej połowie
1944 r. zorganizowała szeroką akcję pomocy żywnościowej i odzieżowej dla po­
wstańców warszawskich, przebywających w obozie pod Grudziądzem oraz akcję 
łagodzenia depresji, w jaką popadło społeczeństwo polskie po upadku Powstania. 

§p Przez cały okres swojej działalności ściśle współpracowała z Henrykiem Gruetzma- 
|  cherem ps. „Michał”, „Marta”, szefem Oddziału Łączności Komendy Okręgu i z 
|  inż. Bronisławem Pietkiewiczem ps „Żbik”, swym drugim mężem (pierwszy mąż 
H  zginął w kampanii wrześniowej), który po aresztowaniu Łęgowskiego pełnił funkcję 
;; kmdta Garnizonu Toruń, a następnie Inspektoratu Toruń i Podokręgu Południo­
wi*. wo-Wschodniego. Po rozwiązaniu Armii Krajowej kierowała nadal WSK w Okręgu 
$'t Pomorskim DSZ i Zrzeszenia „Wolność i Niezawisłość”. Zorganizowała łączność 

pomiędzy delegatem Okręgu Pomorskiego J. Chylewskim ps. „Sęp” a komendan- 
• tem Obszaru Zachodniego. Bezpośredni kontakt utrzymywała z J. Grussem, który 

współpracował również z jej mężem B. Pietkiewiczem. Miejscem ich kontaktów w 
: ramach DSZ i WiN do Obszaru Zachodniego był kościół św. Jakuba w Toruniu. 

Ostatnie spotkanie, na którym Krzeszowska poinformowała Grussa o aresztowa­
niach przeprowadzanych wśród konspiratorów przez Urząd Bezpieczeństwa, odbyli 

. w dn. 16 X 1945 r. Poszukiwana przez UB uniknęła aresztowania w swoim mieszka­
niu w Toruniu i wyjechała do Bydgoszczy. Tam dzięki ostrzeżeniu Haliny Lipskiej, 
swojej bydgoskiej łączniczki, również uniknęła „kotła” UB na punkcie kontaktowym 
Hetmańska 31. Po upozorowaniu wyjazdu z Polski do Anglii, w październiku 

p 1945 r. wyjechała wraz z mężem do Wrocławia, gdzie przy pomocy przyjaciół zdo­
byli mieszkanie i pracę, i pod przybranym nazwiskiem „Orlińscy” osiedlili się w tym 
mieście. Tutaj też po kilkuletniej obłożnej chorobie zmarła 18 VIII 1977 r.

W myśl Instrukcji awansowej WSK z września 1944 r. H. Krzeszowskiej, jako 
szefowi Referatu WSK Okręgu, przysługuje stopień kapitana (nie został zwery­
fikowany).

Odznaczona Złotym Krzyżem Zasługi z Mieczami (1945).
Nazwisko jej wymienione jest na tablicy pamiątkowej, odsłoniętej 26 IX 1991 r. 

na domu przy ul. Warszawskiej 8 w Toruniu.

AP AK: Akta Okr. Pom. sygn. 13, T.: Bendig F., Chyliński J., Derucka H., Jagielska I., 
Krzeszowska (Orlińska-Pietkiewicz) H., Pietkiewicz B., Troicka J.; C h r z a n o ­
w s k i  B., Zrzeszenie „Wolność i Niezawisłość" na Pomorzu w latach 1945-1947t Zes 
Hist. WiN, Chicago 1996, nr 8, s. 5-19; Z a w a c k a E., Halina Krzeszowska-Pietkiewi 
czowa, [w:] Zasłużeni Pomorzanie..., s. 129-134; T a ż ,  Polki toruńskie w konspiracji wo­
skowej podczas ostatniej wojny, Rocz. Toruński, R.16: 1983, s. 29-92; T a ż ,  Szki 
WSK..; Inf. krewnego Sopoćko W.

Anna Zakrzewska
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145 Krzeszowska I hs

KRZESZOWSKA HALINA (1905- 
1977), z d. Szepetys, II voto Pietkiewicz, 
przybrane nazwiska: Orlińska, Paluszkie­
wicz, pseud. Ludmiła, Zofia. Działaczka 
społ. i niepodległościowa.

Ur. 19 IV w Biało­
polu, woj. wołyńskie, 
jako córka Stanisława, 
urzędnika kolejowego i 
Wiktorii z d. Sopoćko. 
Po uzyskaniu matury 
w gimn. klasycznym w 
Chełmie w 1922, wysz­
ła za mąż za Czesława 

Krzeszowskiego, oficera WP. W 1925 
przeniosła się wraz nim, córką i rodzicami 
do Torunia, gdzie zamieszkała przy ul. War­

szawskiej 8. Była aktywną działaczką 
stow. „Rodzina Wojskowa”, Pol. Białego 
Krzyża i Koła Przyjaciół Harcerstwa. Na­
leżała też do LOPP. W 1939 działała w Po­
gotowiu Społ. WSK. W pierwszych dn. 
września 1939 prowadziła sekcję opieki 
nad rannymi żołnierzami i uchodźcami w 
Komitecie Współpracy Obywateli z Ar­
mią. Nast. zorganizowała akcję wysyłania 
paczek poi. oficerom w obozach jeniec­
kich i pomocy ich rodzinom. W pocz. 
okupacji jej mieszkanie stało się przytuł­
kiem dla dyskryminowanych Polaków 
(nie została przez Niemców wysiedlona 
dzięki posiadaniu przez jej matkę tzw. uk­
raińskiego dowodu). W 1941 została zwer­
bowana do ZWZ przez J. Grussa, kmdta 
Podokr. Południowego Okr. Pom. ZWZ. 
Zaprzysiężona pod pseud. Ludmiła przez 
kpt. rezerwy K. Łęgowskiego podjęła za­
danie werbowania i przygotowania kobiet 
do służby podziemnej. W lipcu 1942 zos­
tała referentką WSK Garn. AK Toruń. 
Odtąd jej mieszkanie było również loka­
lem odpraw Sztabu Kmdy Okręgu, miej­
scem przechowywania ich osobistej broni 
oraz arch. Kmdy Podokr. Płd.-Wsch. i Re­
feratu WSK. W poł. 1943 z nominacji 
kmdta Okręgu ppłk. J. Pałubickiego ot­
rzymała drugą funkcję -  kierowniczki 
Ref. WSK Kmdy Okr. Pom., a w 1944 sze­
fa WSK Sztabu Kmdy Okr. Pom. Jesienią 
t.r. funkcję referentki przekazała Z. Stan­
kiewicz, drugą zaś pełniła do jesieni 1945. 
Aktywna i pełna oddania praca oraz zdol­
ności org. K-iej znalazły rezultat w dobrze 
funkcjonującej w poszczególnych inspek­
toratach i obwodach Okręgu sieci referen­
tek w pięciu sekcjach: sanitarnej, wywia­
du, łączności, opieki i kwatermistrzow- 
sko-gosp. Opracowała regulamin dla 
kmdtek kobiecych zespołów AK oraz in­
strukcję pracy WSK (zachowaną w doku­
mentacji Okr. Pom.). Współpracowała 
ściśle z szefem Oddz. Łączności Kmdy 
Okr., kpt. H. Gruetzmacherem, i kolejny­
mi kmdtami Garn. i Inspektoratu Toruń, 
kpt. K. Łęgowskim i inż. B. Pietkiewi­
czem. W II poł. 1944 zorganizowała szero-

suott-
T
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ką akcję pomocy żywnościowej i odzieżo­
wej dla powstańców warsz. z obozu pod 
Grudziądzem oraz akcję łagodzenia dep­
resji, w jaką popadło społeczeństwo po 
upadku Powstania. Po rozwiązaniu AK w 
styczniu 1945 nadal kierowała WSK w 
Okr. Pom. DSZ i Zrzeszenia WiN. Zorga­
nizowała łączność między delegatem Ok­
ręgu J. Chylewskim a kmdtem Obszaru 
Zach. poprzez J. Grussa, z którym spoty­
kała się w kościele św. Jakuba (ostatnie 
spotkanie odbyło się 16 X 1945). Poszuki­
wana przez UB w swoim mieszkaniu, 
uniknęła aresztowania dzięki wyjazdowi 
do Bydgoszczy. Tam ostrzeżona przez 
swą łączniczkę H. Lipską, także ominęła 
„kocioł” UB na punkcie kontaktowym 
przy ul. Hetmańskiej 31. Po upozorowa­
niu wyjazdu do Anglii, w październiku
1945 wyjechała z mężem i córką do Wroc­
ławia, gdzie przy pomocy przyjaciół zdo­
byli mieszkanie i pracę. Pod przybranym 
nazwiskiem Orlińscy osiedlili się w tym 
m. Tam też po kilkuletniej obłożnej cho­
robie zm. i została pochowana. Jej pierw­
szy mąż Czesław zginął w kampanii 
wrześniowej, drugi -  Bronisław Pietkie­
wicz, uczestnik konspiracji, zm. w 1979. 
Córka, Danuta Bilikiewicz, mieszka we 
Wrocławiu. W myśl instrukcji awansowej 
WSK z września 1944 K-iej przysługuje 
stopień kpt. (nie został zweryfikowany). 
Odznaczona Złotym Krzyżem Zasługi z 
Mieczami (1945). Nazwisko jej upamięt­
niono na tablicy odsłoniętej 26 IX 1991 
przy ul. Warszawskiej 8.

SBKP, cz. 2, s. 98-100; Chrzanowski B., Zrze­
szenie W iN  na Pomorzu w  l. 1945-1947, „Zeszyty 
Hist. W iN ”, Chicago 1996 nr 8 s. 5-19; Zawacka E., 
Polki toruńskie, s. 29-92; taż, H. K., w: Zasłużeni Po- ] 
morzanie w l. II wojny światowej, Wrocław 1984 
s. 129-34; taż, Szkice z  dziejów Wojskowej Służby Ko­
biet, Toruń 1992, passim; -  APAKTor, Dok. O kr. 
Pom., sygn. 13, t.os. Bendig F., Chyliński J., Jagiel­
ska I, Krzeszowska-Pietkiewicz H.; Inform. krewne­
go W. Sopocki.

(Anna Zakrzewska)
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KRZESZOWSKA Halina j/
Halina Krzeszowska z d. Szepetys była żoną oficera WP zamor- ^  

dowanego przez Niemców na początku wojny. Mieszkała w Toruniu 
(ul. Warszawska 8) z córką Danutą, matką z pochodzenia Ukrainką 
i ciotką Troicką. Krzeszowską otaczała jakaś tajemnicza aura, ro­
biła na ludziach ogromne wrażenie, wróżyła z kart i tym podnosiła 
ludzi na duchu. Rodziny wojskowe od początku wojny zbliżyły się 
do siebie, co przeniosło się na szybko organizującą się konspirację. 
Krzeszowska została zaprzysiężona do ZWZ w 1941 r., w lipcu 1942 
została mianowana komendantką WSK Garnizonu Toruń, odtąd jej 
mieszkanie stało się lokalem odpraw sztabu Komendy Okręgu AK 
Pomorze. U niej przechowywano archiwum KO, a także broń oso­
bistą dowódców, słuchano potajemnie radia. Jako lokator mieszkał 
u niej Bronisław Pietkiewicz ps. „Żbik”, kolejno komendant Garni­
zonu Toruń, Inspektoratu Toruń i Podokręgu Południowo-Wschod­
niego. Na odprawach bywali m.in.: ppłk Józef Chyliński ps. „Rekin”
-  szef sztabu KO i por. Henryk Gruetzmacher ps. „Michał” -  szef 
wywiadu i łączności KO. W 1943 r. została mianowana kierownicz­
ką Referatu WSK Podokręgu, a w 1944 r. szefem WSK KO Pomo­
rze. Jej matka i córka, a także ona należały do ukraińskiego koła 
towarzyskiego. Należał do niego również kuzyn M.S. Jerzy Ziem­
kiewicz, którego matka była Ukrainką. Jurek wprowadził Sławkę 
Sobocińską do grona swych znajomych. Sława zaprzyjaźniła się 
z Danusią Krzeszowską i stała się częstym gościem w jej domu.
Z czasem (1941?), na zasadach towarzyskich, zaczęła tam bywać 
również Marylka. W tym domu spotykała poważnych panów, domy­
ślała się, że są oficerami i działają w konspiracji, o której zresztą 
dyskutowano, ale nie wiedziała, kim są ani jakie pełnią funkcje. Po 
nominacji na komendantkę WSK Krzeszowska przystąpiła do orga­

nizacji sieci tej służby, dla której opracowywała instrukcje i regu­
laminy. W październiku 1943 r. komendantką WSK Obwodu Lipno 
mianowała Marię Sobocińską ps. „Ryśka”. Odtąd M.S. bywała 
u niej regularnie z raportami i była wykorzystywana jako kurier do 
KG WSK w Warszawie, współpracowały do końca wojny.

Odznaczona Złotym Krzyżem Zasługi z Mieczami (1945).
Po wejściu Armii Czerwonej działała w Zrzeszeniu WiN. Była 

poszukiwana przez UB, w lipcu 1945 r. szczęśliwie uniknęła aresz­
towania we własnym mieszkaniu, gdzie urządzono kocioł i gdzie 
została zatrzymana M.S. Wyszła za mąż za Bronisława Pietkiewi­
cza i zamieszkała z rodziną we Wrocławiu. Zmarła w 1977 r.

M.S. -  list..., op. cit., 1, 2, (maszynopis) s. 1; Wojtowicz K  -  wywiad.., op. cit., 
s. 22-25 (taśma 3b, 4a); APAK -  sygn. -  189-189/Pom.; Chrzanowski B., Irena 
Jagielska..., op. cit., s. 248; Górski G., Polskie Państwo..., op. cit., s. 61, 66-67, 69, 
130-131, 135, 146; Jaszowski T., Okręg..., op. cit., s. 25, 28, 32, 34; Słownik..., op. 
cit., cz. 2, s. 54, 98-100, 115—116, 131 oraz cz. 3, 4, 5 -  wiele stron; Zawacka E., 
Szkice..., op. cit., s. 176, 178-80, 182-183, 230, 232-233, 242, 245-247, 250, 252, 
254, 258-261, 265, 268, 270, 272-273, 283-284, 311; Ziółkowski B., Kobiety.., op. 
cit., s. 96, 98-100.
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? J o  Vv

vw o m  } r h
STRONA 9

Stanisław Szepetys (1879-1933), 
inżynier-technolog, kolejarz, 
działacz społeczny

Litwin 
na pomorskiej kolei

W zw ią zk u  z a r ty k u łem  A n n y  Z ak rzew sk iej p t. Przy  
W arszaw skiej 8 , p o m ie s z c z o n y m  w  nr 1 9 3 . „N ow o­
ś c i ”, z  2 0  s ie r p n ia  br., o p isu ją cy m  ż y c ie  H a lin y  K rze- 
szo w sk ie j , o rg a n iza to rk i k o b iece j s łu ż b y  p o d z iem n ej  
w  o k r e s ie  o k u p a cji, ch c ia łb y m  p r ze d sta w ić  p o sta ć  jej  
o jca  in ż . S ta n is ła w a  S z e p e ty sa , o so b y  w ie lc e  z a s łu ż o ­
n ej d la  rozw oju  k o le jn ic tw a  p o lsk ie g o  n a  P om orzu .

S ta n i s ł a w  S z e p e ty s ,  L i­
tw in , w y z n a n ia  e w a n g e l ic ­
k o - re fo rm o w a n e g o , u ro d z i ł  
s ię  2 5  s i e r p n i a  1 8 7 9  r. 
w  T e le c h a n a c h  w  p o w ie c ie  
p iń s k im  n a  P o le s iu ,  w  r o ­
d z in ie  M a r i a n a  i M a r ii  
z  M a je ró w . U c z ę s z c z a ł d o  
s z k ó ł n a  Ł o tw ie  i w  P e t e r s ­
b u r g u ,  a  n a s t ę p n i e  u k o ń ­
czy ł I n s t y t u t  P o l i te c h n ic z n y  
A le k s a n d r a  II w  K ijow ie , ze  
s p e c j a l n o ś c i ą  in ż y n ie r a -  
t e c h n o lo g a .  B r a ł  c z y n n y  
u d z ia ł  w  o r g a n iz a c ja c h  s t u ­
d e n c k ic h ,  b ę d ą c  je d n o c z e ­
ś n i e  b ib l io t e k a r z e m  P o l ­
s k ie j  B ib l io te k i  T e c h n ic z n e j  
S tu d e n c k ie j .  Z n a ł  ję z y k i:  l i­
te w s k i,  ło te w s k i ,  n ie m ie c k i  
i ro s y js k i .

Po s tu d ia c h  p ra c o w a ł n a  
P o łu d n io w o -Z a c h o d n ic h  K o­
le ja c h  w  R osji, m ięd zy  in n y ­
m i w  Z d o łb u n o w ie  i K iw er- 
c a c h , z a jm u ją c  k o le jn o  s t a ­
n o w is k a :  w  la t a c h  1 9 0 5 -  
1 9 1 3  ja k o  m a s z y n is ta ,  od 1 
g ru d n ia  1 9 1 3  d o  3 0  w rz e śn ia  
1 9 1 5  r. p o m o c n ik a  n a c z e ln i­
k a  p a ro w o zo w n i, n a s tę p n ie  
d o  3 0  w rz e ś n ia  1 9 1 8  r. 
w  c h a ra k te rz e  rew izo ra  g o ­
s p o d a rk i  w agonow ej i n a c z e l­
n ik a  e k sp lo a ta c ji.

W  s ty c z n iu  1 9 1 9  r. p rz e ­
szed ł n a  s łu ż b ę  d o  P o lsk ich  
K olei P a ń s tw o w y c h , g d z ie
7 a im n w a ł « ie  n n ra rn w a n ie m

1 9 2 5  r. m ia n o w a n y  z o s ta ł  
n a c z e ln ik ie m  O d d z ia łu  M e­
c h a n ic z n e g o  D y rekcji K olejo­
wej w  G d a ń s k u  z s ie d z ib ą  
w  T o ru n iu  i p o z o s ta w a ł n a  
n im  do  śm ie rc i.

P om im o zajęć  s łu żb o w y ch  
i n ę k a ją c e j go d łu g o trw ałe j 
ch o ro b y  inż. S ta n is ła w  S zep e ­
ty s  o d zn ac za ł się  w y ją tkow ą 
ru c h liw o śc ią  w  życiu  sp o łecz ­
n y m  n a  P om o rzu . W yb itne  
zd o ln o śc i o rg an izacy jn e  i z a ­
pa ł, ja k i  w k ła d a ł w  k a ż d ą  p r a ­
cę  spow odow ały , że aż  do  swej 
śm ie rc i p ia s to w a ł szereg  g o d ­
n o śc i w  ró ż n y c h  o rg a n iz a ­
c jach , p rzed e  w sz y stk im  tych . 
k tó ry c h  ce lem  b y ła  o b ro n a  
g ra n ic  i z ac h o w an ie  s u w e re n ­
n o śc i p a ń s tw a  polskiego. N aj­
w ięcej je d n a k  c z a s u  pośw ięcił
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j w W arszaw sk ie j D yrek c ji Ko­
lei P ań s tw o w e j, a  n a s tę p n ie  
by ł in s p e k to re m  i rew izo rem  
r u c h u  w  S ie d lc a c h . Po p rz y ­
łą c z e n iu  do  Po lsk i p rz y z n a ­
n e j n a m  c z ę śc i P o m o rz a , 
w  s ty c z n iu  1920  r. inż. S ze ­
p e ty s ,  j a k o  p rz e d s ta w ic ie l  
M in is te rs tw a  Kolei Ż e lazn y ch  
w  W arszaw ie  o d d e leg o w an y  
z o s ta ł d o  D zia łdow a , w  ce lu  
p rze jęc ia  kolei od N iem ców . 
W 1921 r. p rz e n ie s io n y  z o s ta ł 
do  D yrekcji Kolei P a ń s tw o ­
w ych  w G d a ń s k u : p ra c o w a ł 
o d  1 s ty c z n ia  1921 r. do  31 
s ie rp n ia  tego  ro k u  n a  s t a n o ­
w is k u  k ie ro w n ik a  U rz ę d u  
M aszynow ego  w  G ru d z ią d z u , 
a  n a s tę p n ie  do  31 m a ja  1925  
r. b y ł n a c z e ln ik ie m  te g o  
U rzęd u . Z d n ie m  1 cze rw ca

W  i C  L i i  u t i ^ L ' . v a ,  • c

w  niej szereg  o d p ow iedzia l­
n y c h  funkcji. Poza tym  był 
ta k że  p reze sem  O k ręg u  Po­
m o rsk ieg o  Z w iązku  S trz e le c ­
k iego , p re z e se m  K o m ite tu  
B ezp arty jn eg o  B loku W sp ó ł­
p ra c y  z R ządem  n a  m ia s to  T o­
ru ń  i w icep rezesem  Koła Po­
m o rsk ie g o  S to w a rz y s z e n ia  
B yłych W ięźniów  P o litycznych  
o raz  s e k re ta rz e m  Z w iązku  F i­
la te lis tó w  w T o ru n iu .

Inż. S ta n i s ła w  S z e p e ty s  
m ie sz k a ł w T o ru n iu  n a  p la c u
18 S ty c z n ia  2, n a s tę p n ie  
W a rs z a w s k a  8 . Z m a rł 15 
k w ie tn ia  1933  r. i p o ch o w an y  
z o s ta ł  n a  C m e n ta rz u  G a r n i­
zo n o w y m  p rzy  ul. G ru d z ią d z ­
kiej.
KAZIMIERZ PRZYBYSZEWSKI
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Do Archiwum AK w Toruniu Toruń, dnia 30.12.03

Dotyczy: Warszawska 8, mieszkanie w suterenie, wejście z rogu 
Od ul. Kazimierza Jagiellończyka - okres okupacji.

W Bibliotece Główniej UMK zobaczyłem Państwa publikację i adres. 
Dzięki temu mogłem podjąć próbę sprawdzenia, czy Genowefa Kasprzak 
(z pierwszego męża Znaniecka), z domu Olszewska, mieszkająca we 
wspomnianym mieszkniu około 1942 roku była członkiem AK.

Uzasadnienie:

Pod koniec PRL-u dowiedziałem się, że przy ul. Warszawskiej 8 była 
siedziba AK. Przechodząc stwierdziłem, że informacja o tym znajduje 
się na zamurowanym, znanym mi wejściu do sutereny, znajdującym się 
w rogu budynku. Wejście to jest mi znane z okresu okupacji.
Otóż najprawdopodobniej krótko po otrzymaniu listu z Pletzensee 
(Załacznik 1), napisanego przez matki brata Władysława Znanieckiego 
dnia 12.04.1943, matkaj^ąbrąła mnie(miałem prawie 5 lat) i poszlismy 
do lokalu w domu przy ul. Warszawskiej 8, wchodząc wejściem obecnie 
zamurowanym. Do pomieszczenia prowadziły schodki w d ó ł (3-5, dre­
wniane). Pomieszczenie pamiętam jako mroczne(wydawało mi się duże, 
lampa nad stołem stojącym pośrodku pokoju, przy nim trzy krzesła, 
mebli pod ścianami prawdopodobnie nie było, ściany były żółto- 
brudnaweftak je pamiętam).

O ile sobie dobrze przypominam, matka kazała mi rozmowę zapamię­
tać. Niestety nie zapamiętałem. Po prostu nic z niej nie zrozumia­
łem. Zapamiętałem tylko jej zakończenie dotyczące instalacji gazowej, 
która nie była zaślepiona, co matka uznała za zagrożenie. Genowefa, 
na co dzień zwana Zofią, odparła że rura jest odłączona od li­
cznika gazowego. Rozmowa toczyła się w atmosferze poważnej i n aj­
prawdopodobniej dotyczyła losu matki brata(takich pojęć jak adwokat, 
sąd czy wyrok jako dziecko, co jest oczywiste, nie miałem przyswojo­
nych) .

Następną rozmowę na ten temat pamiętam z okresu powojennego w 
mieszkaniu Genowefy na Rynku Nowomijskim 15(IIp)(mieszkanie stało 
długo puste; właściciele, potomkowie adoptowanej córki Ireny, byli 
w Niemczech, gdzie są teraz nie wiem, nazwisko K r y g i e r ) . Odbyła 
się ona około roku 50-tego. Wtedy w  mojej obecności i w obecności 
mniej więcej 5-letniej adoptopwanej córki Genowefa pokazywała matce 
atrykuł nt. W. Znanieckiego, w „Przekroju?", ze zdjęciem w lewym 
górnym rogu, którego nie przeczytałem i nie m o głem w latach 70-tych 
o dnaleźć.

Do 2000 roku nie wiedziałem za co Znaniecki został skazany.
Mając rzecz ogólnie roz p o z n a n ą (Załącznik 2), napisałem w  1995 
do ARLOSEN, aby ustalili treść aktu oskażenia. Przyszła odpowiedź 
z dnia 17.01 2000(Załącznik 3) z którek wynika, że działalność 
Znanieckiego w Niemczech w latach 1 9 3 6 (zapis GESTAPO) do 1939 
Została uznana za szpiegostwo i w tym piśmie podano, że adres 
Znanieckiego to Friedrichstrase 8, czyli Warszawska 8.

W  dalszej części pisma z ARLOSEN wynika, że Niemcy za- 
rejestowali przybycie Znanieckich do Niemiec(Genowefa była z m ę ­
żem, to wynika ze zdjęć) z dniem 2.11.1936 a teczce GESTAPO 
brak dalszych danych. Możemy stąd wnioskować w trzy z następują­
cych sposobów:

1 )

2 )

3 )

Archiwum GESTAPO nie chce ujawnić reszty,
Ktoś teczkę „wyczyścił"(około 1985 pojawiła się w prasie PRL-u 
wiadomość, że z archiwum GESTAPO wykradziono dokumenty z 3000 
t e c zek). Czytałem to w gazecie codziennej napisane drobnym drukiem. 
Sprawa nie była w gestii GESTAPO lecz Sicherheitsdienst(Policja 
Bezpieczeństwa Rzeszy; też czarni ale z S S ) . Jeżeli A K  się-
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działo w innym lokalu w  tym budunku, na co wskazuje brak Geno­
wefy wśród członków AK, to lokale te było od siebie niepoko­
jąco blisko. Mając pod obserwacji lokal w piwnicy czarni m o ­
gli zauważyć inne rzeczy dziejące się w tym budynku. 0 tym 
nic bliższego nie wiem.

68



69



Uniwersytet Mikołaja Kopernika 

Wydział Nauk Historycznych 

Instytut Historii i Archiwistyki

Pracę przyjmuję i akceptuję

(dato i podpis opiekuna pracy)

Małgorzata Zawacka 

nr albumu 213737

Praca licencjacka 

na kierunku historia

FUNOACJA
"Archiwum i MuaBwr PouwsW*

Armii Krajów*) o tv  Wo&owaj Służby Potok* 
w Tatuniu

Wpłynęło dnw: ..

L. d z _ .... .J. .??. ™ J.P.. -I

Załączniki:

| Referent:..

Halina Krzeszowska 

(1905-1977)

opiekun pracy dyplomowej
prof. dr hab. Jan Sziling
Instytut Historii i Archiwistyki, WNH UMK

Toruń 2009

Potwierdzam złożenie pracy dyplomowej

(dato i podpis pracownika dziekana)

70



SPIS TREŚCI

Wstęp................................................................................................................ 3

Rozdział I. Działalność Haliny Krzeszowskiej w latach 1939-1941..................8

1. Dzieciństwo i la ta  dojrza łe H a lin y  Krzeszowskiej do 1941 ro k u ................... 8
2. S Z P -Z W Z -A K  na terenie Okręgu Rzeszy Gdańsk - Prusy Zachodnie  

1 9 3 9 -1 9 4 5 ....................................................................................................15

Rozdział II. Halina Krzeszowska-Szef Wojskowej Służby Kobiet..................28

1. Wojskowa Służba K ob ie t na Pomorzu..........................................................28

2. Powojenne losy H a lin y  Krzeszowskiej..........................................................44

Zakończenie.....................................................................................................48

Bibliografia......................................................................................................50

71



Wstęp

Celem niniejszej pracy jest próba ujęcia monograficznego działalności 

Haliny Krzeszowskiej w  latach 1905 - 1977, ze szczególnym uwzględnieniem 

jej roli jako szefa Wojskowej Służby Kobiet (WSK).

Halina Krzeszowska była jedną z kobiet tworzących struktury pomorskiej 

konspiracji i zasługuje na upamiętnienie w  historii Okręgu Pomorskiego. 

Poprzez niniejszą pracę dążę do tego, by zwiększyć regionalną świadomość 

historyczną dotyczącą służby kobiet - żołnierzy podczas II wojny światowej.

Osoba Haliny Krzeszowskiej nie była dotychczas przedmiotem 

szczegółowych badań. Literatura dotycząca problemu działalności kobiet 

żołnierzy na Pomorzu jest bardzo uboga, posiada przy tym charakter bardziej 

publicystyczny niż naukowy. Dotychczas jedyną wyczerpującą pozycją 

dotycząca Wojskowej Służby Kobiet na Pomorzu, jest książka Elżbiety 

Zawackiej pt. Szkice z dziejów Wojskowej Służby K ob ie t.
Problem tworzenia się struktur konspiracyjnych na Pomorzu, to zagadnienie 

poruszane przez wiele ośrodków badawczych, nie tylko na terenie Pomorza. 

Udział w  badaniach nad tym obszarem m ają m in.: Instytut Pamięci Narodowej 

w  W arszawie z Oddziałem w  Gdańsku, Centralne Archiwum M inisterstwa 

Spraw W ewnętrznych i Administracji w  W arszawie, archiwa byłego Urzędu 

Ochrony Państwa w  Bydgoszczy i w  Gdańsku.

Badania dotyczące działań kobiet w  okresie okupacji na Pomorzu 

podejmuje od 1990 roku Fundacja Generał Elżbiety Zawackiej Archiwum i 

M uzeum Pomorskie Armii Krajowej oraz Wojskowej Służby Polek. W  Fundacji

znajdują się akta osobowe Haliny Krzeszowskiej, zawierające materiały jej
• • • • • • 2 dotyczące. Zaliczają się do nich między innymi: relacja Haliny Krzeszowskiej ,

biografie Haliny Krzeszowskiej3 opracowane m in. przez Annę Zakrzewską4.

’E. Zawacka. Szkice z dziejów Wojskowej Służby Kobiet, Toruń 2001, ss. 432.
2Fundacja Generał Elżbiety Zawackiej Archiwum i Muzeum Pomorskie Armii Krajowej oraz 
Wojskowej Służby Polek (dalej cyt.: APAK), teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 
189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskiej - Orlińskiej spisana przez Ireną Monsiorską 13 lipca 
1977, Wrocław.
3A. Zakrzewska, Krzeszowska Halina, [w:] Słownik biograficzny konspiracji pomorskiej 1939
- 1945, pod red. E. Zawackiej, Toruń 1996, cz. 2, s. 98 - 100.
4Idem, Krzeszowska Halina, Toruński słownik biograficzny t. I, pod red. K. Mikulskiego, 
Toruń 1998, s. 145 - 146.
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W śród materiałów archiwalnych znajdują się także listy Elżbiety 

Zawackiej do Haliny Krzeszowskiej5, informacje Jana Gębala6, którego matka 

współpracowała z H aliną Krzeszowską w  okresie okupacji na terenie Torunia, 

pismo W itolda Sopoćko7, kuzyna Haliny Krzeszowskiej do Fundacji z 1994

roku. Ponadto teczka zawiera artykuły dotyczące m.in. ojca Haliny
• 8 Krzeszowskiej, Stanisława Szepetysa .

W niniejszej pracy uwzględniłam także liczne biogramy członków

pomorskiej konspiracji: Zofii Stankiewicz9, Bronisława Pietkiew icza10,

Tadeusza Kazimierza Łęgowskiego11, Heleny Kałam ajskiej12, Jadwigi

Deruckiej13, Longina H ejki14, Marii Spodniewskiej15,

W ykorzystałam również relacje m. in.: Krystyny Dąbrowskiej

(Szadkowskiej)16, Beaty Chomicz (Dunin-M arcinkiewicz)17, Ireny Lipskiej18,

Haliny Lipskiej - Koziołowej19.

W  mojej pracy uwzględniłam ponadto publikacje Bogdana

Chrzanowskiego20, Andrzeja Gąsiorowskiego21, Tadeusza Jaszowskiego22,

5APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, list Elżbiety Zawackiej do 
Haliny Krzeszowskiej - Orlińskiej z 2 czerwca 1976 roku.
6APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, informacje Jana Gębala- 
siostrzeńca Władysława Znanieckiego o spotkaniu w lokalu przy ulicy Warszawskiej 8, z 30 
grudnia 2003 roku.
APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, pismo Witolda Sopoćko do 

Fundacji z 30 stycznia 1994 roku
8K. Przybyszewski, Litwin na pomorskiej kolei, „Nowości”, nr 211 z 18 września 1997, 
s. 9 - 10.
9L. Stankiewicz, Stankiewicz Zofia z d. Butler, Słownik biograficzny konspiracji pomorskiej 
1939 - 1947, pod red. H. Maciejewskiej-Marcinkowskiej i E. Zawackiej, Toruń 1994, cz.l, 
s. 195 - 195.
10T. Jaszowski, Pietkiewicz Bronisław, [w:] Słownik biograficzny konspiracji pomorskiej 
1939 -1945, pod red. A. Zakrzewskiej i E. Zawackiej, Toruń 1997, cz. 3, s. 138 - 141.
11 Ibidem, Łęgowski Tadeusz Kazimierz, [w:] Słownik biograficzny konspiracji pomorskiej.., 
cz. 2, s. 115-116.
12B. Skrobacka , Kałamajska Helena, ps.”Klementyna”, [w:] Słownik biograficzny konspiracji 
pomorskiej..., cz. 1, s. 106 - 106.

I. Jagielska - Nowakowa , Derucka Jadwiga, [w:] Słownik biograficzny konspiracji 
pomorskiej..., cz. 2, s. 52 - 54.
UK. Podlaszewska, Hejka Longin, [w:] Słownik biograficzny konspiracji pomorskiej..., cz. 1. 
s. 88 - 89.
15M. Krajewski, Słownik biograficzny Ziemi Dobrzyńskiej do 1945 roku, Lipno 1992, ss. 423.
16APAK, teczka osobowa Krystyny Dąbrowskiej, K: 441/441 P, relacja własna spisana przez 
Krystyną Dąbrowską 4 października 1990 roku, Łódź.
17APAK, teczka osobowa Beaty Chomicz (Dunin- Marcinkiewicz), K: 676/ 1416 P, relacja
własna spisana przez Beatę Chomicz, (bez daty).
18APAK, teczka osobowa Ireny Lipskiej, K: 558/558 P, relacja Ireny Lipskiej, spisana przez 
Irenę Monsiorską 4 października 1978, Bydgoszcz.
19APAK teczka osobowa Haliny Lipskiej - Koziołowej, K: 558/558 P, relacja własna spisana 
przez Halinę Lipską -  Koziołową 30 kwietnia 1989 roku, Bydgoszcz.
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Krzysztofa Komorowskiego23, Stanisława Salmonowicza24, Jana Szilinga25, 

M ieczysława W ojciechowskiego26, Zygmunta W oźniczki27.

W dużej mierze opierałam się na książce Polska Podziemna na Pomorzu 
w latach 1939 - 194528 oraz na wydawnictwie źródłowym: Okręg Pomorski 
Armii Krajowej w dokumentach .

W  niniejszej pracy wykorzystałam także materiał pochodzący z 

osobistych badań metodologicznych, poruszających tem at Wojskowej Służby 

Kobiet na Pomorzu. W  tym celu udałam się do Sztokholmu w Szwecji, by 

przeprowadzić rozmowę z M arią Sobocińską „Ryśką”, która osobiście znała 

Halinę Krzeszowską. M. Sobocińska w  czasie okupacji była uczestniczką 

konspiracji, należała do WSK. Informacje uzyskane od niej pomogły mi 

nakreślić działalność Haliny Krzeszowskiej w okresie 1939 - 1945. M aria 

Sobocińska przedstawiła mi sylwetkę Haliny Krzeszowskiej, nie tylko z punktu 

widzenia podwładnej ale i przyjaciółki.

Ważnym elementem poznania życia i działalności Haliny Krzeszowskiej 

są zdjęcia otrzymane od M. Sobocińskiej, przedstawiające działaczy 

pomorskiej konspiracji, m in. Halinę Krzeszowską, Bronisława Pietkiewicza, 

męża Haliny Krzeszowskiej, Janinę W ilmanowicz, która „zwerbowała” Halinę 

Krzeszowską do Związku Walki Zbrojnej (ZWZ).

20B. Chrzanowski, Struktura organizacyjna Związku Walki Zbrojnej - Armii Krajowej na 
Pomorzu w latach 1939 - 1945, [w:] Armia Krajowa na Pomorzu, pod red. E. Zawackiej i 
M. Wojciechowskiego, Toruń 1993, s. 25 - 76 .
21 A. Gąsiorowski, Jak powstawało polskie państwo podziemne na Pomorzu, [w:] Polskie 
państwo podziemne na Pomorzu 1939 - 1945, pod red. G. Górskiego, Toruń 1999, s. 37 - 56.
'2 T. Jaszowski, Okrąg Pomorski Armii Krajowej, Podokrąg Południowo - Wschodni, Toruń 
1996, ss. 176.
23K. Komorowski, Okrąg Pomorze Armii Krajowej, Od Grunwaldu do WIN-u, „Wojskowy 
Przegląd Historyczny”, 1993, nr 4, s. 71 - 95.
24S. Salmonowicz , Miejsce i rola Okręgu Pomorskiego w strukturach organizacyjnych i 
planach działania ZWZ- AK, [w:] Armia Krajowa na Pomorzu.., s. 13 - 24.
25J. Sziling, Struktura narodowościowa Torunia w okresie okupacji niemieckiej (1939-1945), 
[w:] Mniejszości narodowe i wyznaniowe w Toruniu w XIX i XX wieku, pod red. 
M. Wojciechowskiego, t. III, Toruń 1993, s. 161 - 172.
26M. Wojciechowski, Życie polityczne mniejszości niemieckiej na Pomorzu w okresie
międzywojennym (1920-1939), [w:] Mniejszości narodowe i wyznaniowe na Pomorzu w XIX i
XX wieku, pod red. M. Wojciechowskiego, t. VI, Toruń 1998, s. 51 - 71.
27Z. Woźniczka, Zrzeszenie Wolność i Niezawisłość na Pomorzu w latach 1945-1947, [w:]
Armia Krajowa na Pomorzu..., s. 279-288.
28B. Chrzanowski, A. Gąsiorowski, K. Steyer, Polska Podziemna na Pomorzu w latach 
1939 -1945, Gdańsk 2005, s. 660.
29Okrąg Pomorze Armii Krajowej w dokumentach 1939-1945, pod red. B. Chrzanowskiego, 
A. Gąsiorowskiego, J. Szilinga, Toruń 1999, ss. 175.

74



Praca składa się z dwóch rozdziałów, a każdy z nich dzieli się na dwa 

podrozdziały. Rozdział I nosi tytuł: Działalność Haliny Krzeszowskiej w latach 
1939 - 1945. Rozpoczyna się podrozdziałem: Dzieciństwo i lata dojrzałe 
Haliny Krzeszowskiej do 1941 roku. Z powodu braków w materiale 

faktograficznym nie udało mi się szerzej omówić życia Haliny Krzeszowskiej 

w  latach 1905 - 1922. Podobnie lata 1922 - 1925 pozostają otwartym 

obszarem badań. Rozwinęłam natomiast temat dotyczący jej działalności 

cywilnej na krótko przed wybuchem II wojny światowej i w trakcie okupacji. 

Przedstawiłam również osobę ojca Haliny Krzeszowskiej. W pierwszym 

podrozdziale zaakcentowałam także problem stosunków społecznych 

pomiędzy ludnością polską a niemiecką w okresie przedwojennym.

Kolejny podrozdział nosi tytuł „SZP - ZWZ - AK na terenie Okręgu 
Rzeszy Gdańsk - Prusy Zachodnie 1939 - 1945” i dotyczy tworzenia się 

struktur konspiracyjnych na terenie Pomorza. W  pierwszej kolejności 

scharakteryzowałam obszar terytorialny Okręgu Pomorskiego. Następnie 

przedstawiłam podział strukturalny Okręgu, w tym rozwój inspektoratów. 

Przedstawiłam też zmiany dotyczące obsady Komendy Okręgu Pomorskiego, 

oraz wydziały wchodzące w skład struktur Komendy Pomorskiego ZW Z - AK, 

a także działalność Polskiego Państwa Podziemnego.

Drugi podrozdział zawiera także opis działań organizacji cywilnych i 

wojskowych, które włączyły się w  obronę Pomorza, np.: jy0ryf Kaszubski” , 

„Związek Jaszczurczy”, „Polska Armia Powstania” . Następnie przedstawiłam 

poszczególne etapy rozwoju struktur konspiracyjnych na Pomorzu 

(SZP-ZWZ-AK). Uwzględniłam działalność komendantów i wpływ czynników 

okupacyjnych takich jak: masowe wysiedlenia, aresztowania, prześladowania 

działaczy pomorskiej konspiracji na rozwój i działalność Pomorskiego Państwa 

Podziemnego. Podsumowując rozdział I analizuję zmiany zachodzące w 

Polskim Państwie Podziemnym w 1945 roku i tworzenie się nowych struktur 

konspiracyjnych.

Rozdział II nosi tytuł: ,J-lalina Krzeszowska - Szef Wojskowej Służby 
Kobiet na Pomorzu”. Rozpoczyna się podrozdziałem: „ Wojskowa Służba 
Kobiet na Pomorzu”. Obejmuje on tworzenie się struktur konspiracyjnych, 

związanych z w ojskową i cywilną służbą kobiet na Pomorzu od 1922 roku. 

Przedstawiłam kolejno proces organizacji W SK w Polsce i na obszarze Okręgu
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Pomorskiego. Przyjęłam podział działalności pomorskiej W SK na cztery 

okresy, wyznaczone przez zmiany w strukturze organizacyjnej Okręgu. Okres I 

obejmował lata 1939 - 1940, okres II trwał od 1941 roku do 1942 roku, okres

III rozpoczął się jesienią 1942 roku i trwał do początku 1944 roku, okres IV to 

przedział czasowy od wiosny 1944 do likwidacji Armii Krajowej po 

wkroczeniu na Pomorze oddziałów Armii Czerwonej.

W powyższych okresach nakreśliłam działalność Haliny Krzeszowskiej 

jako zwierzchniczki i osoby „wprowadzającej” do konspiracji. W tym 

podrozdziale wymieniłam również współpracowników Haliny Krzeszowskiej. 

Skupiłam się także na opisaniu „meliny” nazywanej „Dom W dów” - 

mieszkania przy ul. W arszawskiej 8 w Toruniu, które stało się jedną z 

głównych kwater konspiracyjnych. W opisywaniu tych wydarzeń niezbędna 

okazała się relacja Marii Sobocińskiej.

W kolejnym podrozdziale -  pow ojenne losy Haliny Krzeszowskiej”, 
przedstawiłam działalność Haliny Krzeszowskiej pod koniec wojny. Z powodu 

braku opracowań i relacji na ten temat, materiał jest ubogi faktograficznie.

Chciałabym, by moja praca stała się źródłem informacji i ciekawą lekturą 

nie tylko dla osób zainteresowanych problem atyką Wojskowej Służby Kobiet 

na Pomorzu ale i dla takich, które przypadkiem sięgną po opracowania 

dotyczące historii pomorskiej konspiracji. Zainteresowanie szerszych kręgów 

społeczeństwa historią Okręgu Pomorskiego jest niezbędne do rozwoju badań 

nad tym problemem, a tym samym zwiększenia popularności Fundacji Generał 

Elżbiety Zawackiej Archiwum i M uzeum Pomorskiego Armii Krajowej oraz 

Wojskowej Służby Polek w  Toruniu.
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Rozdział I. Działalność Haliny Krzeszowskiej w latach 

1939-1941

1. Dzieciństwo i lata dojrzałe Haliny Krzeszowskiej do 1941 

roku.

Halina Krzeszowska urodziła się 19 kwietnia 1905 roku we wsi 
Białopole na obszarze byłego województwie wołyńskiego na terenie obecnej

ewangelicko - reformowanego. Matką była Ukrainka Wiktoria z domu 

Sopoćko. Stanisław Szepetys urodził się 25 sierpnia 1879 roku w Telechanach 

w ówczesnym powiecie pińskim jako syn Mariana i Marii Majer. Uczęszczał 

do szkół na Łotwie i w Petersburgu. Był absolwentem Instytutu 

Politechnicznego im. Aleksandra II. Jako student brał aktywny udział w życiu 

uczelni, będąc członkiem licznych organizacji studenckich oraz bibliotekarzem 

Polskiej Biblioteki Technicznej Studenckiej. Biegle władał językami: 

łotewskim, litewskim, niemieckim i rosyjskim31.

Ukończywszy uniwersytet pracował na południowo - zachodnich 

kolejach Rosji w takich miastach jak Zdołbunowo i Kiwerce. Od 1905 roku do 

1913 roku pracował jako maszynista. Od 1 grudnia 1913 roku do 30 września 

1915 roku zajmował stanowisko pomocnika naczelnika parowozowni, a 

następnie do 30 września 1918 roku pracował jako rewizor gospodarki 

wagonowej i naczelnik eksploatacji. W styczniu 1919 roku powołano go do 

służby w Polskich Kolejach Państwowych, gdzie opracowywał plany 

gospodarki wagonowej w Warszawskiej Dyrekcji Kolei Państwowych. W tym 

samym roku powołano go na stanowisko rewizora gospodarki wagonowej i 

naczelnika eksploatacji w Siedlcach32.

W styczniu 1920 roku został oddelegowany na służbę do Działdowa jako 

przedstawiciel Ministerstwa Kolei Żelaznych w Warszawie, by przejąć kolej 

dotychczas należącą do Niemców. Wiązało się to ściśle z przyłączeniem do

,0A. Zakrzewska, Krzeszowska Halina, [w:] Słownik biograficzny konspiracji pomorskiej 
cz. 2, s. 98.
3IK. Przybyszewski, op. cit., s. 9 - 10.
32Idem., Ludzie Torunia Odrodzonej Rzeczypospolitej, Toruń 2001, s. 368.

Rosji30. Ojcem Haliny Krzeszowskiej był Litwin Stanisław Szepetys, wyznania

77



Polski ziem pomorskich, na mocy traktatu wersalskiego z 28 czerwca 1919 

roku, który przyznawał Polsce m.in. część prowincji Prusy ZachodnieJJ. W 

styczniu 1920 roku Polska ostatecznie dokonała aktu inkorporacji Pomorza.

W 1921 roku Stanisław Szepetys został członkiem zarządu Kolei 

Państwowych w  Gdańsku. W okresie od 1 stycznia do 31 sierpnia piastował 

stanowisko kierownika Urzędu Maszynowego w  Grudziądzu. Z dniem 31 maja 

1925 roku został naczelnikiem powyższego urzędu. Dnia 1 czerwca 1925 roku 

podjął pracę jako naczelnik oddziału mechanicznego dyrekcji kolejowej w 

Gdańsku z siedzibą w  Toruniu. Po przeprowadzce do Torunia zajął lokal przy 

placu 18 stycznia 234. Od 1925 roku mieszkał wraz z rodziną: żoną Wiktorią, 

córką Haliną, jej mężem Stanisławem Krzeszowskim i córeczką D anutą w 

kamienicy przy ul. W arszawskiej 8.

N a trzy lata przed przeprowadzką do Torunia w  1922 roku, Halina 

Szepetys otrzym ała maturę w  gimnazjum klasycznym w  Chełmie Lubelskim. 

W tym samym roku wyszła za m ąż za porucznika W ojska Polskiego 

Stanisława Krzeszowskiego35.

Pomimo problemów zdrowotnych i obowiązków służbowych Stanisław 

Szepetys aktywnie uczestniczył w  życiu społecznym Pomorza. Sprawował 

funkcję prezesa Pomorskiego Związku Strzeleckiego. Był również prezesem 

Bezpartyjnego Bloku W spółpracy z Rządem na miasto Toruń, wiceprezesem 

koła Pomorskiego Stowarzyszenia byłych W ięźniów Politycznych i 

sekretarzem Związku Filatelistów w Toruniu36. Udzielał się także w takich 

organizacjach jak: Liga Powietrzna i Przeciwgazowa pełniąc w  nich funkcję 

komendanta na Okręg Pomorski.

Inżynier Stanisław Szepetys zmarł 15 kwietnia 1933 roku. Został 

pochowany na Cmentarzu Garnizonowym przy ulicy Grudziądzkiej w  Toruniu. 

Po śmierci ojca, Krzeszowska wraz z mężem, m atką i córką Danutą w dalszym
'yn

ciągu zamieszkiwały dom przy ulicy W arszawskiej 8 w  Toruniu.

W okresie przedwojennym Krzeszowska zajęła się działalnością 

społeczną w  licznych organizacjach. N ależała do stowarzyszenia Rodzina

33M. Wojciechowski, op. cit., s. 51.
34K. Przybyszewski, Litwin.., s. 9 - 10.
35A. Zakrzewska, Przy Warszawskiej 8, „Nowości”, nr 193 z 20 czerwca 1997, s. 9.
36K. Przybyszewski, Litwin.., s. 10.
37APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskiej - 
Orlińskiej..,.
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W ojskowa i do Towarzystwa Przyjaciół Harcerstwa. Jako pracownik Polskiego 

Białego Krzyża -  organizacji oświatowej, zajmowała się zwalczaniem 

analfabetyzmu wśród poborowych38. Była także członkinią Ligii Powietrznej i 

Przeciwgazowej, w  których została przeszkolona specjalistycznie. Były to 

organizacje zjednoczone w  1939 roku w  Pogotowiu Społecznym 

Przysposobienia W ojskowego Kobiet (PW K)39.

W 1939 roku córka Haliny Krzeszowskiej -  Danuta wstąpiła do 

ukraińskiego kółka towarzyskiego prowadzonego przez młodzież ukraińską. 

Do kółka należała wówczas także matka Krzeszowskiej i kuzyn Marii 

Sobocińskiej, Jerzy Ziemkiewicz. Ziemkiewicz wprowadził do kółka 

Sławomirę Sobocińską, siostrę Marii, która wkrótce zaprzyjaźniła się z Danutą 

Krzeszowską40. 17-letnia wówczas Sławomira Sobocińska, jako osoba 

utalentowana muzycznie grała w  kółku na pianinie41.

Powstawanie na terenie Torunia organizacji ukraińskich miało związek 

z masowym osiedlaniem się Ukraińców na terenieF o t.l. Halina Krzeszowska w  

Toruniu, 1941 rok.

Źródło: Zbiory M arii Sobocińskiej.

miasta od początku lat 20 XX wieku. Od 1927 

roku w  Toruniu istniał lokalny oddział 

Centralnego Komitetu Ukraińskiego. Komitet 

oprócz pomocy finansowej udzielanej ludności 

ukraińskiej, zorganizował m.in. bibliotekę 

ukraińską, chór oraz zespół dramatyczny42. W 

1939 roku Halina Krzeszowska należała do 

kółka żon oficerów.

Maria Sobocińska, współpracująca z H aliną 

K rzeszowską od 1941 roku wspomina: „Była 

bardzo piękną kobietą o charyzmatycznej 
osobowości. Czarne kręcone włosy zwykle

38E. Zawacka, Halina Krzeszowska Pietkiewiczowa (1905-1978), [w:] Zasłużeni Pomorzanie w 
latach II wojny światowej: szkice biograficzne, pod red. J. Borzyszkowskiego, Wrocław 1984, 
s. 129.
39A. Zakrzewska, Krzeszowska Halina, [w:] Słownik biograficzny konspiracji pomorskiej 
1939-1945.., cz. 2, s. 98.
40K. Wojtowicz, Marylka opowieść konspiracyjna, Kraków 2005, s. 107.
41Relacja Marii Sobocińskiej z 22 marca 2009, Sztokholm (nagranie własne).
42Z. Karpus, Rosjanie i Ukraińcy w Toruniu w latach 1920-1939, [w:J Mniejszości narodowe i 
wyznaniowe na Pomorzu ..., s. 92.
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nosiła upięte wysoko, zaś ogromne czarne oczy, nadawały je j urodzie cygański 
charakter. Biżuteria w postaci dużych kolczyków i zamiłowanie do wróżb,

Stosunki polsko-niemieckie na Pomorzu aż do roku 1939 nie były 

nacechowane silnym antagonizmem. Zarówno Polacy jak  i niemiecka 

mniejszość narodowa starali się nie prowokować konfliktów. Zróżnicowanie 

narodowościowe wymuszało na części N iem ców zachowanie postawy 

neutralnej wobec Państwa Polskiego. Istniały nawet przypadki powstawania 

niemieckich grup lojalnościowych identyfikujących się z Państwem Polskim 

jak  chociażby utworzony w  Toruniu w 1931 roku Niemiecki Związek 

Kulturalny i Gospodarczy44. Niektórzy Niemcy zasymilowali się z Polakami do 

tego stopnia, że uważali się za „krajowców” . Przeważnie byli to kupcy i 

rzemieślnicy.

Z chwilą, kiedy w  Niem czech Narodowosocjalistyczna Niem iecka Partia 

Robotników (NSDAP) zyskiwała coraz więcej zwolenników, stosunki polsko- 

niemieckie na Pomorzu uległy systematycznemu pogorszeniu45.

W sierpniu 1939 roku Halina Krzeszowska kontynuowała służbę 

społeczną na terenie Pomorza46. Została członkinią Komitetu Współpracy 

Obywatelskiej z Armią, który miał na celu współpracę służb cywilnych i 

wojskowych. Dyrektorem Stowarzyszenia został Rewkowski, zaś sekretarzem 

profesor gimnazjum Szałąjda We wspomnianym wyżej Komitecie 

Krzeszowska prowadziła sekcję opieki nad żołnierzami, rannymi i uchodźcami. 

Jej punktem urzędowania stał się Dworzec Główny w Toruniu, zaś do zakresu 

obowiązków należało między innymi wydawanie ciepłych posiłków 

żołnierzom i uciekające) na wschód ludności cywilnej.

Początkowo w  tej służbie towarzyszył jej wymieniony powyżej 

Szałąjda, lecz 7 WTześnia, tydzień po wkroczeniu wojsk niemieckich na teren 

Polski, Krzeszowska wspomina, że spo tka ła  go ubranego w brązowy

43Relacja M. Sobocińskiej z 22 marca 2009, Sztokholm.
WM. Wojciechowski, Polacy i Niemcy w Toruniu w okresie międzywojennym 1920 - 1939, [w:] 
Mniejszości narodowe i wyznaniowe w województwie pomorskim w okresie międzywojennym 
1920 - 1939, pod red. M. Wojciechowskiego 1.1, Toruń 1991, s. 39.
45Ibidem, s. 38 - 41.
46E. Zawacka, Halina Krzeszowska Pietkiewiczowa..., s. i30.

jy43otaczały ją  nimbem tajemniczości i magicznej aury ” .
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mundur”47, charakteryzujący niemieckie jednostki wojskowe.

Współpracownik, jak  wyraziła się o nim  Krzeszowska „okazał się hitlerowcem

po wkroczeniu wojsk niemieckich na tereny pomorskie, widziany był w 

czarnym mundurze SS.

Terror rozpętany przez Selbstschutz49 (z niem. Samoobrona) organizację 

paramilitarną utw orzoną przez niem iecką mniejszość narodową, która w 

okresie okupacji działała na ziemiach polskich wcielonych do Rzeszy,

Warszawskiej 8 było duże i przestronne, co umożliwiało rozwój w nim pracy 

konspiracyjnej. Pełniło ono także funkcję bezpiecznego schronienia dla wielu 

osób, które powracały do Torunia zmuszone do opuszczenia miasta w 

pierwszych miesiącach okupacji, w  obawie przed aresztowaniami.

Halina Krzeszowska, która zamieszkiwała wraz z m atką W iktorią i córką 

Danutą przyjęła pod swój dach także babkę Emilię Sopoćko , dziadka 

Szepetysa i ciotkę Jadwigę Troicką, zm uszoną porzucić mieszkanie przy ul. 

Mostowej, z powodu prześladowań Gestapo53. W późniejszym czasie do 

kwatery przy W arszawskiej 8 przygarnięta została także staruszka 

W odzyńska ps. „Babcia”, wyrzucona przez Niem ców ze swojego mieszkania 

przy ul. M ostowej54.

Jak wspom ina Krzeszowska „w domu panował głód, chłód i choroby ”55. 
Szczególnie zapamiętana została przez nią mroźna zima 1939 roku. Brak 

żywności i utrudnienia komunikacyjne były dodatkowym ciężarem dla 

mieszkańców domu przy ulicy W arszawskiej 8. W iosną, 15 m aja 1940 roku,

47APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskiej 
Orlińskiej...,.
48Ibidem.
49E. Zawacka, Halina Krzeszowska Pietkiewiczów a..., s. 130.
50Ibidem, s. 129 - 130.
5lIbidem, s. 130.
52APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, pismo Witolda Sopoćko do 
Fundacji..,.
53E. Zawacka, Halina Krzeszowska Pietkiewiczowa..., s. 130.

55 APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskiej
- Orlińskiej...,.

z V kolumny”48. Również kapitan Mali - kierownik Domu Żołnierza w  Toruniu

gwałtowna akcja wysiedleńcza pom orskich Polaków, trudne warunki bytowe w 

 okupowanym Toruniu50, stały się powodem decyzji Krzeszowskiej o 

„skoncentrowaniu swojego życia na własnej rodzinie”51. M ieszkanie przy ulicy

54Ibidem.
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Niemcy postanowili wykwaterować domowników, by zająć ten lokal. Z uwagi 

jednak na zły stan zdrowia starszych ludzi oraz brak transportu do 

przewiezienia ich w inne miejsce, próba wyrzucenia mieszkańców została 

zaniechana.

Halina Krzeszowska wraz z córką Danutą, została skreślona z listy 

mieszkańców Torunia. Nie przyniosło to jednak żadnych poważniejszych 

konsekwencji, a lokal został zachowany. Zadeklarowanie przez babkę Emilię 

Sopoćko ukraińskiej przynależności narodowej, stało się głównym powodem 

zatrzymania m ieszkania56. Kwatera, która w późniejszym czasie stała się 

jednym  z głównych ośrodków konspiracji toruńskiej, została określona przez 

Niemców jako „Dom W dów”57.

Pogarszająca się sytuacja materialna domowników, a także głód oraz 

choroba matki, zadecydowały o podjęciu przez Halinę Krzeszowską 

dodatkowej pracy. W listopadzie 1940 roku Krzeszowska pracowała jako 

kelnerka w prywatnej jadłodajni. W późniejszym czasie dodatkowym źródłem 

dochodów było szycie swetrów i wynajmowanie pokoju sublokatorom.

Trudy wojny i okupacji mobilizowały społeczeństwo pomorskie do 

pomocy tym, którzy byli w  niewoli. Zsyłanie polskich obywateli przez 

okupanta do obozów koncentracyjnych stało się powszechne ju ż  od jesieni 

1939 roku i trwało do końca wojny58. Halina Krzeszowska zorganizowała 

akcję wysyłania paczek żołnierzom w  hitlerowskich obozach jenieckich, 

zaangażowała się także w  pomoc rodzinom 59 zesłanych.

W grudniu 1940 roku przed Świętami Bożego Narodzenia, Krzeszowska 

otrzymała informację o śmierci męża, rozstrzelanego w  Borach Tucholskich. 

Pomimo podjętych przez n ią poszukiwań nie zdołała odnaleźć ani jego 

szczątków ani zbiorowej mogiły, w  której przypuszczalnie mógł zostać 

pochowany.

Pomimo trudnych doświadczeń rzeczywistości wojennej Krzeszowska 

dostrzegała, że postawę niemieckiej ludność cywilnej wobec Polaków nie 

zawsze cechowała wrogość i okrucieństwo. Za przykład pozytywnej postawy 

podała panią Biniek, właścicielkę sklepu przy ul. Szerokiej, która

56E. Zawacka, Halina Krzeszowska Pietkiewiczowa..., s. 131.
57Ibidem, s. 130.
58A. Friszke, Polska - Losy Państwa i Narodu 1939-1989, Warszawa 2003, s. 17 - 18.
59A. Zakrzewska, Krzeszowska Halina, fw:] Toruński słownik biograficzny.., s.145.
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zaopiekowała się dwojgiem dzieci lekarzy, aresztowanych w 1942 roku. 

W ychowywała dzieci przez cały okres okupacji. Z kolei Hoffman - właściciel 

sklepu myśliwskiego, umożliwiał Polakom słuchanie radia BBC.

W 1942 roku Hoffman został wydany przez swojego syna w ręce 

gestapo, a następnie rozstrzelany, za słuchanie zagranicznego radia i 

umożliwianie Polakom zbierania informacji60. Jako przykład negatywnej 

postawy wobec Polaków Krzeszowska podaje Ewę Laskow ską przybyłą z 

Niemiec i pracującą w  Arbeitsamcie tj. Urzędzie Pracy. Przez Krzeszowską 

określona została jako kończona hakatystka”6\  z powodu „znęcania się” nad 

Polakami. Od 1941 roku Halina Krzeszowska przystąpiła do organizacji 

Wojskowej Służby Kobiet na Pomorzu.

“APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskiej 
Orlińskiej...,.
61 Ibidem.
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2. SZP -  ZWZ -  AK na terenie Okręgu Rzeszy 

Gdańsk - Prusy Zachodnie 1939 - 1945.

N a mocy dekretu wydanego przez Hitlera 8 października 1939 roku 

dotyczącego struktury i administracji terenów wschodnich, polskie ziemie 

zachodnie i północne zostały wcielone do Rzeszy. Ziemie przedwojennego 

województwa pomorskiego a także 6 powiatów z przedwojennej prowincji 

Prusy Wschodnie: Elbląg miasto, Elbląg wieś, Susz, Sztum^ Malborką 

Kwidzyn, oraz niewielki fragment województwa warszawskiego, weszły w 

skład jednostki administracyjnej Okręg Rzeszy Gdańsk - Prusy Zachodnie . 

Konspiratorzy działający na tych terenach określali ten obszar także jako 

Okręg Pomorski. Według przedwojennego podziału administracyjnego Okręg 

stanowił obszar województwa .

Omawiając problem organizacji wojskowych tworzonych na terenie 

Okręgu Pomorskiego należy przede wszystkim przedstawić jego zasięg i 

struktury terenowe. W  skład Okręgu Pomorskiego wchodziły obszary: 

Pomorza Nadwiślańskiego, Kujaw, Pomorza Zachodniego i Prus Wschodnich. 

Obejmował on też częściowo ziemie Kraju W arty64, a także obszar Wolnego 

M iasta Gdańska.

Okręg Pomorski z powodu dużego zagęszczenia ludności niemieckiej 

wykluczał wszelkie, bezpośrednie akcje zbrojne i działalność partyzancką na 

szeroką skalę. Działalność konspiracyjna na tym  terenie była organizowana w 

następujących kierunkach: wywiadu wojskowego, przemysłowego oraz tajnej 

aktywności grup sabotażowych, które miały za zadanie minimalizować 

zwycięstwa i determinować porażki okupanta, zwłaszcza w  gałęziach 

przemysłu stoczniowego i zbrojeniowego65.

Według Instrukcji gen. Kazim ierza Sosnkowskiego do płk Stefana 

„Grota” Roweckiego, dotyczącej powołania ZW Z z 4 grudnia 1939 roku 

ziemie polskie pod niemiecką okupacją zostały podzielone na cztery komendy: 

„Komenda Obszaru nr 6 w  Toruniu, Komenda Obszaru nr 5 w  Poznaniu,

62W. Jastrzębski, J. Sziling, Okupacja hitlerowska na Pomorzu Gdańskim w latach 1939 -1945, 
Gdańsk 1979, s. 51.
63K. Komorowski, Konspiracja pomorska 1939- 1947 Leksykon, Gdańsk 1993, s. 23.
“B. Chrzanowski, A. Gąsiorowski, K. Steyer, op. cit., s. 137.
65S. Salmonowicz, op. cit., s. 17 -19.
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11/
Komenda Obszaru nr 4 w  Krakowie i Komenda Obszaru nr 1 z  siedzibą w

nie rozpoczął funkcjonowania. W 1940 roku został utworzony 5 obszar który 

połączył Okręg Pomorski i Poznański. Od 1941 roku Okręg Pomorski

okręgiem Poznańskim wszedł w  skład obszaru nazywanego Okręgiem 

Zachodnim .

Podział struktur konspiracyjnych Okręgu Pomorskiego przedstawiał się 

następująco: Okręg dzieliły się na podokręgi, te z kolei na jednostki nazywane 

inspektoratami, mieszczące w sobie obwody i placówki, wykorzystywane do
• AR

organizowania plutonów i drużyn . W spomniane wydziały i służby 

realizowały zadania wytyczone im przez Okręg Pomorski, konsultowane z 

Kom endą G łów ną w  Warszawie.

W edług opracowania byłego Szefa Oddziału I Komendy Głównej AK, 

pułkownika Antoniego Sanojcy dotyczącego struktury terytorialnej Okręgu, do

1943 roku, zostały zorganizowane trzy podokręgi tj. Południowy z 

inspektoratami w  Toruniu, W łocławku, Inowrocławiu, Środkowy z 

inspektoratami w Chojnicach, Grudziądzu, Brodnicy oraz Bydgoszczy i 

Podokręg Północny skupiający w  sobie inspektoraty Gdańsk, Tczew oraz

W  meldunku organizacyjnym gen. Komorowskiego do Naczelnego 

W odza gen. Kazim ierza Sosnkowskiego z 31 sierpnia 1943 roku uwzględniony 

został Obszar nr 5 (Ziemie Zachodnie). W  dokumencie przedstawiony został 

podział Okręgu Pomorskiego na Podokręg Północny i Południowy. Północny z 

inspektoratami rejonowymi: Chojnice, Tczew, Gdynia, Bydgoszcz, Gdańsk- 

miasto Podokręg Południowy składał się natomiast z inspektoratów 

rejonowych: Brodnica, W łocławek, Inowrocław, Grudziądz70. W 1944 roku, 

udokumentowane zostały ostatnie zm iany terytorialne poszczególnych 

inspektoratów71. Jeżeli chodzi o kryptonimy dotyczące całości Okręgu

66Okrąg Pomorze Armii Krajowej w dokumentach, op. cit., s. 24. 
67B. Chrzanowski, op. cit., s. 35.
68Ibidem, s. 33.
69 B. Chrzanowski, A. Gąsiorowski, K. Steyer, op. cit., s. 137 
10Okręg Pomorze Armii Krajowej w dokumentach, op. cit., s. 43. 
7IB. Chrzanowski, A. Gąsiorowski, K. Steyer, op. cit., s. 137.

W arszawie”66. Jednakże w  skutek braków kadrowych Obszar nr 6 ostatecznie

Gdynia69.

85



Pomorskiego brzmiały one następująco: „Reich”, „Borówki”, 

„Tartak”, „Sanki”, „Luneta”, „Pomnik”72.

Do 1942 roku komendantami Okręgu Pomorskiego byli: m jr Józef 

Ratajczak „Englert”, „Karol”, ppłk R udolf Ostrihansky, „Ludwik”, „R udo lf’. 

Od 1942 roku komendantem Okręgu był ppłk Jan Pałubicki „Gradus", 

„Grom73. M jr Franciszek Trojanowski „Fala”, „Trojańczyk” pełnił funkcję 

komendanta od połowy lipca 1944 roku do końca grudnia 1944 roku. Józef 

Chyliński, który pełnił urząd Szefa Sztabu, był także dow ódcą Okręgu w 

przypadkach aresztowań lub niedyspozycji oficerów .

Komendantami Obszaru Zachodniego byli: gen. Tadeusz „Bór” 

Komorowski, ppłk Stanisław Grodzki, płk Zygmunt M iłkowski, płk Jan 

„Szczurek” Cergowski. Obszar Zachodni posiadał następujące pseudonimy: 

„Las”, „Kantor”, „Zamek”, „Klucz”75. Komenda Okręgu Zachodniego 

znajdowała się początkowo w W arszawie, w  latach 1944 - 1945 na Pomorzu76.

Struktura Komendy Pomorskiego Okręgu ZW Z- AK przedstawiała się 

następująco:

Wydział organizacyjny z W acławem Ciesielskim do 1940 roku,

W acławem Guzowskim - do sierpnia 1942 roku oraz Józefem 

W yrzykowskim, Tadeuszem Dulskim i Józefem Grussem jako 

oficerem organizacyjnym,

Wydział II -  informacyjno-wywiadowczy z Józefem Grussem do

1944 roku, Marianem Górskim do maja 1944 roku, Franciszkiem 

Bendigiem do sierpnia 1944 roku.

W ydział III -  operacyjno - szkoleniowy ze Stanisławem 

Fijałkowskim do czerwca 1942 roku, do marca 1944 roku z ppłk 

Józefem Hauserem

Wydział IV -  Kwatermistrzowski z W acławem Żbikowskim do

1942 roku, J. Rogozińskim „Kazimierzem”, Stanisławem 

Dzięgielewskim ps. „M ikołajski”,

W ydział V -  Łączności z Henrykiem Gruetzmacherem

72B. Chrzanowski, op. cit., s. 35.
73B. Chrzanowski, A. Gąsiorowski, K. Steyer, op. cit., s. 126.
74K. Komorowski, Okrąg Pomorze Armii Krajowej..., s. 74.
75B. Chrzanowski, A. Gąsiorowski, K. Steyer, op. cit., s. 137.
76K. Komorowski, Okręg Pomorze Armii Krajowej..., s. 72.
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• Wydział VI -  Biuro Informacji i Propagandy z M ieczysławem Górskim,

• Służba Zdrowia,

• Duszpasterstwo -  z ks. ppłk Bronisławem Jagłą, ps. „Kazimierz”

• referat kolejowy z Franciszkiem Hoffmanem ps. „Ruch”

• referat Rolnictwa i Zaopatrzenia („ Rolnik”), z Józefem Stenclem, ps. „Rola"

• W ydział Wojskowy,

• Związek Odwetu -  Kierownictwo Dywersji,

•  W ojskowa Służba Kobiet, w której funkcje referentek sprawowały Halina
77Strzelecka do sierpnia 1942 roku, M aria Nowicka do m aja 1943 roku , Halina 

Krzeszowska - Pietkiewicz od 1944 do 1945 roku78.

Jednym z wzorcowych wydziałów Okręgu Pomorskiego był wydział 

wywiadowczo-informacyjny, którego członkowie docierali z Pomorza na: cy 
Śląsk, Czechy, Morawy oraz do Austrii79. W ywiad i kontrwywiad działający 

na Pomorzu funkcjonował w  czterech płaszczyznach. Głównym zadaniem 

organów wywiadowczych było zdobywanie informacji na temat przemysłu 

zbrojeniowego okupanta80. Pomorski wywiad był zaliczany do najlepiej 

działających struktur państwa podziemnego. Rozbudowany na szeroką skalę, 

skupiał w  sobie wiele Okręgów, zrzeszając setki konspiratorów, którzy działali 

w wielu miastach81. Okręg Pomorski skupiał w swoich oddziałach oprócz 

żołnierzy, harcerzy z Szarych Szeregów, ochotników po przeszkoleniu 

wojskowym a także ludność cywilną82. Jednym z głównych zadań Okręgu 

Pomorskiego, było stworzenie dobrze działającej siatki konspiracyjnej.

Bogdan Chrzanowski podzielił działalność Pomorskiego Państwa 

Podziemnego na trzy okresy. Pierwszy z nich przypada na lata 1939 - 1940 i 

obejmuje proces tworzenia się pierwszych organizacji m ilitarnych i 

konspiracyjnych. Organizując struktury państw a podziemnego Pomorzanie 

stanęli w  obronie rodzimych wartości: kultury, języka, narodowości, religii.

77B. Chrzanowski, A. Gąsiorowski, K. Steyer, op. cit., s. 127 - 129. 
78lbidem, s. 129.
79B. Chrzanowski, op. cit., s. 52.
80K. Komorowski, Okrąg Pomorze Armii Krajowej..., s. 82.
8IB. Chrzanowski, op. cit., s. 60.
82K. Komorowski, Okręg Pomorze Armii Krajowej s. 72.
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Okres okupacji od wiosny 1939 roku, według Tom asza Szaroty, był okresem
• • • 83kiedy zaobserwowano największe nasilenie antypolskiej propagandy .

Niemcy podejmowali różnorodne działania by sukcesywnie niszczyć 

społeczeństwo polskie na Pomorzu tj. eksterminację ludności polskiej, 

wysiedlanie ludności polskiej, osadnictwo niemieckie, wprowadzenie 

niemieckiej listy narodowościowej, dyskryminację ludności polskiej84.

Proces zwalczania pomorskiej konspiracji przez Niem ców polegał 

głównie na likwidacji kadr kierowniczych organizacji bojowych. Spora część 

konspiratorów była zsyłana do obozów koncentracyjnych tworzonych na
or

terenie Rzeszy i ziemiach polskich zagarniętych przez Niem ców . Największy 

udział w  zwalczaniu pomorskiej konspiracji m iała policja, a zwłaszcza gestapo.

Od 1939 roku zaczęły tworzyć się na Pomorzu pojedyncze oddziały 

partyzanckie, wyposażone w broń ukrytą w lasach, złożone głównie z 

czynnych i rezerwowych żołnierzy W ojska Polskiego, a także cywilów oraz 

inteligencji.

Głównym organizatorem leśnej partyzantki obejmującej przede 

wszystkim tereny Borów Tucholskich, był porucznik Stefan Guss, pseudonim 

„Dan”86. W Okręgu Pomorskim nigdy nie wykształcił się większy oddział 

partyzancki. Pomorska partyzantka leśna odznaczała się szczególną specyfiką. 

Rzadko liczyła więcej niż 300 żołnierzy, także pod względem ilości akcji 

zbrojnych znacznie odbiegając od pozostałych okręgów. Jednakże jako „leśne 

wojsko” stanowiła część Armii Krajowej -  Sił Zbrojnych Polskiego Państwa
87 • • *

Podziemnego na terenie włączonym do Rzeszy . M iejscem kumulacji 

głównych sił partyzanckich były inspektoraty: Brodnicki, Bydgoski i 

Chojnicki. Szczególną odm ianą pomorskiej partyzantki były oddziały leśne 

skupione w schronach ziemnych - bunkrach88.

W 1939 roku utworzono w  Toruniu „Polską Akcję Niepodległościową” 

(PAN) na czele z Janem Dzięgielewskim, M edardem Golą, Jerzym

83B. Chrzanowski, Kształtowanie się nastrojów ludności Polskiej i Niemieckiej na Pomorzu w 
świetle źródeł konspiracyjnych 1939-1944, [w:] Społeczeństwo Pomorskie w latach okupacji 
niemieckiej 1939 - 1945, pod red. K. Minczykowskiej i J. Szilinga, Toruń 2004, s. 26.
MJ. Sziling, op.cit., s. 162.
85B. Chrzanowski, A Gąsiorowski, K. Steyer, op. cit., s. 555 - 556.
86A. Zakrzewska, Oddziały partyzanckie Armii Krajowej na Pomorzu, [w:] Armia Krajowa na 
Pomorzu...., s. 158 
87Ibidem, s. 168.
88K. Komorowski, Okręg Pomorze Armii Krajowej..... s. 84.
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M akowskim i Bolesławem Czarnockim. PAN przewidywała utworzenia 

socjalistycznej republiki parlamentarnej, podejmując równocześnie współpracę 

z toruńskim „Batalionem Śmierci89”, aż do mom entu zdekonspirowania tej 

organizacj i przez Niemców.

Także organizacje bojowe, takie jak  Grunwald, wykorzystywane były od

1939 roku, wspomagając rozwój siatki wywiadowczej pomiędzy Okręgiem 

Pomorskim a W arszawą90. Organizacje paramilitarne i niepodległościowe na 

Pomorzu stworzone były głównie z oficerów rezerwy. Przewidziane były do 

utrzymania kontaktów z poszczególnymi inspektoratami. Główne siły 

dowodzące Okręgu Pomorskiego nawiązywały współpracę także z drużynami 

harcerskimi takimi jak  Szare Szeregi.

Oprócz „Grunwaldu”, na terenie Pomorza odnotowano działalność takich 

grup jak  „Organizacja Orła Białego” oraz „Stronnictwo Narodowe” (SN).

Służba Zwycięstwu Polski (SZP) została utworzona w  W arszawie 27 

września 1939 roku, z generałem Michałem Karaszewiczem - Tokarzewskim 

jako dowódcą. Z powodu braku dostatecznej ilości źródeł kontakty pomiędzy 

Kom endą G łów ną SZP w W arszawie, a Pomorzem nie są  dokładnie znane. 

Pierwsze relacje dotyczące organizacji Służby Zwycięstwu Polski na terenie 

Okręgu Pomorskiego pochodzą z 1939 roku. W tym czasie na tym  obszarze 

działali emisariusze związani z SZP. M jr Stefan Łukowicz ps. „Szczepan”, 

„Premier” jako pełnomocnik Tokarzewskiego oraz Franciszek Pawela, 

działający z ramienia Stefana „Grota” Roweckiego, podjęli współpracę w  celu 

organizacji łączności SZP pomiędzy W ielkopolską a Pomorzem. Plany te 

zniweczyły liczne represje i aresztowania na Pomorzu.

W październiku 1939 roku została podjęta kolejna próba utworzenia 

jednostek SZP na Pomorzu w  stałej łączności z kom endą SZP w W arszawie. W 

tym celu na Pomorze do Torunia przybył por. Franciszek W łodarczyk ps. 

„M ajewski”, „W ojna”, „Irena”. Tajna narada odbyta w  Toruniu na początku 

listopada zatwierdziła projekt utworzenia namiastki komendy pomorskiej SZP 

z komendantem w stanie spoczynku (imię nieznane) A. Jakubowskim ps. 

„Żyła”, szefem sztabu Edwardem Schneiderem ps. „Czaszka” i wywiadem 

kierowanym przez Franciszka Włodarczyka.

89T. Jaszowski, op. cit., Toruń 1996, s. 23.
90K. Komorowski, Okrąg Pomorze Armii Krajowej ..., s. 73.

89



Dnia 20 listopada 1939 roku w W arszawie Szefem Sztabu Dowództwa 

W ojewódzkiego później zaś Szefem Sztabu W ojewódzkiego w  Toruniu został 

mianowany kpt. Józef Chyliński „Bolesław”. Około roku 1940 rozpoczęto 

działalność zm ierzającą do utworzenia siatki konspiracyjnej SZP pomiędzy 

Warszawą, Toruniem, Bydgoszczą, W łocławkiem a Grudziądzem. Pomimo 

planów szybkiej organizacji pracy Okręgu i zainstalowaniu tam jednostek SZP 

nigdy nie zdołano w pełni rozwinąć tych struktur na terenie Okręgu 

Pomorskiego91. /  I
W 1940 roku nawiązane zostały kontakty z/O rganizacją  W ojskową 

„G ryf Kaszubski”, „Związkiem Jaszczurczym”, „Polską A rm ią Powstania” 

(PAP) i „K om endą Obrońców Polski” (KOP). W późniejszych latach Okręg 

Pomorski nawiązał także kontakty z organizacją bojow ą „Odra”.

Z powodu funkcjonowania na terenie Okręgu Pomorskiego licznych 

organizacji bojowych, zaczęto przeprowadzać akcję scalania, zgodnie z 

rozkazami Komendy Głównej ZWZ- AK, by zintegrować ze sobą 

poszczególne organizacje. Reprezentanci Komendy Okręgu m.in. Józef 

Chyliński, J. Gruss, B. Pietkiewicz, podjęli rozmowy z przedstawicielami 

organizacji. Różnice poglądowe i polityczne uniemożliwiły przeprowadzenie 

procesów integracyjnych m. in. z PAP i Gryfem Pomorskim. Scalanie 

umożliwiło rozbudowę sieci wywiadowczej pomiędzy poszczególnymi 

strukturami92.

Drugi etap rozwoju pomorskiego państwa podziemnego to lata

1940 -  1942 tj. rozbudowa działalności konspiracyjnej połączona z licznymi 

aresztowaniami, nasilonymi zwłaszcza w  1942 roku. Po odwołaniu ze 

stanowiska dowódcy SZP generała M ichała Tokarzewskiego - Karaszewicza, 

rozpoczęto tworzenie oddziałów ZW Z na terenie Okręgu Pomorskiego.

Komendanci ZW Z wyznaczyli Toruń jako ośrodek decyzyjny Okręgu 

Pomorskiego, instalując na jego terenie Sztab Okręgu. Rozpoczęto tam 

organizację głównych punktów konspiracyjnych, łączności i kwater dla Sztabu

91Idem, Początki konspiracji- jak powstawało polskie państwo podziemne na Pomorzu..., s. 46 
-48.
92B. Chrzanowski, A. Gąsiorowski, K. Steyer, op. cit., s. 151.

90



Okręgu93. Toruń miał być także punktem kontaktowym z Kom endą G łów ną w 

W arszawie94.

Pierwszy punkt łączności zainstalowany został u rodziny państwa 

Ciesielskich95, mieszkających w  Toruniu. Kolejne punkty zostały 

zorganizowane w  mieszkaniu harcerki Anny Dyńskiej przy ulicy Bydgoskiej 

45 oraz u Romana Dałkowskiego przy ul. Łaziennej 3096.

N a czele pomorskich struktur konspiracyjnych ZW Z w Toruniu stał 

komendant Józef Ratajczak. Szefem Sztabu został Józef Chyliński. Szefem 

pionu organizacyjnego był W acław Ciesielski, szefem wywiadu Józef Gruss, 

kwatermistrzem W awrzyniec Żbikowski, szefem pionu kolejowego Franciszek 

Hoffman, szefem pionu rolniczego Józef Stencel, organizatorką sieci łączności 

i pionu kobiecego Helena Strzałkowska, natomiast kurierką komendanta 

Dobrosława Dałkowska97.

Już od października 1940 roku rozpoczęły się aresztowania podziemnych 

działaczy. Gestapo zlikwidowało punkt kontaktowy Komendy Okręgu 

Pomorskiego ZWZ. Aresztowania uderzyły w  główne siły dowodzące 

pomorskiej konspiracji -  aresztowano Józefa Ratajczaka. Represje zwróciły 

uwagę londyńskiego rządu, któremu członkowie Delegatury Rządu na Kraj
i • 98wysyłali pism a informujące o ciężkiej sytuacji Okręgu Pomorskiego .

Józef Chyliński, wraz ze swoim zastępcą Józefem G rassem  ps. 

„Stanisław”, przybyłym na tereny Okręgu Pomorskiego w  1940 roku, starali 

się nawiązać łączność z innymi inspektoratami oraz odbudowywać braki 

kadrowe powstałe w wyniku aresztowań i represji. Trudności organizacyjne 

jednakże szybko dały o sobie znać, jak  wynika z meldunku gen. Roweckiego z

1 kwietnia 1941 roku. „Tereny Pomorza i Pomorskiego (...) nie dadzą się
organizować według metod stosowanych w GG. (...) Nie ma ani kadr, ani

00nawet szkieletów organizacji, brak też zupełnie broni” .

W latach 1940 - 41 Okręg Pomorski miał ogromne problemy w 

utrzymaniu łączności z W arszawą, co negatywnie wpływało na pracę

93B. Chrzanowski, Struktura organizacyjna ZWZ- AK..., s. 27.
94B. Chrzanowski, A. Gąsiorowski, K. Steyer, op. cit., s. 122-123.
95K. Komorowski, Okręg Pomorze Armii Krajowej s. 74.
96B. Chrzanowski, A. Gąsiorowski, K. Steyer, op. cit., s. 123.
97K. Komorowski, Okręg Pomorze Armii Krajowej..., s. 74.
98B. Chrzanowski, Struktura organizacyjna ZWZ- AK ..., s. 26.
99Okręg Pomorze Armii Krajowej w dokumentach, op. cit., s. 34.
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konspiracyjną. Dlatego też prace Okręgu Pomorskiego skupiały się głównie na 

poprawieniu łączności z Kom endą Główną. Organizowano sieć łączności 

zw aną sztafetami, w której mieli swój udział zarówno kobiety jak  i mężczyźni. 

Utrzymanie i zorganizowanie łączności stało się jednym  z głównych celów 

pomorskiej konspiracji. Łączność obejmowała wszystkie jednostki strukturalne 

ZW Z -  AK na terenie Pom orza100.

Zakrojona na szeroką skalę ofensywa dywersyjna o kryptonimie „N” 

objęła swoim działaniem całe Pomorze, a także Prusy W schodnie101. M iała ona 

na celu „osłabianie morale narodu niemieckiego, poprzez wywołanie wrażenie
o istnieniu wewnątrzniemieckiej opozycji, a także podrywanie autorytetu władz

^102przez upowszechnianie informacji o faktach kompromitujących Hitlera ” .

Konspiracji pomorska włączyła się do akcji „N”, głównie poprzez 

kolportaż i wydawnictwo prasy, m.in.: „Strażnicy Bałtyku”, wydawanej w 

Lubiczu, „Naszej W arty” popularnej w  Józefowie, „Iskry W olności”, 

toruńskiego „Głosu Prawdy”. Główne punkty rozprowadzania podziemnej 

prasy znajdowały się w  takich miastach jak: Toruń, Orientel, Królewiec.

Anonimowo pozostawiano egzemplarze w  miejscach publicznych w 

środkach komunikacji, przesyłano pocztą, rozrzucano ulotki w  stołówkach i w 

szkołach.

Rozwój pomorskich działań propagandowych miał wpływ na 

zwiększenie czujności niemieckiego okupanta, zwłaszcza, że wiele akcji 

dywersyjnych wymierzonych było w  niemiecki przemysł w ojenny103.

Prace dywersyjne pomorskiej konspiracji nadzorowane były przez Biuro 

Informacji i Propagandy Komendy Głównej (BIP), działające od 1940 roku. 

W edług Jana Rzepeckiego szefa „BIP” założenia biura były następujące: 

„propagandowe zjednoczenie pracy wojskowej w ramach ZWZ -  AK oraz 
posłuszeństwo i lojalność wobec władz R P ”m .

Rok 1942 przyniósł ze sobą falę aresztowań, co pogrzebało możliwości 

bezproblemowej łączności z W arszawą, ale nie ograniczyło działalności

100B. Chrzanowski, A. Gąsiorowski, K. Steyer, op. cit., s. 144.
10tK. Komorowski, Okręg Pomorze Armii Krajowej..., s. 81.
102Idem, Konspiracja pomorska...., s. 16 
103Idem, Okręg Pomorze Armii Krajowej ...,s. 82.
i04B. Chrzanowski, Kształtowanie się nastrojów ludności Polskiej i Niemieckiej na Pomorzu ...,
s. 28.
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konspiracji pomorskiej w  mniejszych m iastach105. W Toruniu, Bydgoszczy, 

Gdyni oraz Grudziądzu powstawały grupy dywersyjno-sabotażowe. 

Nieoceniony wkład w  budowę pierwszych struktur konspiracyjnych ZW Z -  

AK, m iała W ojskowa Służba Kobiet, organizując łączność pocztowo- 

kurierską i osobistą w tych oddziałach na Pom orzu106.

Dnia 14 lutego 1942 roku gen. Sikorski wysłał do gen. Roweckiego 

rozkaz o zmianie nazwy ZW Z na „Armia Krajowa”. Brzmiał on następująco:

„Znoszą dla użytku zewnętrznego nazwę ZWZ. Wszyscy żołnierze w czynnej 
służbie wojskowej Kraju stanowią „Armię Krajową”, podlegają Panu

107Generałowi jako je j  dowódcy” .
Sprawnie działająca siatka konspiracyjna na Pomorzu, w dalszym ciągu 

rozwijała się. Przeprowadzano akcje szkoleniowe i nawiązywano kontakty z 

w ieloma organizacjami konspiracyjnymi nie tylko na terenie P o lsk i.

Ostatni okres mobilizacji pomorskiego ZW Z -  AK na Pomorzu, to lata

1943 -  1945. O bejm ują one działalność Armii Krajowej, przygotowanie 

planów powszechnego powstania i akcji „Burza” oraz walki zbrojnej z 

sowieckim okupantem 108. Po jesiennej stagnacji w roku 1942 spowodowanej 

represjami, siatka wywiadowcza AK Okręgu Pomorskiego wznowiła swoją 

działalność w pierwszej połowie 1943 roku.

Pomiędzy marcem a wrześniem 1943 roku, nastąpiła kolejna fala 

aresztowań. Represje te nie wpłynęły jednak znacząco na działalność 

konspiracyjną. Dodatkowo w  1943 roku w  Okręgu Pomorskim tworzono małe 

oddziały partyzanckie, które przeprowadzały akcje dywersyjno - zaczepne. 

Kumulacja tych niewielkich grup militarnych nastąpiła wokół Borów 

Tucholskich i liczyła ponad 100 walczących, dowodzonych przez kapitana 

Alojzego Bruskiego, pseudonim „Grab”.

W ielkim osiągnięciem Okręgu Pomorskiego i Komendy Głównej w 

W arszawie było stworzenie sieci konspiracyjnej o kryptonimie „Lom bard”. 

W ramach sieci „Lom bard” zorganizowane zostały punkty kontaktowe 

umiejscowione w  większości na terenie wybrzeża morskiego. Zdobyte 

informacje miały być przekazywane z punktów w Gdyni do Szwecji. Szwecja

105Idem, Struktura organizacyjna ZWZ - AK ..., s. 31.
106Ibidem.
107Okręg Pomorze Armia Krajowej w dokumentach, op. cit., s. 37.
I08B. Chrzanowski, Struktura organizacyjna ZWZ - AK ..., s. 26.
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stała się jednym  z głównych krajów, które stanowiły oparcie dla konspiracji 

pomorskiej. Do Szwecji organizowano przerzuty jeńców , żywności, a także
109filmów dotyczących obozów koncentracyjnych .

Okręg Pomorski jako perfekcyjnie zorganizowana siatka konspiracyjna, 

wytyczał szlaki kurierskie jak  na przykład -  Bydgoszcz -  Kutno -  W arszawa -  

Toruń -  Łódź - W arszaw a110. W 1943 roku Józef Gruss nawiązał kontakty 

konspiracyjne i stworzył siatkę wywiadow czą pomiędzy m.in.: Berlinem, 

Hamburgiem, Brem ą oraz Essen. Nawiązał również kontakty z organizacjami 

antyhitlerowskimi w niemieckich m iastach111.

W 1944 roku Gestapo nasiliło działalność prowadząca do dekonspiracji 

Armii Krajowej na Pomorzu. N a fali aresztowań w  ręce niemieckiej policji 

dostało się wiele dokumentów dotyczących poszczególnych struktur 

pomorskiej konspiracji112.

Rok 1944 był dla Okręgu Pomorskiego okresem wielkiej mobilizacji z 

uwagi na planowane Powstanie W arszawskie. W ażnym elementem w 

przygotowaniu powstania był patriotyzm Pomorzan i gotowość do w alki113.

M ocnym ogniwem w powstaniu m iała być pomorska partyzantka114. 

Planowana akcja zmobilizowała ponadto w iększą część zbrojnych oddziałów 

regionalnych115. W rozkazie majora Franciszka Trojanowskiego z lipca 1944 

roku, zostały wyznaczone zadania ogólne dla pomorskiej konspiracji, brzmiały 

one następująco: „Przez zaskoczenie wroga opanować i zniszczyć wszystkie 
skupiska Niemców, a przede wszystkim Gestapo, SS, Partii, Policji, posterunki 
żandarmerii Do opanowania terenu, użyć wszelkich środków, forteli i 
podstępów,,U6.

W arszawa w ezwała na pomoc pomorskie oddziały nie jako samodzielne 

jednostki wojskowe, ale jako te, które zajm ą się uprawianiem dywersji i 

sabotażem 117. Pomorska konspiracja wiązała z powstaniem warszawskim

109Ibidem, s. 44.
U0K. Komorowski, Okrąg Pomorze Armii Krajowej.... s. 76.
111 B. Chrzanowski, Struktura organizacyjna ZWZ - AK ..., s. 42.
ll2Ibidem, s. 46.
I13ldem, Kształtowanie się nastrojów ludności polskiej i niemieckiej na P o m o r z u s. 36.
»4A. Zakrzewska, Oddziały partyzanckie Armii Krajowej..., s. 169.
1I5K. Komorowski, Okręg Pomorze Armii Krajowej..., s. 79.
n()Okręg Pomorze Armii Krajowej w dokumentach, op. cit., s. 53.
U7B. Chrzanowski, Struktura organizacyjna ZWZ - A K s. 49.
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ogromne nadzieje, dlatego też jego klęska, spowodowała utratę wiary w 

niepodległość.

Po niepowodzeniu akcji „Burza” Komenda Główna w W arszawie starała 

się odbudować utraconą łączność z Okręgiem Pomorskim. Nie chodziło tylko o 

stworzenie nowych struktur łączniczych i konspiracyjnych, lecz także o to, by 

przygotować kraj do nadciągającej sowieckiej okupacji.

Po wkroczeniu do Polski Armii Sowieckiej, N iemcy rozpoczęli

pośpieszną ewakuację z terenów pomorskich. Odwrót N iem ców zbiegł się z
• • i * * 118licznymi powrotami jeńców , wysiedlonych i uciekinierów .

19 stycznia 1945 roku generał Leopold Okulicki podjął decyzję o 

rozwiązaniu Armii Krajowej. Fragment jego rozkazu wydanego do żołnierzy 

AK brzmiał następująco: ,J)aję wam ostatni rozkaz. Dalszą swą pracą i 
działalność prowadźcie w duchu odzyskania pełnej niepodległości Państwa i 
ochrony ludności polskiej przed zagładą” ' 19.

Spora część żołnierzy rozpoczęła ogólną mobilizację do walki z 

sowieckim systemem totalitarnym. N ow a konspiracja zajęła się przede 

wszystkim tworzeniem wywiadu i kontrwywiadu. Powstawały także nowe

organizacje niepodległościowe, m.in. „Nie” . Komendantem „Nie” został Jan
* 120Pałubicki, funkcję Szefa Sztabu pełnił w  dalszym ciągu Józef Chyliński ‘ .

W 1945 roku za przyzwoleniem Naczelnego W odza W ładysława 

Andersa, rozwiązano oddziały „Nie”, tworząc w  ich miejsce Delegaturę Sił 

Zbrojnych. Ze struktur organizacyjnych byłej Armii Krajowej i oddziałów 

„Nie” utworzono na Pomorzu dwa Okręgi Delegatury' Sił Zbrojnych: pomorski 

(bydgoski) o kryptonimie „Chrom”, oraz morski (gdański) z kryptonimem 

„Świt” . Sztaby Okręgów zostały podzielone na następujące wydziały: ogólny, 

bezpieczeństwa, informacji i akcji specjalnych121.

Z dniem 1 lipca 1945 roku rozwiązano Delegaturę Sił Zbrojnych, zaś 

dnia 6 sierpnia 1945 roku zostało utworzone Zrzeszenie „W olność i 

Niezawisłość” (WiN). Komendantem Okręgu pomorskiego „W iN” został

118 K. Komorowski, Okrąg Pomorze Armii Krajowej..., s. 88.
1 Okręg Pomorze Armii Krajowej w dokumentach, op. cit., s. 45. 
i20B. Chrzanowski, A Gąsiorowski, K. Steyer, op. cit., s. 572 - 573. 
I21lbidem, s. 574 - 575.
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ostatecznie Józef G russ122, który jednocześnie kontrolował wywiad i

kontrwywiad. „W iN” zajmował się oceną sytuacji w  powojennej Polsce.

Dane uzyskiwane z wywiadów służyły także emigracji, która mogła 

zorientować się w  nastrojach panujących w  powojennym społeczeństwie. 

Ponadto „W iN” organizował siatkę przerzutową z Gdyni do Szwecji. 

Zrzeszenie zakończyło sw oją działalność na Pomorzu w  1946 roku.

Liczne aresztowania z lat 1945 - 1949 spowodowały stagnację w 

pomorskim ruchu oporu123. W iele osób uczestniczących w  pomorskiej 

konspiracji udział w niej przypłaciło życiem. Należy wymienić tutaj takie 

postacie jak: Jan Pałubicki, Józef Chylińskii, Jan Belau, Franciszek Bendig. 

Lista obejmuje także całe rzesze nieznanych konspiratorów.

Cywilna ludność pomorska niejednokrotnie była klasyfikowana przez 

m ieszkańców innych Okręgów jako „część niemczyzny”. Dodatkowym 

m ateriałem do osądu postawy Pomorzan, stało się także podpisywanie przez 

wielu z nich volkslisty. Z punktu widzenia dzisiejszej historiografii 

niewskazana jest negatywna ocena postawy ludności pomorskiej, bez 

uprzedniego uwzględnienia specyfiki Okręgu Pom orskiego124.

W uznaniu męstwa i służby oficerów Pomorskiego Okręgu Armii 

Krajowej, Komendant Obszaru Zachodniego AK płk Jan Szczurek -  

Cergowski dnia 1.01.1945 roku przygotował odznaczenia - Złoty Krzyż 

Zasługi z Mieczem, podjął także próbę awansu dla członków konspiracji 

pomorskiej i poznańskiej. Plany i odznaczenia zostały zatwierdzone przez 

gen. Leopolda Okulickiego „Niedźwiadka” 125.

Pomimo planów rządu londyńskiego, który przewidywał całkowitą 

odbudowę gospodarki na terenach Okręgu Pomorskiego, zamierzenia te nigdy 

nie weszły w życie. Powodem tego był fakt utraty suwerenności przez Państwo 

Polskie na skutek wkroczenia wojsk sowieckich i pogrzebanie szans na 

odzyskanie niepodległości .

122Z. Woźniczka, op.cit., s. 280.
123B. Chrzanowski, A. Gąsiorowski, K. Steyer, op. cit., s. 578-590.
124B. Chrzanowski, Kształtowanie się nastrojów ludności Polskiej i Niemieckiej na Pomorzu..., 
s. 39.
i25B. Chrzanowski, Struktura organizacyjna ZWZ- AK..., s. 50.
126Ibidem, s. 67.
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Rozdział II. Halina Krzeszowska-Szef Wojskowej Służby Kobiet.

1. Wojskowa Służba Kobiet na Pomorzu.

Rozpatrując problem działalności SZP -  ZW Z - AK  na Pomorzu niw 

m ożna pominąć obecności kobiet - żołnierzy w  tych organizacjach 

bojow ych'"7. Zanim przejdę do istotnego udziału Haliny Krzeszowskiej w 

tworzeniu Wojskowej Służby Kobiet na Pomorzu, chciałabym omówić 

organizacje kobiece, na których WSK oparła swoje struktury.

W 1922 roku powstał Komitet Społeczny Przysposobienia Kobiet do 

Obrony Kraju (KSPKdOK) zrzeszający kobiety zaangażowane w służbę 

cyw ilną podczas I wojny światowej, przewidując dla nich specjalistyczne 

szkolenia. Szkolenia i kursy miały na celu zwrócenie uwagi kobiet na potrzebę 

służby obronnej dla kraju. KSPKdOK w programach szkoleniowych

uwzględniał nie tylko zajęcia o tematyce wojskowej, ale i ćwiczenia fizyczne,
• • 128 terenowe oraz orientacyjne .

Regulację praw ną dotyczącą kobiet, nie posiadających dotychczas 

statusu żołnierza, zatwierdziła ustawa z 9 kwietnia 1938 roku. Traktowała ona
* ?129o „prawie kobiet-ochotniczek do pełnienia pomocniczej służby wojskowej” ‘ . 

Służba Kobieca została podzielona na dwa rodzaje -  w ojskową i cywilną. 

Ostatecznie 11 lutego 1939 roku Organizacja Przysposobienia Kobiet do 

Obrony Kraju (OPKdOK), funkcjonująca dotychczas jako jeden z organów 

KSPKdOK otrzym ała nazwę Przysposobienie W ojskowe Kobiet (PWK).

PW K wykształciło wiele instruktorek i działaczek, które zajęły się 

propagowaniem idei niepodległościowych wśród kobiet. Organizowały 

ochotnicze hufce pracy, przygotowując młode kobiety do pomocniczej służby 

w ojskowej130. W celu przygotowania kobiet do walki zbrojnej PWK 

zorganizowało organ zwany Pogotowiem Społecznym PW K, przysposabiający

i27E. Zawacka, Polki toruńskie w konspiracji wojskowej podczas ostatniej wojny, „Rocznik 
Toruński”, 1993, nr 16, s. 29.
I28ldem, Szkice z dziejów Wojskowej Służby Kobiet.., s. 22 - 23.
129 Ibidem, 224.
130Idem, Kobiety w Armii Krajowej na Pomorzu, [w:] Walka podziemna na Pomorzu..., s. 224.
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kobiety do obrony kraju131. Pogotowie społeczne zajęło się intensywnym 

przeszkalaniem kobiet w  obliczu zbliżającej się wojny. Współpracę z PW K 

podjęły takie organizacje kobiece jak: Pomorskie Zrzeszenie Kół Gospodyń, 

Stowarzyszenie Zjednoczonych Ziemianek, Katolicki Związek Kobiet. Ponadto 

liczne organizacje harcerskie, Koło Pań Ligi Obrony Powietrznej Państwa,
# 1 V )

Zrzeszenie Lekarek oraz Związek N auczycielstwa Polskiego .

Zarówno na Pomorzu, jak  i na terenie całego kraju kobiety podejmowały 

następujące zadania:

działania samorzutne, indywidualne i zespołowe z zakresu samoobrony i 

samopomocy społecznej -  szkolenia, kursy kształcące, m.in.: opiekunki dzieci

i niepełnosprawnych, opiekunki higieny i zdrowi, instruktorki, 

różne formy walki zorganizowanej poprzez uczestnictwo w  licznych tajnych 

organizacjach pomorskich o zasięgu lokalnym, regionalnym bądź 

ogólnopolskim, jak: „Komenda Obrońców Polski” (KOP), „Grunwald”. W 

organizacjach tych kobiety pełniły role łączniczek, kolporterek, zwiadowczyń. 

tajną pomoc społeczną i oświatow ą organizowaną przez O kręgową Delegaturę 

Rządu na Uchodźstwie, która obejmowała m.in. pomoc rannym, jeńcom , 

uciekinierom, a także organizowanie zajęć edukacyjnych i oświatowych, 

uczestnictwo w walce podziemnej toczonej przez Wojsko Polskie (Służba 

Zwycięstwu Polski, Związek Walki Zbrojnej, Arm ia K rajowa)133.

Podstaw ą praw ną działalności WSK był dekret Prezydenta 

Rzeczpospolitej Polskiej W ładysława Raczkiewicza z 27 października 1943 

roku. Dokument ten ujednolicił prawa kobiet i mężczyzn w pełnieniu służby w 

W ojsku Polskim. Oto fragment z dokumentu (Art. 2): „W razie mobilizacji lub 
w czasie wojny żołnierzem staje się każdy, kto na podstawie ochotniczego 
zgłoszenia został zaliczony do stanu faktycznego jednej z formacji wojskowych
,  ^„134

Poprzez specyfikę Pomorza, wytyczne Komendy Głównej przedstawione 

przez generała Roweckiego dla W SK Okręgu Pomorskiego, były inne niż te

l31Ibidcm, s. 224-225.
I32lbidem, s. 225.
I33lbidem, s. 223.
,34Dekret Prezydenta Rzeczypospolitej z 27 października 1943 roku, o Ochotniczej Służbie 
Kobiet, Dziennik Ustaw z dnia 4 listopada 1943 roku, System informacji prawnej LEX (z 
terenuUMK):[http://papiI0.uci.umk.pl/cgibin/genhtml?id=z4a37ee0&&pspno=&comm=spistr 
&aut=nrl6906243&ver= 1, dostęp dnia 17.06.2009].
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dotyczące pozostałych O kręgów 135. Większość członkiń WSK na Pomorzu nie 

była znana komendantom Obwodów. Spora część informacji dotyczących 

działania i regulacji W SK na Pomorzu pochodziło jedynie z  dokumentów 

„Instrukcja pracy na obwodzie” Szefa Sztabu Józefa Chylińskiego oraz 

„Instrukcja pracy W SK na Obwodach”, autorstwa Haliny Krzeszowskiej 

referentki W SK garnizonu Toruń136.

Elżbieta Zawacka w książce „Szkice z Wojskowej Służby Kobiet” 

dokonała podziału działalności pomorskiej W SK na cztery okresy. Przyjmuje 

ona, że okres pierwszy trwał od początku tworzenia się struktur 

konspiracyjnych na Pomorzu (SZP -  ZWZ) do mom entu aresztowania Józefa 

Ratajczaka w dniu 24 listopada 1940 roku. W tym  czasie do kobiet - żołnierzy, 

zaliczały się głównie te, których tradycje rodzinne opierały się na jednostkach 

takich jak  „Grunwald”. Kobiety zasilały także oddziały KOP, choć udział w 

nich przewidziano dla m ężczyzn137. Pierwsze kobiety - żołnierze na Pomorzu 

tworzyły punkty łącznicze jako kurierki, kolporterki, zwiadowczynie. 

Angażowały się czynnie także w  pomoc społeczną, pomagając internowanym i 

jeńcom , opatrywały i udzielały schronienia rannym w wyniku kampanii 

wrześniowej. Pierw szą kom endantką W SK na Pomorzu była Halina Strzelecka 

„Zofia” 138. Z chw ilą aresztowania Ratajczaka i rozbicia jednostek KOP i 

Grunwald, skończył się I okres działalności W SK na Pomorzu.

II okres funkcjonowania W SK na Pomorzu, przedstawiony przez 

Elżbietę Zawacką to czas od 1941 roku do częściowego rozbicia Okręgu w 

1942 roku, co związane było z „wsypą” inspektora bydgoskiego Bronisława 

Jasińskiego. W tym okresie kobiety zajmowały się głównie 

kwatermistrzostwem - organizacją kwater dla Sztabu Okręgu. Kobiety 

zdobywały ponadto liczne dokumenty i zaświadczenia niezbędne do 

działalności konspiracyjnej.

W 1941 roku Józef Gruss j  Janina W ilmanowicz, żona majora W ojska 

Polskiego Zdzisława W ilmanowicza, zwerbowali do ZW Z Okręgu 

Pomorskiego Halinę Krzeszowską.

135E. Zawacka, Kobiety w Armii Krajowej..., s. 228 - 229. 
136Ibidem, s. 229.
I37lbidem, Szkice z dziejów WSK ..., Toruń 1992, s. 230. 
138Ibidem, s. 188.
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• • » , 139
W 1941 roku do konspiracji pomorskiej przystąpiła M aria Sobocińska . 

Sobocińska rozpoczęła w  konspiracji współpracę z H aliną Krzeszowską jako 

oficer do zadań specjalnych.

Fot.2. Siedzą przy stole od lewej: Janina W edług Marii Sobocińskiej, Krzeszowska
wiim anow icz, trzecia od lewej Halina sprawiała wrażenie osoby wszechwiedzącej 
Krzeszowska. Imiona pozostałych osob r  J

nieznane, 1942 rok. j bardzo przewidującej ’40.

Elżbieta Zawacka, z kolei na 

podstawie wielu zebranych relacji 

przedstawiła cechy Haliny 

Krzeszowskiej, które były 

niezbędne dla osoby pełniącej rolę 

zwierzchnika: „Krzeszowska była 
osobą o silnej indywidualności, 
charakteryzowała ją  także 
śmiałość w podejmowaniu

Źródło: Zbiory M arii Sobocińskiej decyzji ”141.

„W ielka wsypa” w  Okręgu Pomorskim w 1942 roku, powstrzymała na jakiś 

czas dalsze aktywne działania konspiracyjne w  Okręgu Pomorskim. Od 1942 

roku powszechne stało się tzw. „zaprzysiężanie”, czyli werbowanie wybranych 

kobiet do konspiracji. W  1942 roku Tadeusz Kazimierz Łęgowski142 

zwerbowany w  kwietniu 1940 roku do ZW Z przez W acława Ciesielskiego 

zaprzysiągł Halinę Krzeszowską do konspiracji, pod pseudonimem 

„Ludmiła” 143. Halina Krzeszowska otrzym ała polecenie „wynaleźć pewne 

niewiasty i zorganizować je  do pracy w organizacji na terenie garnizonu 

Toruń” 144.

Krzeszowska starannie dobierała swoich współpracowników. Najczęściej 

były to kobiety z rodzin wojskowych lub kółka oficerskiego. Zaprzysięgając 

daną kobietę oceniano w  pierwszej kolejności jej przydatność do pracy

139K. Wojtowicz, op. cit., s. 107.
140Ibidem, s. 107.
141E. Zawacka, Halina Krzeszowska Pietkiewiczowa..., s. 134.
I42T. Jaszowski, Łęgowski Tadeusz Kazimierz, [w:] Słownik biograficzny konspiracji 
pomorskiej..., cz. 2, s. 115.
i43A. Zakrzewska, Krzeszowska Halina, [w:] Toruński słownik biograficzny.., s. 145.
144 APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskie- 
Orlińskiej...,.
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konspiracyjnej. Do udziału w  konspiracji potrzebne były kobiety zaradne, 

błyskotliwe, odważne. Powinny także (dla potrzeb wywiadu) biegle władać 

językiem  niemieckim. Osoba „wchodząca” do konspiracji składała przysięgę 

według roty AK, której fragment brzmiał następująco „W obliczu Boga 
Wszechmogącego i Najświętszej Maryi Panny Królowej Korony Polskiej, kładą 
swe rące na ten świąty Krzyż (...) przysiągam być wierny Ojczyźnie mej, 
Rzeczpospolitej Polskiej, stać nieugiącie na straży Jej honoru i o wyzwolenie 
Jej z niewoli walczyć ze wszystkich sił aż do ofiary z mego życia (...) ”145. 

Następnie dana kobieta otrzymywała przydział do referatu WSK lub komórki

M isje wykonywane przez kobiety, zwłaszcza łączniczki, były bardzo 

niebezpieczne, dlatego celem Haliny Krzeszowskiej stało się przede wszystkim

Kobiety podlegające Krzeszowskiej wyszukiwały schronienia dla ludzi, 

którym groziło więzienie po „wpadce”, żeby odwrócić od nich uwagę władz 

niemieckich. Ponadto organizowały żywność na terenie Okręgu Pomorskiego, 

co było trudnym zadaniem, ponieważ na terenie Pomorza nie istniała 

możliwość, tak ja k  w  Generalnym Gubernatorstwie handlu z polskimi 

rolnikami, do których należała większa cześć gospodarstw. W Okręgu 

Pomorskim Niemcy przejęli niemalże wszystkie gospodarstwa rolne należące 

do Polaków. Pomimo tych trudności kobiety wysyłały żywność także do 

obozów j enieckich148.

Krzeszowska w swojej pracy konspiracyjnej zajęła się także 

wyszukiwaniem „melin” -  czyli punktów kwaterunkowych przydatnych do 

działalności konspiracyj nej. W roku 1942 było to szczególnie niebezpieczne 

zadanie z powodu fali aresztowań, która spadła na Okręg Pomorski. Tadeusz 

Kazimierz Łęgowski i Helena Strzelecka zostali aresztowani. W edług 

wspomnień Krzeszowskiej: „Z mojego obwodu aresztowano także 2 lekarki,

145Okrąg Pomorze Armii Krajowej w dokumentach, op. cit., s. 39. 
i46E. Zawacka, Szkice z dziejów WSK..., Toruń 2001, s. 262 - 263. 
147Ibidem.
"xibidem.

to, by nie narażać bez potrzeby współpracujących z n ią kobiet147.
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jedną wraz z  mężem”149. Rok 1942 E. Zawacka przyjęła za koniec II okresu 

działalności W SK w  Okręgu Pomorskim.

III Okres działalności W SK na Pomorzu to lata 1942 - 1944. W 

organizacji Okręgu i w  W SK nastąpiły wówczas poważne zm iany150. W 1942 

roku Krzeszowska zaprzysięgła do pracy konspiracyjnej Longina Hejkę pod 

pseudonimem „Kazimierz” 151. Hejka nawiązał z n ią  kontakt za pośrednictwem 

Leszka Krzeszowskiego, który określał K rzeszow ską jako sw oją ciotkę.

Longin Hejka podlegał Bronisławowi Pietkiewiczowi, który oddał mu 

pod opiekę grupę konspiracyjną złożoną z kilkunastoletnich chłopców. Do ich 

zadań należało zbieranie informacji na tem at działalności W ermachtu i jego 

transportów kolejowych. Swoje informacje Hejka przekazywał Pietkiewiczowi 

w  melinie konspiracyjnej przy ul. W arszawskiej 8.

W 1942 roku Krzeszowska poznała Henryka Gruetzmachera, pseudonim

Fot.3. Bronisław Pietkiewicz (pierwszy z „M ichał”, „M arta” oraz
prawej) i Edward Schneider, 1943 rok.

inżyniera Bronisława

Pietkiewicza pseudonim 

„Żbik” . Bronisław Pietkiewicz 

pracował w tym czasie jako 

konstruktor w oddziale 

mechanicznym kolei w

Źródło: Zbiory M arii Sobocińskiej

pobliskim budynku dworca 

m iejskiego152. Pietkiewicz brał udział w  konspiracji początkowo jako 

komendant garnizonu. Po lipcowych aresztowaniach w  1942 roku kadry Sztabu 

Inspektoratu Toruń, otrzymał propozycję od Józefa Grussa, przejęcia funkcji 

komendanta inspektoratu Toruń. Pietkiewicz przyjął tę propozycję. W raz z 

H aliną Krzeszowską od 1943 roku, wspólnie organizowali piony dowódcze
1 SI

Garnizonu i Obwodu Toruń .

i49APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskiej 
Orlińskiej...,.
150E. Zawacka, Szkice z dziejów WSK..., Toruń 2001, s. 191.
15*K Podlaszewska, op.cit., s. 88.
152E. Zawacka, Halina Krzeszowska Pietkiewiczowa..., s. 132.
153T. Jaszowski, Pietkiewicz Bronisław, [w:] Słownik biograficzny konspiracji pomorskiej..., 
cz. 3, s. 139- 140.
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Jednym z punktów kontaktowych Pietkiewicz - Krzeszowska- Gruss był 

kościół świętego Jakuba w  Toruniu154. Bronisław Pietkiewicz stworzył także 

sprawnie działająca siatkę zajmującą się kolportażem gazetek podziemnych 

takich jak  „Iskra W olności” i „Strażnica Bałtyku” 155. W 1943 roku 

Krzeszowska i Pietkiewicz stali się małżeństwem.

Od 1943 roku Halina Krzeszowska pełniła samodzielną funkcję jako 

referentka W SK Podokręgu Południowo W schodniego pod pseudonimem 

„Ludmiła” 156. W mieszkaniu Haliny Krzeszowskiej utworzono „melinę” 

Podokręgu oraz Archiwum Sztabu157. Przy W arszawskiej 8, niejednokrotnie 

odbywały się zebrania całego Sztabu Komendy Okręgu Pomorskiego. W

Fot.4. od prawej: Halina mieszkaniu przechowywano również
Krzeszowska oraz „Luluś",

„Klara"-uczestnicy konspiracji archiwum Komendy Głównej, broń

osobistą dowódców, maszyny do 

pisania, a także potajemnie słuchano 

radia158.

Poszczególne części

archiwum były rozlokowane w  różnych 

punktach miasta i innych prywatnych 

domach. Jak wspomina Krystyna Maria 

Szadkowska , Jedną z melin było nasze 
mieszkanie przy ul. Łaziennej 13 ”159. 

W archiwum mieściły się: raporty, rozkazy, informacje o konspiratorach, tajne 

dane dotyczące Okręgów.

W 1943 Halina Krzeszowska zwerbowała do konspiracji rodzinę 

Lipskich160. Irena Lipska została zaprzysiężona pod pseudonimem „Irys”, jako 

łączniczka pomiędzy Bydgoszczą a Toruniem. Siostra bliźniaczka, Halina 

Lipska zaprzysiężona została jako łączniczka pod pseudonimem „Ola”.

154A. Zakrzewska, Krzeszowska Halina, [w:] Słownik biograficzny konspiracji pomorskiej...., 
cz. 2, s. 99.
i55B. Chrzanowski, A. Gąsiorowski, K. Steyer, op. cit., s. 609.
156E. Zawacka, Szkice z dziejów WSK..., Toruń 1992, s. 234.
157APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskiej- 
Orlińskiej...,.
,58K. Wojtowicz, op. cit., s. 107
159APAK, teczka osobowa Krystyny Dąbrowskiej, K: 441/441 P, relacja Krystyny 
Dąbrowskiej...,
160APAK, teczka osobowa Ireny Lipskiej, K: 558/558 P, relacja Ireny Lipskiej...,

/
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Czynny udział w konspiracji brała także m atka sióstr Lipskich M aria Lipska, 

pseudonim „M aria” 161. Kolejną kobietą, której losy konspiracyjne zostały 

związane z H aliną Krzeszowską była Krystyna M aria Szadkowska z domu 

Dąbrowska. Od 1943 roku Krystyna Dąbrowska podlegała Bronisławowi 

Pietkiewiczowi. W tym samym roku w lutym, podczas spaceru nad Wisłą, 

Halina Krzeszowska zaprzysięgła Krystynę Dąbrowską do pracy 

konspiracyjnej w sekcji sanitarnej162. W szystkie raporty i informacje zdobyte 

przez Dąbrowską przekazywane były Halinie Krzeszowskiej przy ul. 

Warszawskiej 8. Jako łączniczka pracowała także siostra Krystyny 

Dąbrowskiej - Danuta.

Z Krzeszowską współpracowała także Irena Buszewicz, przyjaciółka 

jeszcze sprzed okresu wojennego. Razem słuchały radia BBC u wspólnej 

znajomej Leokadii H ryneczko163. Zaprzysiężona w  1943 roku przez Halinę 

K rzeszowską do konspiracji pod pseudonimem „Rita”, pełniła funkcję 

„skrzynki pocztowej” dla wywiadu Komendy Głównej, a potem łączniczki 

WSK. „Rita” odbierała także meldunki harcerzy podlegających Longinowi 

Hejce. M ateriały które otrzymywała przekazywała Halinie Krzeszowskiej, 

najczęściej osobiście lub poprzez Jerzego Ziemkiewicza.

Krzeszowska wspom ina Irenę Buszewicz jako łączniczkę zbierająca 

informacje od oficera W ermachtu (imię nieznane) W rembla bratanka 

toruńskiego lekarza. Dostarczał jej mapy, plany, szkice, klucze do sejfów i 

rozmaitych niemieckich instytucji. W tej wymianie informacji uczestniczyła 

także pani W odzyńska, która na hasło „Niech babcia przyjdzie po zupą", 
odbierała z koszar przygotow aną wcześniej broń, którą transportowała w 

manierce z zupą161. W rembel nie brał udziału w pomorskiej konspiracji, za 

informacje płacono m u w  dolarach.

Halina Krzeszowska związana była konspiracyjnie także z M arią 

Spodniewską pseudonim „Bystra” , i „Teresa” , która pomimo że nie została

i6IAPAK, teczka osobowa Haliny Lipskiej - Koziołowej. K: 558/558 P, relacja z Haliny 
Lipskiej -  Koziołowej...,.

APAK, teczka osobowa Krystyny Dąbrowskiej, K. 441/441 P, relacja Krystyny
Dąbrowskiej...,.
I63A. Zakrzewska, Buszewicz Irena, [w:] Słownik biograficzny konspiracji pomorskiej 
1939 - 1945, pod red. A. Zakrzewskiej i E. Zawackiej, Toruń 1998, cz. 4, s. 31 - 32.
164APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskiej 
Orlińskiej...,.
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osobiście zaprzysiężona przez Krzeszowską, działała w  Okręgu Pomorskim 

jako „skrzynka pocztowa” 165. Była kurierką szefa Sztabu Józefa Chylińskiego 

„Rekin”, a także kw aterniczką Sztabu. W raz z Ireną Jagielską z Torunia, ps. 

„Kajtek” były specjalnymi kurierkami przeznaczonymi do wykonywania zadań 

Szefa Sztabu. Irena Jagielska była ponadto jedyną łączniczką pomiędzy 

Krzeszow ską a Sztabem na Bydgoszcz166.

Mieszkanie Spodniewskiej także objęte było tajem nicą konspiracji. 

Często kwaterowali tam oficerowie Komendy O kręgu167. Krzeszowska 

wspom ina także Wandę Ostaszew ską ps. „Łucja”, która od 1943 roku do 1944 

roku, pełniła funkcję łączniczki kolejowego wywiadu inspektoratu Toruń -  

K luczyki168. Tak wspom ina współpracę z n ią Krzeszowska: solidna, 
całkowicie pewna, skrupulatna”169.

Przedstawiona przeze mnie wcześniej M aria Sobocińska, „M arylka”, 

„Ryśka”, w  1943 roku, sprawowała funkcję komendantki W SK obwodu 

Lipno170. Będąc kurierką Haliny Krzeszowskiej organizowała także pracę 

wywiadow czą171. Z racji perfekcyjnej znajomości języka niemieckiego, była 

bardzo dobrą łączniczką i informatorką. Pracowała w  niemieckim urzędzie 

ziemskim w Lipnie, dlatego też codziennie dostarczała Krzeszowskiej 

informacje, które trafiały do Sztabu, skąd przekazywane były w  dalszej 

kolejność do Okręgu.

Bronisław Pietkiewicz który pracował w tym  samym czasie na kolei, 

zdobywał bezpośrednio informacje od żołnierzy wracających z frontu i z 

Rzeszy, przekazując je  Henrykowi Gruetzmacherowi, który dostarczał je  do 

Londynu172. Halina Krzeszowska nie znała dobrze języka niemieckiego, nie 

mogła więc uczestniczyć w misjach konspiracyjnych za granicą. Powyższe 

informacje otrzymane od M. Sobocińskiej częściowo potwierdza relacja 

Krzeszowskiej. Krzeszowska dodaje jednak, że nie opuszczała Torunia ze

165M. Krajewski, op. cit., s. 333.
166APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskiej 
Orlińskiej...,.
I67M. Krajewski, op. cit., s. 333.
168E. Zawacka, Szkice z dziejów WSK..., Toruń 2001, s. 266.
I69APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskiej- 
Orlińskiej...,.
170E. Zawacka, Szkice z dziejów WSK..., Toruń 2001, s. 194.
I7llbidem, s. 198.
17?Relacja M. Sobocińskiej z 22 marca 2009, Sztokholm.
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względów bezpieczeństwa, jako właścicielka ważnej konspiracyjnej meliny.
• • 17̂

Była jedynie w Bydgoszczy, W łocławku i Lipnie na jednorazowej inspekcji .

Z Lipnem wiązał się wyjazd Krzeszowskiej do rodziny państwa Sobocińskich.

12 lipca 1943 roku w  Skępem Krzeszowska wprowadziła Stanisławę

Sobocińską matkę Marii Sobocińskiej do konspiracji w  Wojskowej Służbie

Kobiet. Dzień 12 lipca był rocznicą ślubu państwa Sobocińskich, Krzeszowska

jadąc tam w  poufnej sprawie konspiracyjnej, m iała więc alibi w razie

zatrzymania przez N iem ców 174.

W 1944 roku Halina Krzeszowska w dalszym ciągu zajmowała się

wyszukiwaniem odpowiednich osób, które zasiliłyby szeregi konspiracji

pomorskiej. W lipcu 1944 roku do W SK dołączyła Zofia Stankiewicz, z domu

Butler, pod pseudonimem „Stanisława”. Pełniła funkcję referentki W SK

garnizonu Toruń. Jako działaczka organu administracji zastępczej
1

organizowała zapomogi dla potrzebujących .

Jadwiga Derucka, kolejna uczestniczka konspiracji, od kwietnia 1944 do 

5 lutego 1945 roku przebywała na terenie Torunia176. Pełniła funkcję sekretarki 

Komendy Okręgu i Podokręgu. Tak wspom ina pracę z n ią  Halina
177 9Krzeszowska: ,Jiez reszty oddana sprawie, odważna, dzielna i pracowita ” . 

Helena Kałam ajska pseudonim „Klementyna” pełniła w 1944 roku funkcję 

zastępczyni Haliny Krzeszowskiej jako referentki W SK Garnizonu Toruń,
• • '  178będąc jednocześnie referentką służby sanitarnej W SK Garnizonu Toruń .

W latach 1943 -  1944 roku, kobieca pomoc niezbędna była jeńcom , 

rannym i uciekinierom. Kobiety świadczyły opiekę sanitarną w obozach dla 

jeńców  cudzoziem skich179. W spomagały więźniów politycznych i aliantów.

W III Okresie działalności WSK na Pomorzu kobiety-żołnierze 

prowadziły akcje sabotażowe, organizowały kwaterunki dla osób wydanych - 

„spalonych”. W 1944 roku Halina Krzeszowska została mianowana 

kierowniczką referatu W SK w sztabie Okręgu, zachowując jednocześnie sw oją

173APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskiej 
Orlińskiej...,.
174 Relacja M. Sobocińskiej, z 22 marca 2009, Sztokholm
,75L. Stankiewicz, op. cit., s. 195.
176I. Jagielska-Nowakowa, op. cit., s. 53.
177APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskiej 
Orlińskiej...,.
178B. Skrobacka, op. cit., s. 106.
179E. Zawacka, Kobiety w Armii Krajowej na Pomorzu.., s. 233.
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• * * 1 8 0  poprzednią funkcję referentki W SK Podokręgu Południowo-W schodniego .

W tym samym roku została mianowana przez Józefa Pałubickiego komendanta

Okręgu, zastępcą szefa W SK Sztabu Okręgu Pom orze181. Pałubicki nadał jej

pseudonim „Zofia” . N a tych stanowiskach Halina Krzeszowska pracowała aż

do „wyzwolenia” w 1945 roku182.

Okres IV trwał od 1944 roku do 1945 roku -  likwidacji AK przez Armię 

Czerwoną. W IV Okresie praca Okręgu Pomorskiego została uregulowana 

przez „Instrukcją pracy WSK na Obwodach/Garnizonach i Rejonach 
(Dzielnicach) ” opracow aną przez Halinę Krzeszowską i Helenę Szajkowską, 

pseudonim „Tekla” . Dokument jako jeden z nielicznych nie został zniszczony.
i 183Nie zachowały się jednak opracowane przez K rzeszow ską regulaminy pracy . 

Instrukcja uregulowała skład osobowy i ilościowy W SK w  sztabie komendanta 

obwodu. W skład Sztabu wchodziły: komendantka W SK i 5 referentek działów 

(sanitarnego, wywiadu, kwaterunkowo- gospodarczego, opieki i łączności).

W ramach działu sanitarnego organizowano intensywne kursy 

instruktorskie dla pracowniczek sanitarnych w  obwodach i szkolenia 

sanitariuszek. Szukano także miejsc na szpitale i uzupełniano notoryczne braki 

w  zaopatrzeniu medycznym. N a terenie obwodu, rejonu lub dzielnicy, 

Krzeszowska przewidywała utworzenie co najmniej po jednej drużynie 

sanitarnej, „lotnej” i jednego punktu sanitamo-opatrunkowego.

Skład ilościowy drużyn sanitarnych obejmował drużynową oraz dwie 

sekcje. „Drużynowa, sanitarnie wyszkolona, wyszkala 2 sekcyjne, sekcyjne 
wyszkalają po 2 sanitariuszki ”m . Drużyna sanitarna lotna, obejmowała 

drużynową i jed n ą  sekcję. W skład każdej drużyny powinny wchodzić co 

najmniej dwie silne i zdrowe sanitariuszki, by przenosić rannych. Każda 

drużyna powinna być zaopatrzona w  torby sanitarne oraz obliczyć i podać 

komendantce obwodu czas potrzebny na zbiórkę drużyny. Te działania miały 

być niezbędne w  obliczu nagłych akcji. Z tego samego powodu, lokal 

przewidziany na punkt sanitarny powinien być przygotowany wcześniej.

180Ibidem, Szkice z dziejów WSK..., Toruń 2001, s. 193 - 194.
"“Zakrzewska Anna, Krzeszowska Halina, [w:] Słownik biograficzny konspiracji 
pomorskiej..., cz. 2, s. 99.
182APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskiej 
Orlińskiej...,.
i83E. Zawacka, Halina Krzeszowska Pietkiewiczowa..., s. 133.
184Okrąg Pomorze Armii Krajowej w dokumentach, op. cit., s. 117v aokwne
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Krzeszowska zaleciła w  instrukcji także konieczność posiadania opatrunków 

osobistych, które miały być przekazywane żołnierzom.

Dział wywiadu składał się z referentek. Zajmowały się one głównie 

gromadzeniem informacji dotyczących Okręgu, przekazywały wiadomości do 

inspektoratów rejonowych. Krzeszowska w Instrukcji Pracy W SK podkreśliła,
1 RS •

że wiadomości te m uszą być: „ścisłe, pewne, ja sn e” . Referentki 

współpracowały z grupą męską.

Dział gospodarczo - kwaterunkowy, składał się z kwatermistrzyni i 

podlegających jej kobiet. Do obowiązków kobiet obsługujących ten dział 

należało przygotowywanie kwater - „m elin” dla wyższego dowództwa oraz 

wyszukiwanie miejsc mogących stać się punktem odpraw dla komendanta 

obwodu. Kobiety oprócz wyszukiwania lokali przydatnych konspiracyjnie, 

prowadziły ich ewidencje i zaopatrywały w  żywność przebywające w nich 

osoby. Gromadziły także zapasy jedzenia potrzebne do zaopatrzenia żołnierzy 

AK. Krzeszowska poleciła kobietom zaopatrzyć się w prowiant suchy taki jak: 

suchary, mąka, kasza, groch, fasola, tłuszcze, konserwy. Kobiety należące do 

działu gospodarczo - kwaterunkowego zajmowały' się także szyciem opasek 

AK przewidzianych na czas powstania dla plutonów męskich, a także prały i 

reperowały bieliznę żołnierzom AK zakwaterowanym na melinach.

Dział opieki zajmował się przede wszystkim pom ocą rodzinom 

aresztowanych i zesłanych, służąc wsparciem pieniężnym i żywnością. 

Kobiety z działu opieki zajmowały się także organizacją noclegów dla jeńców  

powracających z prac przymusowych i wysiedleńców. Krzeszowska w 

Instrukcji zaleciła wyszukanie odpowiedniej liczby osób potrzebnych do 

organizowania podobnych akcji. Lokale powinny być zatwierdzone przez 

komendanta obwodu lub rejonu. Kobiety pracujące w  dziale opieki zajmowały 

się także wyszukiwaniem odpowiedniego sp rzę tu  gospodarczego i 
noclegowego ”186.

W dziale łączności pracowało najwięcej kobiet. Już w pierwszych 

zdaniach instrukcji Krzeszowska zastrzegła, że „łączność dobrze 
zorganizowana i sprawnie działająca jes t jednym z najważniejszych czynników

185Ibidem, s. 118 
186Ibidem, s. 119.
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pracy konspiracyjnej ”n i . Łączniczki były świetnie zorganizowanym 

oddziałem, poruszały się swobodnie środkami komunikacji, wyposażone w 

fałszywe dokumenty.

Krzeszowska w  instrukcji podała wytyczne co do poczty sztafetowej tak 

zwanego „Lisztu”, który miał być zorganizowany na podstawie instrukcji 

łączności grup męskich. Łączniczki zobowiązane były także do wykonywania i 

zdobywania różnych przedmiotów, w  których m ożna byłoby bezpiecznie 

przewozić pocztę. Do przedm iotów tych należały: zabawki z drzewa, kłębki 

wełny, kwiaty do płaszczy, długopisy. Łączniczki szyły również i oznaczały 

płachty sygnalizacyjne dla męskich grup łączniczych. W ymiary płacht także 

zostały zatwierdzone przez instrukcje WSK: główna płachta powinna mieć 

wymiary 2m x 3m, zaś trzy pomocnicze 75 cm x 3m. Płachty miały mieć kolor 

biały188.

Łączniczki pełniły także służbę wywiadowczą i miały obowiązek

natychmiastowego informowania o wszelkich sprawach. W edług Instrukcji

W SK wzorowa łączniczka powinna być „sprytna, nerwowo opanowana i mało
gadatliwa”m . Łączniczki nie ograniczały się jedynie do przekazywania i

wyszukiwania informacji. Organizowały podsłuch radiowy, przygotowywały

rezerwy na czas akcji „Burza”. W dziale łączniczek pracowały ponadto

szyfrantki i m aszynistki190. Zorganizowana służba łączności została oceniona

przez Krzeszowską jako bardzo dobra191.

W ytyczne Haliny Krzeszowskiej zamieszczone w  instrukcji WSK

obejmowały także nakaz szycia na terenie Obwodu opasek dla żołnierzy AK o

określonej długości 40 cm i szerokości 20 cm. Praca prowadzona przez

wszystkie działy kobiece powinna być zgodna z pracą grup męskich.

Krzeszowska poleciła także „stosować się do warunków terenowych,
102zaludnienia, materiału ludzkiego, bezpieczeństwa własnego i pracy ” .

N ad bezpieczeństwem i wcielaniem w  życie poszczególnych punktów 

instrukcji miały czuwać komendantki. Krzeszowska jako zwierzchnik W SK na

l87Ibidem
l88Ibidem
189Ibidem
190E. Zawacka, Szkice z dziejów fVSK..., Toruń 1992, s. 181.
191APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K:189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskiej 
Orlińskiej...,.
192Okręg Pomorze Armii Krajowej w dokumentach, op. cit., s. 119.
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Pomorzu żądała od swoich współpracowniczek bezwzględnego posłuszeństwa. 

Zabraniała „plotkarstwa, intryg, dekonspiracji nazwisk rodowych,

zostały najlepiej działające obwody i ich komendantki: Garnizon Bydgoski z 

M arią B iałą „M agda”, Obwód Włocławski z M arią Raszówną „M yszka”, 

Lipowski z M arylą Sobocińska „Ryśka”, Garnizon Toruński z Zofią 

Stankiewicz „Stanisława” 19,1.

„Ludmiła” składała sprawozdania z działalności swoich referentek 

łączniczek, najczęściej w  formie ustnej. Jednakże zachował się jeden dokument 

z 1944 roku, z pisemnym sprawozdaniem oraz kilka dokumentów dotyczących
• ■ 195jej pracy .

Okres IV w  dziejach W SK był to także czas przygotowujący kobiety do 

akcji „Burza”, o której wspominałam w rozdziale dotyczącym SZP -  ZW Z -  

AK na Pomorzu. Akcja „Burza” szczególnie zm obilizowała kobiety z Okręgu 

Pomorskiego, które włączyły do swoich obowiązków wysyłanie paczek 

żywnościowych dla warszawskich powstańców przebywających m.in. w 

obozie pod Grudziądzem 196.

„Dom W dów” w  latach 1940 - 1945 stawał się niejednokrotnie 

przejściowym schronieniem dla sporej części pomorskiej konspiracji. Miał 

jednak stałych mieszkańców do których należeli: Halina Krzeszowska, Danuta 

Krzeszowska, W iktoria Szepetys, Jadwiga Troicka wraz z rodzicami będącymi 

dziadkami Krzeszowskiej Leonardem i Em ilią Sopoćko, (i. n.) W odzyńska 

Bronisław Pietkiewicz - jako sublokator, w późniejszych latach mąż.

Było to przestronne czteropokojowe mieszkanie, na pierwszym piętrze 

secesyjnej kamienicy, niedaleko Dworca Miasto. Bezpieczeństwo przed 

zdekonspirowaniem stanowiły dodatkowo dwa wejścia. Jedno z nich 

znajdowało się od frontu drugie prowadziło od podwórza, przy ulicy 

Kazim ierza Jagiellończyka. Konspiratorzy najczęściej używali drugiego 

wejścia by w porę dostrzec znaki ostrzegawcze. Tam też zostawiali swoje 

rowery - najczęstszy środek komunikacji. Z relacji Jana Gębala z 1943 roku,

l93Ibidem, s. 120.
194APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, relacja Haliny Krzeszowskiej 
Orlińskiej...,.

miejscowości i adresów” 193. W relacji Haliny Krzeszowskiej wyszczególnione

195Ibidem, s. 133. 
196Ibidem.
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III

który jako chłopiec wraz z m atką M arią G em balą (Znaniecką) działającą w 

konspiracji udał się do „Domu W dów” wynika, że do lokalu prowadziły 

drewniane schodki w  dół. Pomieszczenie było mroczne i oświetlała je  tylko 

jedna lampa. N a środku pokoju stał stół przy którym ustawiono trzy krzesła. 

Poza wymienionymi wyżej, w  pomieszczeniu nie znajdowały się żadne meble.
r | Q*7
Ściany miały żółty kolor .

Biuro AK połączone z archiwum mieściło się w niedostępnym dla 

mieszkańców najmniejszym pokoju, wyposażonym w wiele praktycznych 

skrytek jak  na przykład odbiornik radiowy' zamontowany w  nodze od stołu. W 

murze usytuowanym nad drzwiami wejściowymi ukryta była maszyna do
• 198pisania, broń, drugi aparat radiowy marki „Kosmos”, materiały sanitarne .

Starsze panie zamieszkujące dom przy ul. Warszawskiej 8, zostały 

zapamiętane jako osoby bardzo uczynne, życzliwe, charakteryzujące się 

w zorową organizacją pracy199. W ykonywały większość prac gospodarskich 

przygotowywały jedzenie dla gości, pomagały w  organizacji noclegów, 

sprzątały. Organizowanie żywności w  dobie okupacji było szczególnie 

trudnym zadaniem z racji tego, że Polakom przysługiwał znikomy przydział 

kartkowy. „Goście” przebywający na ul. W arszawskiej 8, w  większości 

zaliczali się do pomorskiej konspiracji. Bywali tu między innymi, wspomniani 

ju ż  niejednokrotnie: Jan Pałubicki, Józef Chyliński, Józef Gross, Henryk 

Gruetzmacher, Sylwan Stankiewicz200.

Częstym bywalcem „Domu W dów” była także M aria Sobocińska. 

Znajdowała tam nocleg i zdawała Halinie Krzeszowskiej relacje dotyczące 

powierzonych jej zadań wywiadowczych na terenie III Rzeszy . W latach 

1942-1944 praca konspiracyjna stawała się z coraz bardziej niebezpieczna, z 

uwagi na liczne aresztowania.

Jadwiga Troicka ps., „Ciocia”, pełniła funkcję kwatermistrzyni, 

intendenta i łączniczki W SK202. Z relacji Jadwigi Deruckiej (Gilińskiej) 

dowiadujemy się o wydarzeniu z udziałem Troickiej, które „uratowało”

197APAK, teczka osobowa Ilaliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, informacje Jana Gąbala..., 
I98E. Zawacka, „Dom Wdów" w Toruniu, „Wrocławski Tygodnik Katolików” 1997, nr 9, 
s. 6.
l99Relacja M. Sobocińskiej z 22 marca 2009, Sztokholm.
200E. Zawacka, „Dom Wdów” ..., s. 6 - 7.
201 Relacja M. Sobocińskiej z 22 marca 2009, Sztokholm.
202APAK, teczka osobowa Jadwigi Deruckiej, K: 194/194 P, relacja własna spisana przez 
Jadwigą Derucką 26 września 1976, Wrocław.
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pom orską konspirację. W pierwszych dniach lipca 1944 roku, kiedy Jadwiga 

Derucka pisała na maszynie rozkazy i tajne polecenia Komendy Okręgu, do 

m ieszkania wkroczyli Niemcy. Jadwiga Troicka oprowadziła przybyłych na 

inspekcję w  taki sposób, że „pominęła” pokój w  którym znajdowała się 

maszyna i „ M ichał”- Gruetzmacher posiadający przy sobie broń. Odkrycie 

przez Niem ców tych faktów, spowodowałoby natychmiastowe aresztowanie 

wśród członków pomorskiej konspiracji203.

Jadwiga Troicka m iała swój udział także w  ocaleniu poufnych 

dokumentów przewożonych przez M. Sobocińską w trzonku od parasolki. W 

1945 roku Urząd Bezpieczeństwa (UB) odkrył „m elinę” konspiracyjną przy 

ul. Warszawskiej 8. Kiedy M aria Sobocińska została zaaresztowana przez 

funkcjonariuszy UB podczas pobytu w  domu przy ul. Warszawskiej 8, Troicka 

podniosła i schowała niepostrzeżenie parasolkę, która wypadła jej z ręki204.

Kolejna mieszkanka „Domu W dów” pani W odzyńska, pseudonim 

„Babcia”, wraz z m atką Janiny W ilmanowicz „Paskudy”, 80 - letnią panią 

Dunin M arcinkiewicz, były łączniczkami w  najbardziej niebezpiecznych 

punktach miasta. Staruszki poruszały się w różnych punktach Okręgu 

kontaktując się chociażby z Ireną Buszewicz m ieszkającą przy ul. Jęczmiennej 

22 lub Stefanią Graboszową mieszkająca przy ul. Szerokiej. Grabosz, Polka 

mieszkająca wcześniej w  głębi N iem iec, często udzielała schronienia członkom 

pomorskiej konspiracji. M ieszkanki „Domu W dów” utrzymywały kontakty 

także z B eatą Chomicz, „Tamarą” - (Dunin - M arcinkiewicz). „Tamara” 

została wciągnięta do konspiracji za pośrednictwem Janiny Wilmanowicz. 

Pracowała jako łączniczka, a także sanitariuszka. Beata Chomicz 

współpracowała z nimi aż do około 1945 roku.

204Relacja M. Sobocińskiej z 22 marca 2009, Sztokholm.

112



W 1944 roku do Polski wkroczyły oddziały wojsk sowieckich. 

Rozpoczęły się prześladowania żołnierzy AK przez NKW D. Część kobiet, po 

rozwiązaniu Armii Krajowej, zasiliła szeregi organizacji niepodległościowych 

takich jak  „W olność i Niezawisłość” (W IN)205.

Działaczki WSK doświadczały wyczerpujących psychicznie i fizycznie 

śledztw ze strony Urzędu Bezpieczeństwa. Z tego powodu w  okresie PRL-u w 

obliczu represji i terroru kobiety zaangażowane w konspirację utajniły swoją 

działalność. W roku 1945 UB zdekonspirowało melinę przy ulicy 

Warszawskiej 8.

Prawdopodobnie „wpadka” powstała na skutek wyśledzenia przez Urząd 

Bezpieczeństwa kuriera powracającego z Londynu, który wiózł ze sobą listy 

nazwisk konspiratorów uhonorowanych przez Rząd londyński. 

Funkcjonariusze UB podążali za kurierem, docierając do domu przy ulicy 

Warszawskiej 8 i tam urządzili tzw. kocioł. W szyscy którzy się tam znaleźli, 

zostali aresztowani206. W śród aresztowanych, byli między innymi: Jadwiga 

Troicka, Em ilia Sopoćko, Danuta Krzeszowska, M aria Sobocińska, Wanda 

Ostaszewska207. Zaaresztowani pozostali w  domu bez możliwości opuszczenia 

go. Halina Krzeszowska i Bronisław Pietkiewicz nie zostali aresztowani. 

Ostrzeżeni w porę zdążyli się ukryć.

Krzeszowska wiedziała o fali aresztowań w  Okręgu Pomorskim, o czym 

świadczy jej rozmowa z Józefem Grussem z dnia 16 października 1945 roku, 

w  której poinform owała go o działaniach UB, dotyczących znanych jej
^AO

działaczy konspiracyjnych" .

W 1945 roku Halina Krzeszowska przebywała w  Bydgoszczy wraz z 

M arią Lipską i Bronisławem Pietkiewiczem u Aleksandra Sopocki, 

najmłodszego brata swojej matki W iktorii Sopoćko.

2. Powojenne losy Haliny Krzeszowskiej

205E. Zawacka, Szkice z dziejów WSK.., Toruń 2001, s. 199 - 200.
206Relacja M. Sobocińskiej, z 22 marca 2009, Sztokholm .
207APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, uzupełnienie wiadomości o 
Krzeszowskiej i Pietkiewiczu, zebrała Ilalina Lipska- Koziołowa, 25 września 1986 roku.
208A. Zakrzewska, Krzeszowska Halina, [w:] Słownik biograficzny konspiracji pomorskiej..., 
cz.2. s. 99.
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27 października 1945 roku Irena Lipska na prośbę Haliny i Bronisława 

wyruszyła do Torunia, na ulicę W arszawską 8 by dowiedzieć się czy 

mieszkanie jest ju ż  bezpieczne. W „Domu W dów” wpadła w  zasadzkę. 

N azajutrz Krzeszowska i Pietkiewicz udali się do Bydgoszczy na ul. 

Hetmańską, gdzie przebywali znajomi i rodzina aresztowanej Ireny Lipskiej i 

oznajmili, że m uszą się ukryć. W ciągu trzech dni z zasadzki przy ul. 

Warszawskiej wróciła Irena Lipska.

W grudniu 1945 roku M aria i Irena Lipskie, otrzymały rozkaz 

przekazania Krzeszowskiej pewnej sumy pieniężnej. Plany te zniweczyli 

funkcjonariusze UB, aresztując obie kobiety. M ieszkanie stało się zasadzką na 

tydzień. Po tym czasie Halina Lipska „Ola”, przypadkowo spotkała 

Krzeszow ską na dworcu, ta  zaś podziękowała za przekazany jej znak 

ostrzegawczy -  ustawienie doniczki z kwiatem na parapecie okiennym, który 

uchronił j ą  przed wejściem do mieszkania i znalezieniem się „w kotle” .

M aria Sobocińska po rozwiązaniu zasadzki uciekła do Lipna. Dom wr 

dalszym ciągu był obstawiony przez funkcjonariuszy UB. Od tego czasu 

Krzeszowska i Sobocińska nie utrzymywały kontaktów. Do „Domu W dów” 

powróciły jednak starsze panie wypuszczone z „zasadzki” .

W edług relacji W itolda Sopoćko w kwietniu roku 1945 wraz z żoną i 

synem przyjechał on z  Bydgoszczy do Torunia i zamieszkał w domu przy ulicy 

Warszawskiej 8 m 6. W 1950 roku W itold Sopoćko skończył studia prawniczo

- ekonomiczne w  Toruniu. Zarówno przed w ojną jak  i po wojnie utrzymywał 

bliskie kontakty z „Domem W dów”, ponieważ łączyły go więzy rodzinne z 

jego mieszkankami. O Halinie Krzeszowskiej mówił jako o starszej siostrze 

ciotecznej209.

Krzeszowska wraz z Pietkiewiczem w  obawie przed zdekonspirowaniem, 

upozorowali swój wyjazd do Anglii210. Według Elżbiety Zawackiej 

rzeczywiście nielegalnie wyjechali do Anglii, by powrócić do Polski i osiedlić 

się we W rocławiu w  1947 roku211. Do W rocławia pojechała z nimi także córka

209APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, pismo Witolda Sopoćko do 
Fundacji...,.
210A. Zakrzewska, Krzeszowska Halina, Słownik biograficzny konspiracji pomorskiej..., cz.2, 
s. 99.
21 'E. Zawacka, Halina Krzeszowska Pietkiewiczów a ..., s. 134.
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Krzeszowskiej - Danusia212. We W rocławiu państwo Pietkiewiczowie przyjęli 

ze względów bezpieczeństwa fikcyjne nazwisko Orlińscy. Znajomi pomogli 

rodzinie znaleźć mieszkanie i pracę. N a przełomie 1947/1948 Orlińscy jeszcze 

raz spotkali się z rodziną Lipskich. Z relacji Marii Lipskiej wynika, że 

Bronisław Pietkiewicz prowadził we W rocławiu aktywne życie zawodowe jako 

założyciel elektrowni, kierujący całą energetyką rejonu dolnośląskiego. Był 

także członkiem Automobilklubu .

W 1956 roku Pietkiewicz postanowił ujawnić się jako żołnierz AK. 

Halina Krzeszowska wycofała się całkowicie z jakiejkolwiek służby 

publicznej, co według Marii Sobocińskiej wiązało się przede wszystkim z 

chęcią zachowania prywatności214. Zrezygnowała także z utrzymywania 

kontaktów towarzyskich, łączących j ą  z dawnym miejscem zamieszkania -  

Toruniem.

Elżbieta Zawacka podjęła próbę skontaktowania się z Krzeszowską.
A lf t

W liście do pani Orlińskiej z 2 czerwca 1976" roku poprosiła j ą  o 

zorganizowanie pomocy dla Jadwigi Trockiej, borykającej się z niską 

em eryturą i ciężką chorobą. W powyższym liście „Zo” zaprosiła Krzeszowską 

do Torunia i prosiła j ą  także o przesłanie swojej relacji dotyczącej pracy 

konspiracyjnej. Niezwłocznie otrzym ała odpowiedź. W liście zwrotnym z 27 

października 1976216 roku Halina Krzeszowska poinformowała o swoich 

kłopotach ze zdrowiem, przesłała także oświadczenie świadka, które miało 

przyśpieszyć uzyskanie przez panią Jadwigę Troicką renty kombatanckiej.

Krzeszowska zm arła 18 sierpnia 1977 roku po chorobie trwającej od 

1973 roku217. Bronisław Pietkiewicz zmarł w  1979 roku. Po śmierci Haliny 

Krzeszowskiej, M aria Sobocińska pojechała do W rocławia w  nadziei, że 

Danuta Belikanowicz (Krzeszowska), udostępni jej materiały archiwalne 

dotyczące matki. Danuta uczyniła to, zaś materiały odnoszące się do Haliny 

Krzeszowskiej -  Orlińskiej zostały przez Marię Sobocińską wysłane do

212A. Zakrzewska, Krzeszowska Halina, Toruński słownik biograficzny..., s. 146.
2i3APAK, teczka osobowa Haliny Lipskiej- Koziołowej, K : 558/558 P , relacja Haliny 
Lipskiej -  Koziołowej...,.

Relacja M. Sobocińskiej z 22 marca 2009, Sztokholm
2I5APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej, K: 189/189 P, list Elżbiety Zawackiej do 
Haliny Krzeszowskiej -  Orlińskiej...,.
216APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej K: 189/189 P, list Haliny Krzeszowskiej -  
Orlińskiej do Elżbiety Zawackiej z 27 października 1976 r.
217E. Zawacka, Halina Krzeszowska Pietkiewiczów a ..., s. 134.
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3 / 5 / ^

Fundacji Generał Elżbiety Zawackiej Archiwum i M uzeum Pomorskiego 

Armii Krajowej oraz Wojskowej Służby Kobiet w  Toruniu218. Niedługo po 

wizycie Marii Sobocińskiej w  1992 roku we W rocławiu Danuta Belikanowicz 

zmarła.

Jako szefowi Referatu W SK z 1944 roku, Halinie Krzeszowskiej 

przysługiwał stopień kapitana, co jednak nie zostało do dziś zweryfikowane. W 

1945 roku została odznaczona Złotym Krzyżem Zasługi z Mieczami. Jej 

nazwisko znajduje się na tablicy pamiątkowej odsłoniętej 26 IX 1991 roku na 

domu przy ul. W arszawskiej 8 -  „Domu W dów” 219.

218Relacja M. Sobocińskiej z 22 marca 2009, Sztokholm.
219 APAK, teczka osobowa Haliny Krzeszowskiej , K 189/189 P , pismo Witolda Sopoćko do 
Fundacji...,
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Zakończenie

W spółcześnie żyje już  niewielu działaczy pomorskiej konspiracji. Pamięć

o nich przetrwała głównie poprzez publikacje Fundacji Generał Elżbiety 

Zawackiej Archiwum i M uzeum Pomorskiego Armii Krajowej oraz Wojskowej 

Służby Polek. Instytucja ta  od lat gromadzi dokumentację, jak również pielęgnuje 

pamięć o ludziach i wydarzeniach związanych z konspiracją. Jedną z osób, której 

imię w arto zapamiętać jest Halina Krzeszowska. W niniejszej pracy 

przedstawiłam jej działalność na terenie Pomorza, jako Szefa Wojskowej Służby 

Kobiet.

N a podstawie licznych informacji w  postaci: relacji, biogramów, opracowań 

dotyczących tego tematu można wyciągnąć następujące wnioski. Halina 

Krzeszowska posiadała liczne zasługi na rzecz Polskiego Państwa Podziemnego 

na Pomorzu w  latach 1939-1945, do których należały przede wszystkim: 

działalność społeczna w  okresie przedwojennym, gromadzenie i przekazywanie 

informacji za pośrednictwem znakomicie zorganizowanej grupy łączniczek, 

tworzenie silnych struktur konspiracji pomorskiej, poprzez „zaprzysiężanie” 

poszczególnych osób do służby cywilnej i wojskowej, opracowanie instrukcji 

W SK wytyczającej jej główne aspekty organizacyjne.

Halina Krzeszowska posiadała przy tym wszystkie te  cechy, którymi 

powinna odznaczać się w zorowa zwierzchniczka. Skrupulatność, zorganizowanie, 

umiejętność współpracy z ludźmi, szybkość w  podejmowaniu decyzji, pogodę 

ducha. Służba Krzeszowskiej nie ograniczała się tylko do obowiązków 

wojskowych. Posiadała tak samo jak pozostałe uczestniczki W SK liczne 

obowiązki cywilne związane z życiem rodzinnym: prowadzenie domu, 

wychowanie dziecka. N iejednokrotnie musiała dzielić swój czas, pomiędzy 

rodzinę a obowiązki wojskowe.

Udział kobiet w pomorskiej konspiracji i organizacjach wojskowych na 

Pomorzu, odznaczał się gorliwością i oddaniem, lecz jak  tw ierdziła gen. Elżbieta 

Zawacka „był trudno dostrzegalny” . Pomimo że od 1922 kobiety udzielały się w 

licznych organizacjach mających na celu przysposobienie ich do służby 

wojskowej, zaś od 1943 roku posiadały prawny status żołnierza, ich wkład w 

walkę na Pomorzu został prawie całkowicie przemilczany. W spółcześnie z uwagi
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na to, że żyją jeszcze nieliczni uczestnicy tamtych wydarzeń, istnieje możliwość 

uzupełnienia wiedzy z tego okresu historii.

Chciałabym odwołać się w  tym miejscu do przeprowadzonych przeze mnie 

wywiadów z M arią Sobocińską. Rozmowy z „Ryśką” były okazją do uzyskania 

wiedzy na tem at funkcjonowania pomorskiej konspiracji, jak również dostarczyły 

mi informacji o wpływie wydarzeń wojennych na życie osobiste kobiet. Były to 

niewątpliwie trudne doświadczenia.

Kobiety jak  i mężczyźni, działający w  licznych organizacjach 

konspiracyjnych na terenie Pomorza w  latach 1939 - 1945 nie doczekali się 

zasłużonego uznania ze strony powojennych władz polskich. Za udział w 

konspiracji spotkały ich liczne szykany, tj. aresztowania, wywózki na wschód, 

długoletnie kary pozbawienia wolności. Dopiero rok 1989 przyniósł istotne 

zmiany w  postrzeganiu działalności organizacji konspiracyjnych na terenie 

Okręgu Pomorskiego. Zmiany te polegały głównie na odrzuceniu propagandy 

szerzonej przez władzę kom unistyczną dotyczącej „antysocjalistycznych” działań 

Polskiego Państwa Podziemnego na Pomorzu.

Mam nadzieje, że niniejsza praca będzie stanowiła kolejny, niewielki krok w 

badaniach dotyczących WSK na Pomorzu, zwłaszcza iż jest to temat wciąż 

jeszcze otwarty. Halina Krzeszowska była osobą której działanie charakteryzował 

niewątpliwy patriotyzm. Poznawanie historii uczestników pomorskiej konspiracji 

pozytywnie wpłynie na kształtowanie się postawy szacunku wobec historii 

własnego regionu.

X
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J i o ln -  a
mgr Witold Sopoćko Wpłynęło dnia
zam.al.Okopowa 5a/23 .........
20-022 Lublin Zarząd Fundacji

'ARCHIWUM POMORSKIE ARMII KRAJOWEJ'
t e l .2 9 8 - 2 2

1
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Przede wszyskim serdecznie dziękuję za przesyłane mi biule­

tyny .Jednocześnie najmocniej przepraszam za tak długie milczenie, 

ale złożyło się na to szereg przyczyn i powodów.

Odnośnie relacji informuję,że w okresie okupacji/1939-45/ 

nie łączyły mnie żadne więzy organizacyjne z Armią Krajową Okręgu 

Pomorskiego,gdyż w tym okresie mieszkałem w Warszawie,działając 

równocześnie w konspiracji-AK.

Przed wojną mieszkałem wraz z rodzicami w Bydgoszczy,gdzie 

w maju I939r zdałem maturę w Liceum im.Marsz.d.Piłsudskiego,działa­

jąc taże w ZHP w stopniu Harcerza RP.

Natomiast do Torunia przyjechałem wraz z rodziną/żona i syn7 

dopiero w kwietniu 1945 roku,zamieszkując przy ul Warszawskiej 8m6 

Również w Toruniu w I950r ukończyłem studia na Wydziale 

Prawno-Ekonom. UMK.

Oczywiście tak przed wojną jak i po wojnie miałem bardzo 

bliskie stosunki z Domem Wdów'przy ul. Warszawskiej 8 m 3,gdyż 

zamieszkałe tam: Emilia Sopoćko była moją i Maliny babcią,Wiktoria 

Szepetys z d.Sopoćko - matka Haliny,moją ciotką, Jadwiga Troicka 

z d.Sopoćko również ciotką,Halina Krzeszowska-Pietkiewicz była moją 

starszą siostrą cioteczną oraz jej córka Danuta Krzeszowska-3elika- 

nowicz,zmarła w I992r we Wrocławiu.

Wiadomo mi także,że ciotka moja Jadwiga Troicka,była potaj^ 

nie odznaczona przez Rząd RP w Londynie.

W razie potrzeby,służę dalszymi informacjami dot. rodziny. 

Wkońcu nadmieniam,że będąc w listopadzie ubr na jednym z 

cmentarzy lubelskich,przypadkowo znalezłem zaniedbany grób ostatnie­

go Prezydenta m.Torunia Leona Raszeji/ur.26.6.i9oI/,który zginął na 

posterunku w dniu 9.09.I939r. w Lublinie.Jeśli znajdą się osoby lub 

organizacje zainteresowane tym,służę bliższą lokalizacją.

Równocześnie przekazuję na konto Fundacji 100 tys zł 

życząc dalszej owocnej pracy i osiągnięć.

z poważ

Lublin,dnia 30 stycznia I994r

-vv.
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28/30 LISTOPAD 1980
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TORUŃ _ 
WSK M

KRZESZOWSKA - PIETKIEWICZ Halina,ps. Ludmiła,
Zofia

kmdtka Okręgu Pomorskiego WSK. Była prze­
łożoną Jadwigi Troickiej,ps. Ciocia- kwater­
mistrza i łączniczki w sztabie okręgu w okresie 
od lipca 1943 do stycznia 1945 r.

źródło : 
teczka osobowa J.Troickiej

AP Tor* ZW ZBoWiD,spis 4/480

KAPat.'94
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Ko ^  
20

KRZESZOWSKA-ORLINSKA HALINA ps."Halina","Ludmiła"

Druga w kolejności szefowa WSK w Okr. Pom. (po 
Halinie Krzeszowskiej-Orlińskiej) - wg wykazu 
I .-Jagieł skiej - Nowak.

Zr.: B .Chrzanowski, Konspiracja rządu RP w regionie 
nadbałtyckim (1939-1945), [w:] Walka podziemna..., 
s . 1 3 2 .
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B. Chrzanowski, konspiracja ... ", str.

K.Wo j t /V I .  94
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